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grudnia

listopada —

Dziś — czwartek, dnia 9 
Piotra, Wiesława, Leokadii.

Jutro — piątek, dnia 10 
M.B. Loretańskiej, Julii.

Pojutrze — sobota, dnia 11 
Damazego, Sabiny.

Dziś będzie pochmurno, łagodnie, okre­
sami deszcze przy temperaturze do 46 
stopni. W nocy możliwy śnieg z deszczem, 
temperatura

W piątek 
temperatura

Możliwość

około 34 stopni.
bedzie pochmurno, łagodnie, 
około 40 stopni.
opadów’ dziś 80 procent, w 

nocy 40 procent, w piątek 20 procent.
Wschód: — 7:06. Zachód: — 4:20.
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Wojska Pakistanu Fortyfikują Dacca

Z Dnia
—LIBERALNA SITWA 
—CHCE SKOŃCZYĆ 
—PROK. HANRAHANA

❖ 4-
Demokraci stają do walki 

wyborczej z zespołem wyjąt­
kowo silnych kandydatów. Po­
prowadzi ich kongr. Roman 
Puciński, kandydat na senato­
ra Stanów Zjednoczonych. Wi- 
cegub. Paul Simon, kandydat 
na gubernatora cieszy się du­
żą popularnością, co zmusi 
gub. Ogilvie do prowadzenia 
energicznej kampanii wybor­
czej. Większość komentato­
rów politycznych jest zgodna, 
że demokraci wysunęli najlep­
szych ludzi jakich posiadają. 
Dowodem odwagi mayora Da­
ley i Komitetu Nominacyjne­
go jest poparcie kandydatury 
prokuratora stanowego na 
pow. Cook Edwarda Hanraha- 
na.

4* ♦>

Hindusi 
Zdobyli 
Jessore
Karaczi Zaprzecza 
Komunikatom 
o Zwycięstwach Indii
Karachi, New Delhi, Jes­

sore, (UPI) — Około 37,000 
żołnierzy Pakistanu buduje 
pozycje obronne wokół Dac- 
ci stolicy Wschodniego Paki­
stanu. Wojska Indii zbliżają 
się do stolicy ze wszystkich 
stron i należy się spodziewać, 
że wkrótce będzie ona oblę­
żona przez nieprzyjaciela.

Hinduskie komunikaty po­
dają wiadomości o zdobyciu 
Jessore oraz miaąta Comilla, 
na południowym wschodzie 
kraju i Sylhet na północnym- 
wschodzie. Od wschodu od­
działy hinduskie zbliżają się 
do stolicy, posuwając się 
brzegiem rzeki M e g h n a i 
znajdują się już w odległości 
22 mil od miasta.

Nie jest n i e s p o d z i anką, 
przynajmniej dla mnie, że 
przeciw nominacji Hanrahana 
protestują lewicowo-liberalne 
płaczki, masochiści i wątrobia- 
rze, w ylewający krokodyle łzy 
nad niedolą kryminalistów i 
rewolucjonistów, którym rze­
komo dzieje się straszna 
krzywda a brutalność z jaką 
sa traktowani nie ma równej 
w swiecie. Odpowiedzialność 
za nędzę i niesprawiedliwość | 
jakie są udziałem tych nie­
winnych ofiar egoizmu sytego 
społeczeństwa spada przede 
wszystkim na prokuratora E. 
Hanrahana.

+ ❖ +

Nikt nie widział w jego; 
mieszkaniu stosu pudełek z 
butów wypełnionych bankno­
tami, nie zarobił on w ciągu 
kilku miesięcy kilkudziesięciu 
tysięcy dolarów’ na akcjach 
korporacji torów wyścigo­
wych. Ma czyste ręce i sumie­
nie. ale naraził się liberalno- 
lewicowym p i ę k n o d uchom 
krytyką sędziów’ wydających 
za łagodne wyroki i wysła­
niem oddziału policji do kwa­
tery “partii” Czarnej Pantery 
z zadaniem skonfiskowania 
broni. Jak wiemy, doszło tam

(Ciąg dalszy na str. 2-ej)

Były Sędzia 
Skazany 

Na Więzienie
Stockton, Calif. (UPI) Max­

well Willens. lat 63, były sę­
dzia sądu najwyższego sądu 
stanowego, został skazany na 
karę więzienną od roku do 10 1 
lat, za każde w liczbie czte- i 
rech, wniesione przeciw nie- i 
mu oskarżeń, kryminalnej | 
konspiracji i pobierania łapo- i 
wek.

Willens zamieszany był w 
głośny ub. roku skandal firmy 
handlowej, obejmujący sumę 
półtora miliona dolarów. Wil­
lens przyjął wyrok bez naj­
mniejszego wzruszenia.

Nowy Prezes 
Firmy GM

New York. (UPI) — Ri-, 
chard Gerstenberg, lat 62, któ-1 
ry przed 39 laty rozpoczął pra- j 
cę jako klerk w firmie samo- 
dowej General Motors, przed 
kilku dniami został wybrany 
prezesem tej firmy. Gersten­
berg obejmie stanowisko w 
dn. 1-go stycznia, po przejścu 
na emeryturę obecnego preze­
sa James M. Roche. Pensja 
Gerstenberga wynosić będzie 
ponad $300.000 rocznie, plus 
różne benefity, ale po dojściu 
do lat 65 będzie musiał przejść 
na emeryturę, zgodnie z regu­
laminem firmy. |

Pakistan zaprzecza wiado­
mościom o zdobyciu Jessore, 
Sylhet i Comilla.

Zagraniczni korespondenci, 
z dachu 12-piętrowego hotelu 
International, oglądali, jak 
hinduskie samoloty bombar­
dowały lotnisko w Dacca. — 
Hinduskie lotnictwo dwu­
krotnie bombardowało port w 
Karachi, zatapiając w nim 
trzy frachtowce. Hinduska 
marynarka oraz lotnictwo 
przeprowadzają pełną bloka­
dę portów pakistańskich.

Armia hinduska, przepro­
wadzająca generalne natarcie 
we Wschodnim Pakistanie, 
znajduje się w defensywie w 
Kaszmirze, gdzie nacierają 
oddziały pakistańskie.

Korespondenci zagraniczni 
z Jessore donoszą, że miasto 
padło we wtorek a w środę 
przybyła tam kawalkada za­
granicznych i hinduskich ko­
respondentów. Ludność wita­
ła radośnie zdobywców, ści­
skając hinduskich oficerów, 
towarzyszących kawalkadzie 
dziennikarzy.

Dacca jest całkowicie od­
cięta od zaopatrzenia, ponie­
waż miejscowe lotnisko znaj­
duje się w stałym ogniu hin­
duskiego lotnictwa. W hotelu 
International zagraniczni ko­
respondenci są dobrze zaopa­
trzeni w żywność, z wyjąt­
kiem piwa.

W porcie Karachi lotnictwo 
hinduskie dokonało dziś ra­
no i w południe nalotów na 
miejscowy port. Jeden z 
frachtowców został zatopio­
ny, drugi poważnie uszkodzo­
ny a na trzecim wybuchł po­
żar.

Dwa z frachtowców były 
pakistańskie a trzeci zagra­
niczny. Nazw statków nie po­
dano.

Anty-Amer.
Demonstracja 
w New Delhi

New Delhi (UPI) — Wczo­
raj 40 członków parlamentu 
Indii demonstrowało przed 
ambasadą US w New Delhi, 
protestując przeciwko “wro­
giej antyhinduskiej działalno­
ści Stanów Zjedn.” Większość 
demonstrantów stanowili 
członkowie Hinduskiej Partii 
Komunistycznej. Demonstran­
ci wznosili okrzyki przeciwko 
Ameryce i premierowi Indirze 
Ghandi.

Temperatura
New York, (UPI) — Naj­

wyższą temperaturę, 86 stop­
ni, zanotowano wczoraj po 
południu w Fort Myers, Flo­
ryda — a najniższą, 10 stopni 
poniżej zera, dzisiaj nad ra­
nem w Aberdeen, So. Dakota.

Ważny Krok Naprzód
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Śmierć Na 
Polskich Drogach 
Warszawa. (D.P.) — Reży­

mowa agencja PAP podaje, że | 
prezydium rządu ogłosiło ko- ' 
munikat o stanie bezpieczeń­
stwa na drogach publicznych 
w Polsce. Stan ten — jak j 
stwierdza komunikat — “bu­
dzi niepokój’’. W ostatnim bo- I 
wiem dziesięcioleciu liczba wy- | 
padków w kraju wzrosła o pra­
wie 75 proc.: liczba wypadków 
śmiertelnych wzrosła o przeszło 
36 procent.

“Uzasadnieniem dla tych ocen 
— czytamy w komunikacie — 
jest także sytuacja Polski na 
tle innych krajów. Co 50 za­
bity w wypadku drogowym na 
świecie jest Polakiem, podczas 
gdy tylko co setny mieszka­
niec Ziemi jest obywatelem 
PRL. Liczba pojazdów na 1000 
osób jest u nas przy tym 4- 
krotnie niższa od średniej świa­
towej. Dostępne dane statys­
tyczne wykazują, że jedynie i 
Finlandia i Jugosławia maja 
więcej zabitych na drogach w 
porównaniu z liczbą krążących 
po nich stale pojazdów mecha­
nicznych".

Wyroki 
Śmierci 

w Kairze
Kair, (UPI) — Były wice­

prezydent Aly Sabry (czło­
wiek Moskwy - przyp. Red.) | 
oraz szereg byłych ministrów 
i przy wódców partyj nych zo-; 
stało skazanych na karę 
śmierci za spisek, celem oba­
lenia prezydenta Sadata, w 
czasie ubiegłej wiosny.

W czasie procesu zostało 
skazanych 90 uczestników 
spisku. Karę śmierci, oprócz 
głównego organizatora Aly 
Sabry, otrzymali: były minis­
ter spraw wewnętrznych Go- 
maa, były minister Sami Sha- 
raf oraz Bisyouni, jeden z 
głównych przywódców mono­
pol i tycznej partii rządowej w 
Egipcie.

Wyroki śmierci prezydent 
Sadat zamienił na dożywot­
nie więzienie.

Minister spraw wojsko­
wych, Fawzi, był oddzielnie 
sądzony, przez sąd wojskowy, 
który go skazał na dożywotnie 
więzienie. Kara ta została 
przez Sadata zamieniona na 
15 lat ciężkich robót. Pozosta­
li oskarżeni otrzymali wyroki 
wieloletniego więzienia.

Brak Żywności 
w Chile i

Santiago, Chile (CST) — 
Prezydent Salvador Allende 
podał wczoraj do wiadomości i 
że na skutek braku żywności, j 
jego rząd lewicowy przejmu-; 
je rozdział posiadanych zapa- i 
sów dla zapobieżenia dalszym 1 
brakom.

Komunistyczny
Szantaż i

Paryż. (UPI) — Na dzisiej­
szym posiedzeniu konferencji 
dla spraw pokoju w Wietna­
mie, przewodniczący delega­
cji US, ambasador Porter 
oskarżył komunistów, że spe­
cjalnie przeprowadzają nową | 
ofensywę w Kambodży i w i 
Laosie, aby sukcesami woj- i 
skowymi wymusić lepsze wa-1 
runki dla swych rozmów w > 
Paryżu.

Jednocześnie Porter zapro- i 
ponował komunistom, aby! 
jedna z neutralnych ambasad, 
względnie jeden z konsulatów 
został upoważniony do opie­
kowania się emerykańskimi 
jeńcami, znajdującymi się w 
rękach Północnego Wietnemu.

OS Nie Wycofa 
Wojsk z Europy

Bruksela. (UPI) — Przeby-| 
wający, na posiedzeniu mini­
strów państw NATO, sekre­
tarz stanu Rogers, przekazał 
uczestnikom rozmów ponow­
ne przyrzeczenie prezydenta 
Nixona, że Stany Zjednoczone 
nie zmniejszą swej pomocy 
dla NATO ani kontygentów 
wojsk dla obrony Europy.

Allende przemawiając na i 
zjeździe robotników, powie­
dział że brak żywności po­
wstał na skutek gromadzenia 
wielkich zapasów przez lud­
ność. “Wielu z tych obywateli i 
— mówił Allende —- nigdy | 
poprzednio nie znało smaku 
mięsa, ale przy pastaniu na­
szych rządów, rzuciła się do 
masowego wykupywania 
żywności(?)”

Allende wezwał członków i 
zjazdu, do utworzenia korni- i 
tetów dzielnicowych, dla kon- i 
trolowania sklepów spożyw- ] 
czych i tych obywateli którzy | 
nagromadzili wielkie zapasy i 
żywności po swych domach. 1 
jak i dla wykrycia paskarzy. I

Bilans Strat
Sajgón. Wietnam Południo­

wy (UPI). — Amerykański 
bilans strat w ubiegłym ty­
godniu wyniósł 4 zabitych i 
14 rannych. Ponadto zmarło 
w Wietnamie z przyczyn nie- 
związanych z wojną, jak cho­
roby, wypadki, nadużywanie 
narkotyków, 11 amerykań­
skich żołnierzy.

Wojska Połudn. /Wietnamu 
straciły w ubiegłym tygodniu 
314 zabitych i 630 rannych.

Ogólne amerykańskie stra­
ty w wojnie wietnamskiej, od 
stycznia 1961 roku, wynoszą 
obecnie 45,617 zabitych i 
302,297 rannych. W tym sa­
mym czasie armia Południo­
wego Wietnamu straciła 
130,469 zabitych żołnierzy.

Nieprzyjaciel w ubiegłym 
tygodniu stracił 808 zabitych 
żołnierzy, a w całym okresie 
wojny w Wietnamie, od sty­
cznia 1961 — 785,572 żołnierzy 
i partyzantów.

Balcerak 
Wyróżniony

Washington. (PAJ) — Ka­
rol Balcerak, urodzony i. wy­
chowany w Rochester, N.Y., 
uważany jest za najprzedniej­
szego dziennikarza katolic­
kich wydawnictw w Stanach 
Zjednoczonych — jak podaje 
agencja “Gannett New Ser­
vice”. Balcerak, lat 50, jest 
redaktorem kwartalnika ka­
tolickiego “’Momentum”, urzę­
dowego organu krajowego 
katolickiego stowarzyszenia e- 
dukacyjnego.

Dr. Piotrowski 
“Dystyngowanym 

Profesorem”
Philadelphia. (PAJ) — Dr. 

Zygmunt A. Piotrowski, pro­
fesor psychologii szkoły me­
dycznej Thomas Jefferson, 
przyjął nominację “Riley Dis­
tinguished Professor of Psy­
chology at Xavier” na ten se­
mester.

Babka Kandydata
Houston, Tex. (UP) Ethel 

M. Foster, babka kandydata 
na urząd mayora miasta Hous­
ton, Fred Hofheinz, została 
zastrzelona przez córkę Mary 
Rau, w domu opiekuńczym 
dla starców. Mary Rau zosta­
ła zabrana do szpitala, po nie­
udanym. zamachu samobój­
czym.

Katedra Języka 
Polskiego 
Zagrożona

St. Paul, Mina. (UPI) — 
Organizacje polsko - amery­
kańskie w Minnesota wystąpiły 
w obronie Katedry Języka Pol­
skiego na Uniw. Minnesota, 
której grozi zniesienie z braku 
funduszy. Władze uniwersyte­
tu przystąpiły do poważnego 
okrojenia budżetu rocznego, 
dla celów oszczędnościowych.

Katedra Języka cieszy się po­
ważną liczbą studentów uczę­
szczających na wykłady języ­
ka, historii i kultury polskiej. 
Przedstawiciele organizacji po­
lonijnych przypomnieli wła­
dzom uniwersyteckim, że “w 
okresie obecnym, gdy wzbu­
dzono wielkie zainteresowanie 
wśród młodzieży uniwersytec­
kiej studiami etnicznymi, znie­
sienie katedry języka polskiego 
byłoby poważnym ciosem dla 
studentów, jak i dla Ameryka­
nów polskiego pochodzenia, 
którzy włożyli dużo pracy i 
starań dla podtrzymania kultu­
ralnych więzów narodowościo­
wych”.

“Sen. Kennedy 
Nie Bedzie

Klassen 
Poczmistrzem 
Generalnym

Kandydował”
Los Angeles. Calif. (UPI) 

— Sen. Edward M. Kennedy I 
(R-Mass.) nie ma zamiaru u- | 
biegać się o nominację Partii! 
Demokratycznej na urząd

■ prezydenta Stanów Zjedno-
1 czonych w następnym roku , 
ś — powiedział wczoraj sen. i 
John Tunney (D-Calif.) bli­
ski przyjaciel i kolega szkol­
ny Kennedy’ego.

Tunney wczoraj wypowie- 
i dział się za kandydaturą sen. 
Edmund S. Muskie (Maine). 
“Sen. Kennedy jest moim bli- 

i skim przyjacielem — powie- 
: dział sen. Tunney na konfe- 
| rencji prasowej, jaką miał 
! wczoraj wspólnie z sen. Mu- 
j skie. —• “Fakt że dzisiaj wy­
powiadam się za kandydaturą 

i sen. Muskie. jest dowodem że 
i sen. Kennedy zamierza do- 
j trzymać słowa i że nie będzie 
; ubiegał się o nominację de-. 
I mokratów na przyszłej kon- 
I wencji” — powiedział Tun­
ney. “Miałem dłuższą rozmo-

■ wę z Kennedy na ten temat 
i i powiedziałem mu jakie sta- 
i nowisko zamierzam zająć wo- 
j bec sen. Muskie. Kennedy po­
wiedział “fine” — podkreślił 
Tunney. Tunney dał do zro-

! zumienia że nie wycofa swe­
go poparcia dla sen. Muskie, i 

; nawet gdyby Kennedy zmie­
nił ’zdanie i ubiegałby się o 
nominację demokratów prze­
ciwko Muskie.

Sen. Muskie podczas .kon­
ferencji prasowej, dał do zro­
zumienia że jeśli otrzyma no­
minację demokratów, nazwi­
sko sen. Tunney będzie wzię­
te pod uwagę jako kandydata 
na urząd wice-prezydenta 
Stanów Zjednoczonych.

Washington (UPI). — El­
mer T. Klassen, lat 63. z Con-’ 
way, Mass, został mianowany ■ 
nowym generalnym poczmi- ( 

| strzem Stanów Zjednoczo- 
i nych, na miejsce Winton M. | 
Blount, który ustąpił ze sta- 

, nowiska ażeby ubiegać się o ; 
urząd senatora ze stanu Ala- i 

! bama.
Klassen rozpoczął pracować 

gdy liczył lat 17, znajdując 
zatrudnienie jako chłopiec od i 
posyłek w firmie American 
Can Co. Stopniowo awanso­
wał aż został prezesem tej 
firmy. Klassen został powoła­
ny na stanowisko generalne­
go poczmistrza przez dziewię- 
cio-osobową Radę Gubernato-I 
rów Poczty Krajowej. Frede- 
rick R. Kappel, były prze­
wodniczący dyrekcji firmy j 

I ‘American Telephone & Tele-, 
j graph Co.” został wybrany 
przewodniczącym Rady Gu-; 

j bernatorów. |

Proponuje 
Kongresowi 
Prez. Nixon 
Zaleca Ulgi 
Podatkowe Za 
Wpłacone Stawki
Washington. (UPI)— Pre­

zydent Nixon przedłożył 
wczoraj Kongresowi daleko 
idący program dla przeprowa­
dzenia reform w programach 
emerytalnych. Plan Nixona 
ma na celu wprowadzenie 
gwarancji wypłat emerytal­
nych robotnikom zatrudnio­
nych w firmach a zwolnio­
nych z pracy przed osiągnię­
ciem wieku emerytalnego, jak 
i umożliwienia nie należącym 
do żadnego planu emerytalne­
go robotnikom utworzenia 
własnego funduszu emerytal­
nego z rocznych oszczędności. 
Ulgi Podatkowe

Program Nixona przewiduje 
uprawnienie dla płacących po­
datki federalne obywateli do 
odciągnięcia $1,500 rocznie ja­
ko wolnej od podatku sumy 
przy wypełnianiu formularza 
podatkowego, na pokrycie sta­
wek wpłacanych na plan eme­
rytalny w firmach, czy też 
oszczędności odkładanych na 
starość.

Ponad 14 milionów robotni­
ków amerykańskich, nie jest 
objętych planami emerytal­
nymi w miejscach ich zatrud­
nienia. Wśród nich znajduje 
się wielu biało-kołnierzykow- 
ców zatrudnionych w małych 
firmach a których roczne za­
robki nie przekraczają sumy 
$15,000. .
Oszczędności

Robotnicy nie objęci jakim­
kolwiek planem emerytalnym, 
zgodnie z planem Nixona. mo­
gliby 20 procent swych rocz­
nych zarobków, nie przekra­
czając sumy $1,500. w bon- 
dach rządowych, asekuracyj­
nych planach emerytalnych, 

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

S3 Biliony 
Na Pomoc 

Zagraniczna
Washington, (CST) — Izba 

Niższa Kongresu uchwaliła 
wczoraj ustawę przeznaczają­
cą trzy biliony dolarów na 
pomoc ekonomiczną i militar­
ną dla zagranicy. — Ustawa 
przeszła w Izbie stosunkiem 
głosów’ 214 do 179 i została 
przesłana do Senatu pod obra­
dy-

Z uchwalonej sumy $2.67 
biliónow’ przeznaczonych zo­
stało na pomoc ekonomiczną i 
militarną dla zagranicy, — a 
$300 milionów na Korpusy 
Pokoju, na pomoc dla uchodź­
ców kubańskich, jak i na — 
Inter-American Development 
Bank.

Znajdująca się w budżecie 
suma $15.5 milionów na po­
moc ekonomiczną dla Ekwa­
doru, została usunięta z bud­
żetu, ponieważ Ekwador od 
dłuższego czasu zajmuje ame­
rykańskie statki rybackie, — 
które uprawuają łowy w’ odda­
leniu 200 mil od wybrzeży te­
go państwa. Sumy przezna­
czone na pomoc ekonomiczną 
i militarną d’a Indii i Pakista­
nu zostały także usunięte z 
budżetu, na nieokreślony ter­
min, a przynajmniej na okres 
zakończenia trwającej między 
tymi państwami wojny.

Dołączona do ustawy po­
prawka. domagająca się uży­
cia stali zakupionej w Sta­
nach Zjednoczonych w pro­
dukcji sprzętu wysyłanego do 
Wietnamu, została przyjęta 
stosunkiem głosów 70 do 49.

Żywy Eksport
Warszawa — Rozpoczęto już 

eksport bażantów — kogutów, 
zaś w najbliższych dniach od- 
jadą do Francji i Włoch pier­
wsze partie zajęcy i kuro­
patw’. Łącznie zamierza się w 
tym roku sprzedać z Polski za 
granicę ponad 90 tys. żywych 
szaraków i ok. 20 tys. kuro­
patw.
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Tadeusz Nowakowski

0 Krnąbnym Synku 
i Pani Zarembinie

Co robi zatroskany o pol­
skość swego pacholęcia dobry 
emigracyjny tatuś? Sprowa­
dza dla swej latorośli polską 
książkę, wiedząc, że w naszej 
ukochanej Warszawie na 
brak światłych i czułych pań, 
uprawiających literaturę dla 
dzieci, uskarżać się nie moż­
na.

I oto siedzimy sobie z ma­
łym Mareczkiem na obczyź­
nie, przy stold i czytamy' ra­
zem, na głos, książeczkę Ewy 
Szelburg-Zarembiny. “O war­
szawskiej syrenie.” Najpierw 
podziwiamy ilustracje Zofii 
Fijałkowskiej, a potem zanu­
rzamy się w wierszowanym 
tekście znanej przyjaciółki 
dzieci. Czas się wykąpać w 
pięknej polszczyźnie.

“Sto mil od brzegu” — tak 
się zaczyna ta duchowa bie­
siada dla wygnańczego pacho- 
lątka — “na dnie morza mie­
szka król Bałtyk.”

Już chłopczyna chwyta za 
atlas, by znaleźć to miejsce 
na mapie. Już przelicza mile 
na kilometry. Już się dopy­
tuje, czy to w pobliżu Born- 
holmu, w batyskafie a la prof. 
Piccard, opuścił się ów pol­
ski monarcha na dno morza? 
I dlaczego król, skoro Polska 
nie jest monarchią? ...

— To przenośnia — wyjaś­
niam w gorącym Bałtyku ką­
panemu. — Poetycka prze­
nośnia. Nie trzeba tego brać 
na serio. Czytajmy o królu 
Bałtyku dalej: “Bursztynowe 
berło mocno w dłoniach 
dzierży. Łacno się przekona, 
kto temu nie wierzy”...

Komisarka Okr. 9 ZNP p. 
Maria Grabowska zwołała 
nadzwyczajne posie d z e n i e 
Wydziału Kobiet Okr. 9 w 
nierdzielę 5-go grudnia w Do­
mu Gminy 6 w Cleveland. W 
zebraniu wzięły liczny udział 
delegatki z Cleveland oraz 
komisarz. Aleksander Kop­
czyński. Omawiano wspólnie 
sprawę urządzenia “Opłatka” 
w styczniu, połączonego z in­
stalacją nowego Zarządu. Po 
dość ożywionej dyskusji izba 
postanowiła przekazać spra­
wę organizacji “Opłatka” wi­
ceprezesce Okręgu 9 ZNP, p. 
Helenie Kopczyńskiej.

Drugą bardzo ważną decy­
zją tego posiedzenia było u- 
stalenie daty i miejsca Sejmi­
ku Wydziału Kobiet Okręgu 
9 ZNP. Komisarka Maria Gra­
bowska prosiła ażeby Sejmik 
odbył się na terenie Cleve­
land, w Gminie 6 ZNP. Po 
krótkiej dyskusji ustalono, że 
Sejmik odbędzie się w Gm. 6

Polska Choinka 
w Arkadach

Po raz pierwszy Wydział 
Stanowy Kongresu Polonii 
Amerykańskiej ubierze tra­
dycyjną polską choinkę w Ar­
kadach w śródmieściu Cleva- 
land. Kongres został zapro­
szony do wzięcia udziału w 
narodowościowym programie 
świątecznym przez Retail 
Merchants Ass’n.

Panie pod kierownictwem 
wiceprezeski L. Giziewicz u- 
dekorują choinkę w piątek, 
dnia 10-go grudnia o godzi­
nie 3-ej po południu. W cza­
sie tygodnia, przed świętami 
będą odbywać się programy 
licznych grup narodowościo­
wych przy udekorowanych 
choinkach. Ze strony polskiej 
przewidziane są występy chó­
rów “Jutrzenka” i “Halina” w 
koncercie kolęd polskich.

EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK

Polski 
Program Radiowy

Założony w 1927 roku

WXEN
106.5 FM—Cleveland, Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecz. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano

— Co to jest “łacno”? — 
pada pytanie.

— Łacno, to to samo, co 
łatwo.

— Więc dlaczego nie napi­
sać “łatwo,” tylko “łacno”?
— dziwi się nieczułe na pięk­
no mowy ojczystej, do cna 
już wynaturzone pielgrzy- 
miątko.

— Żeby ładniej brzmiało— 
wyjaśniam — tak jest staro­
modniej i poetyczniej. Ale 
czytajmy dalej! ‘Już nieje­
den pono taki śmiałek był, 
co chcąc wypróbować bałty- 
kich sił, w tej nierównej wal­
ce rychło życia zbył” ...

— Co zrobił? — pyta nie­
zadowolony Mareczek.

— Zbył! Pozbył się! To do 
rymu, rozumiesz. “Był — sił
— zbył.” To jest, widzisz, 
baśń pisana wierszem.

Chłopczyk skrzywił się. Ale
— nic to. Nie damy pogrześć 
mowy. Kąpmy malca w pięk­
nej polszczyźnie dalej. Tym 
bardziej, że ów król Bałtyk 
ma córkę Syrenę, a herb z 
syreną wisi u nas w pokoju 
nad biurkiem.

“Na tej morskiej łące” — 
czytamy we dwójkę, na głos, 
bo nic tak nie przyswaja u- 
rody polskiego języka jak 
czytanie na głos — “na pod­
morskiej hali pasterze-utopcy 
bydełko pasali. A bydełko 
piękne też morskiej porody: 
ryby to, rybeńki, pląsają w 
zawody”...
— Co takiego? — mały No- 
wakowszczak marszczy brew. 
Utopcy? Czy to topielcy? By­
dełko pasają pod wodą? Od

dnia 30-go kwietnia 1972 ro­
ku.

Komitet Rozwoju przy Wy­
dziale Kobiet omówi dokład­
nie sprawę wynagradzania 
poszczególnych pań za pracę 
w werbowaniu nowych człon­
ków. Przewodnicząca Komi­
tetu zwoła posiedzenie i po- 
dejmie w tej sprawie osta­
teczną decyzję.

Komisarka poinformowała 
zebrane delegatki o stworze­
niu Kółka Młodzieży przy 
Wydziale Kobiet Okr. 9 ZNP. 
Większość członków Kółka 
pochodzi z Youngstown, Ohio 
i skupia się w grupie tanecz­
nej “Polanie.” Kółkiem Mło­
dzieżowym przy Wydziale bę­
dzie kierował p. Stanisław 
Filipkowski z Cleveland, 
Ohio. Wszystkie delegatki 
przyjęły wiadomość o utwo­
rzeniu Kółka Młodzieżowego 
z wielką radością i zaintere­
sowaniem. Na sugestę kasjer­
ki Antoniny Zaremba i wnio­
sek sekr. fin. Lillian Gizie­
wicz izba postanowiła wya­
sygnować sumę $25.00 na fun­
dusz Kolegium Związkowego 
zamiast kwiatów na grób nie­
dawno zmarłej pierwszej ko- 
misarki Okręgu, zasłużonej 
działaczki związkowej i gorą­
cej patriotki ś.p. Antoniny 
Wonsal - Chojnackiej. Posta­
nowiono również zakupić w 
radiowej audycji wspomnie­
nie pośmiertne, które będzie 
nadane w Polskim Programie 
z rozgłośni WERE, 1300 kl, w 
niedzielę 12-go grudnia mię­
dzy 9:30-10:00 rano.

Przed zakończeniem zebra­
nia izba postanowiła wyasyg­
nować $15.00 na życzenia 
świąteczne do Dziennika 
Związkowego i w radio. Po­
siedzenie było krótkie, rze­
czowe, z góry przemyślane i 
opracowane przez komisarkę 
Marię Grabowską oraz spraw­
nie przeprowadzone. Bardzo 
pomocna okazała się obecność 
kom. A. Kopczyńskiego, któ­
ry udzielał zebranym na żą­
danie licznych wskazówek i 
rad odnośnie organizacyjnch 
spraw związkowych.

Komisarka Grabowska ser­
decznie zaprasza wszystkich 
na uroczysty Bank i e t do 
Youngstown w sobotę, 11-go 
grudnia. W bankiecie weźmie 
udział prezes Alojzy Mazew- 
ski, liczni działacze związko­
wi z kilku stanów oraz przy­
jaciele i znajomi nowowybra- 
nej komisarki. 

kiedy to topielcy pasają by­
dełko pod wodą? Bydełko z 
morskiej porody? Co to jest 
por oda? Nic z tego nie rozu­
miem.

— Poezja, syneczku. To 
wcale nie musi coś znaczyć. 
To się tak wierszem pisze, 
dla ozdoby, dla uskrzydlenia 
wyobraźni...

— A co to znaczy — wy­
dziwia się z kolei wybredny 
mikroemigrancik — “ku stor- 
biorn prąd Syrenkę znosi”? 
Czy to błąd drukarski? Może 
miało być ku sztormom, ku 
burzom?

— Nie, to nie błąd — wy­
jaśniam cierpliwie małemu 
ignorantowi. — Każde dziec­
ko polskie na obczyźnie wie, 
że “storbia” to “flądra”! Pleu- 
ronectes flesus ryba jadalna 
z rodziny flądrowatych. 
Grzech o tym nie wiedzieć. 
Pani Zarembina o tym wie, a 
ty dziecko literata, o storbii 
nigdy nie słyszałeś? Wstyd 
ojcu przynosisz!

— Smużą się na wodzie 
piany” — stęka znękany 
chłopiec dalej. — ‘Smużą się” 
piany?

— Od “smuga” — wyjaś­
niam. — Nie zatrzymujmy 
się błagam, przy każdym sło­
wie, bo cały urok poezji pryś­
nie!

— Zrzuciły mewy piórecz- 
ki, będzie z nich wiosłeczko”
— jęczy chłopaczyna. — Prze­
cież z mewiego pióra syrena 
nie zrobi sobie wiosła? To 
jakiś nonsens! “Wiosłuj, wio­
słuj ku mieliźnie, tam ryba­
kom się wyśliźniesz!” To ja­
kieś głupstwa.

— Wystrzegaj się scepty­
cyzmu — bronię pani Zarem­
biny jak mogę. — Nie odwo­
łuj się do zdrowego rozsądku, 
syneczku. W książkach dla 
dzieci, zwłaszcza dla polskich 
dzieci, można czasem pobeł- 
kotać, byle do rymu.

Na szczęście ta bałtycka 
Syrenka już wpłynęła do Wi­
sły i styka się z tubylcami. 
Z radością spostrzega, że “ry­
bak i myśliwy i karczownik 
razem trzebi srogą puszczę 
ogniem i żelazem”...

— Co robi?
— Trzebi!
— Nie znam. Kto?
— Karczownik!
— Nie słyszałem. Kiedy?
— Przed wielu wiekami.
Już mu chcę wyjaśniać, że 

tych trzebiących karczowni- 
ków już w Polsce nie ma, że 
ta Syrenka miota się w sieci 
pradziejów, gdy nagle oko 
moje uświadczą w tekście fli­
saków: ‘Flisacy, co płyną Wi­
słą ode Krakowa: pomaga im 
tu Syrenka tratwy holować, 
tratwy zbite z pni sosnowych, 
masztowych i komięgi pełne 
ziarna na chleb pytlowy” ...

— Co ona holuje?
— Komięgi!
— Co to jest?
— Nie wiem. Zaglądałem 

do słownika. Profesor Doro­
szewski też nie wie.

— No, proszę! Dorośli nie 
wiedzą, a dzieci mają wie­
dzieć! Poczytajmy lepiej coś 
zrozumialszego: o astronau­
tach, o Apollo 15!

— Polskiej książki nic ci 
Mareczku nie zastąpi. O, wi­
dzisz, tu, na stronie piętna­
stej, fabuła raźno rusza z ko­
pyta. Posłuchaj tylko: “W 
mrocznych ostępach, w gąsz­
czach pomykał dziki a chytry 
zwierz. Jeżeli, człeku, nie je­
steś zbrojny, to się go strzeż! 
Ku pszczelnej barci...

— Dosyć, tatusiu! Ostępy, 
barci... Co to za język?

— “Z rohatyna na niedź­
wiedzia, z oszczepem na dzi­
ka, z kuszą, z łukiem na je­
lenia! Zająca — we wnyki!” 
Rohatyna, rozumiesz, to włó­
cznia, a wnyki, to nie tylko 
rym do “dziki" ale i zachęta 
do naśladowania kłusowni­
ków, do fabrykacji samotrza- 
sków. Albo tutaj: czy to nie 
ładne? “Cud-jeleń w drzew 
pomroczu, raz po raz ginie z 
oczu. Nim ujdziesz, szepce 
książę, ja strzałą ci nadąże(!) 
Dowiemy się snadnie, gdzie 
zwierz trupem upadnie.’’

— Jaki książę? Co za jeleń?
— A widzisz! Wciągnęło 

cię! Ojczystej klechdzie się 
nie oprzesz! Czar działa! Sy­
renka, książę mazowiecki i 
rybak Warsz już dotarli na 
miejsce dzisiejszej Warszawy, 
już rozmawiają ze s o b ą: 
Wznoście mury wysokie, sze­
rokie, z tramów modrzęjo- 
wych...”
— Z tramwajów?

— Nie marudź! “Piękne to 
jest miejsce naszej--ziemi. Na 
tym miejscu żyć i umrzeć 
“chcemy!”

— Czemu umrzeć?
— Ach. że ty też tego nie 

czujesz! “Na tym miejscu — 
odrzekli Mazurzy — będzie
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Z Posiedzenia Wydziału Kobiet 
Okręgu 9-go ZNP

Wybuch Wulkanu
Christiansted, St. Croix, Wy­

spy Dziewicze (UPI)—Mount 
Pelee, jeden z najbardziej nie­
bezpiecznych wulkanów w 
świecie, rozpoczął wyrzucać 
lawę we wtorek, po 70 lat nie- 
czynności. Pelee jest bratnim 
wulkanem Mount Soufriere, 
który także gotów jest do wy­
buchu, jak twierdzą uczeni. 
W maju. 1902 roku, wybuch 
obu -wulkanów spowodował 
zgon 32,000 osób.

Władze wyspy przystąpiły 
do ewakuacji ludności w oba­
wie przed wybuchami wulka­
nów.

B. Sen. Burke 
Nie Źyje

Cleveland, Ohio (UPI) — 
Były mayor miasta Cleveland 
i były senator Thomas A. Bur­
ke, lat 73, zmarł w niedzielę, 
po długo trwałej chorobie. — 
Burke pełnił obowiązki mayo- 
ra Cleveland od 4 stycznia, 
1945 roku do 6-go stycznia, 
1954 r. W roku 1953 został mia­
nowany na urząd senatora, dla 
wypełnienia wakansu po zma­
rłym senatorze Robert A. Taft. 
W roku 1954, Burke ubiegając 
się o ten urząd, przegrał na 
rzecz sen. George Bender.

szczęście ludzkiej pracy płu­
żyć.”

— Co będzie?
— Płużyć, do stu diabłów! 

Mazurzy-płużyć. To jest aso- 
nas! Płużyć od pługa jak smu­
żyć od smugi. A może ta 
zwrotka ci się nie podoba, wy­
rodne dziecko? “Zabłądziło 
książę, książę mazowieckie, 
w mazowieckiej puszczy — za 
zwierzem zdradzieckim.”

Ależ to wszystko nie ma 
sensu! Dlaczego zwierz ma 
być zdradziecki? — buntuje 
się przemądrzale ziółko.

— Nie czujesz piękna? A 
rym do “książę mazowiecki”, 
to niby błahostka?

— Eee ...
— Nie kręć nosem, wybred- 

nisiu! Posłuchaj lepiej strofy 
o rodakach osiadłych nad Wi­
słą: “Spotkasz tu ludzi o moc­
nych rękach, a z nich się ża­
den trudu nie lęka. Siekiera 
drwala, rybackie wiosło — to 
jest ich oręż.’’ Nie ziewaj, Ma­
reczku!

— Ja nie ziewam, ja się 
dziwię. Jaki oręż? Czy Pola­
cy walczą siekierami i wiosła­
mi?

— Słuchaj dalej. “I z nim 
się zrosło, z tym orężem, ich 
życie kmiecie, spokojne, god­
ne, pracy oddane, ale swobod­
ne. Przyjaźń tych kmieci, gdy 
ją posiędziesz, skarbem ci bę­
dzie.”

— Co to jest kmieć? — Ta­
ka dziwna polszczyzna, tatu­
siu, w tej książce. Komięga, 
kmieć, morska poroda, smu­
żyć, płużyć, poroże, rohatyna, 
stornia, tram, utopiec — prze­
cież my tak w domu nie mó­
wimy!

— Poezja, rzecz odświętna. 
A teraz finał. Posłuchaj, mo­
je ty jabłuszko, coś zbyt da­
leko upadło od ojcowskiej ja­
błoni. Syrenka wraca do kró­
la Bałtyku i w takie odzywa 
się słowa: “I daj mi proszę, 
tarcz(!) bursztynową, abym 
osłonić była gotową — naszą 
Warszawę w godziny krwa­
we. I jeszcze w serce me 
tchnij zarzewie” ...

— Co ma tchnąć? Zarze­
wie? — wije się krnąbrny pi­
skorz. — Skąd ja mam wie­
dzieć, co to jest zarzewie?

— Zarzewie takiej miłości, 
ażebym w śpiewie naszej 
Warszawy głosiła chwałę 
przez wieki całe”— mówi Sy­
renka przed powrotem do 
króla Bałtyku. Czy to nie 
wzruszające?

— Czy się obrazisz, tatusiu, 
jeśli wrócę do telewizora? 
Już pół do dziewiątej. Za 
chwilę nadają nowy odcinek 
serii o latających talerzy­
kach. Fantastyczna historia. 
Lepsza od tego bajubaju zac­
nej cioci z Warszawy.

— Jak uważasz, mój drogi 
— mówię obrażony.

— Przegrałem. Jeszcze jed­
na klęska na pedagogicznej 
niwie. On książki jeść nie bę­
dzie. —- Nikt cię nie zatrzy­
muje. Proszę bardzo, idź so­
bie na te talerzyki. Tyś już, 
biedaku, na zawsze dla ojczy­
zny stracony. Kosmopolitę 
mam w domu. Jakieś tam 
“UFO” i “Apollo 15” od Sy­
renki woli!

Zmarnowane dziecko. Głu­
che na poezję ziemi rodzinnej. 
Nie wie, co piękne, mądre i 
wzniosłe. Przedkłada szklany 
ekran nad poemat pani z 
Warszawy. Jaki los czeka mo­
ją zagubioną w obcym świe­
cie latorośl, nie chcącą się 
wychowywać na wierszach 
pani Zarembiny? Strach, do­
prawdy, pomyśleć co z chłop­
ca wyrośnie.

‘Tydzień Polski”

Z Dnia
(Ciąg dalszy ze str. l-szej) ; 

do strzelaniny i dwóch prowo­
dyrów “partii” straciło życie. 
Być może, że policjanci byli 
zbyt nerwowi, ale trudno im 
się dziwić. Wiedzieli, że “par- ; 
tia” Czarnej Pantery dąży do i 
obalenia demokracji siłą a za 
jeden ze środków do tego celu 
uważa mordowanie policjan­
tów. Nie były to przechwałki, 
ponieważ w ciągu roku z rąk 
terrorystów Czarnej Pantery 
zginęło kilkudziesięciu poli­
cjantów, w tym kilku w Chi­
cago. »♦« **»

Tragiczna śmierć człowieka 
budzi zwykle żal i współczu­
cie. Ale zdarzają się wypadki, 
że nie możemy zdobyć się ani 
na jedno ani na drugie.

4* ❖
Gdy ginie zbrodniarz lub 

maniak wierzący, że władza 
znajduje się u wylotu lufy 
rewolweru — mówimy z 
ulgą, że jego śmierć uratuje 
niejedno życie. Nie jest chyba 
przypadkiem, że od pamiętnej 
nocy grudniowej w 1969 roku 
znacznie mniej policjantów 
zginęło od kul bojówkarzy 
Czarnej Pantery i to nie tylko 
w Chicago. Nie ma złego co- 
by na dobre nie wyszło . . . 
Ale prok. Hanrahan stał się ce­
lem nagonki liberalno-lewico- 
wej sitwy i “pinków”

❖ ❖ *
Ich reakcja na ponowną 

kandydaturę Hanrahana by­
ła do przewidzenia. Zaraz po 
jej ogłoszeniu — w dzienni­
kach ukazały się wielkie na­
główki: “Jessie Jackson grozi 
rozbiciem partii” (dem.) 
“Adlai i czarni przeciw Han- 
rahanowi”. “Mikva dołączył 
do atakujących prokuratora” 
i t. p. Od kiedy to Jessie Jack­
son jest uosobieniem cnót de­
mokratycznych i praworząd­
ności? Od kiedy przemawia w 
imieniu wszystkich Murzy­
nów? To, że przew. stanowego 
Senatu sen. Partee i aid. Hol­
man, niewątpliwi przywódcy 
Murzynów, czego dowodem 
jest wybór na poważne stano­
wiska są innego zdania — 
ukrywa się w tekście i zbywa 
drobną wzmianką.

❖ ❖ ❖
Nie dziwię się, że sen. Adlai 

Stevenson, kongr. Abner Mik­
va i kongr. Sidney Yates wy­
brali towarzystwo Jessie Jack­
sona i innych jeszcze mniej 
znanych od niego prowodyrów 
grupek czarnych radykałów, 
którzy wypowiedzieli “wojnę” 
prok. Hanrahanowi. Jest to 
zgodne z ich lewicowo-liberal­
ną filozofią polityczną. Kam­
pania przedwyborcza w 1972 
r. zapowiada się interesująco. 
Walka o stanowisko prokura­
tora pow. Cook będzie zacięta 
i skupi uwagę społeczeństwa.

One Main Part
PRINTED PATTERN

SIZES

Just one seam (one main pat­
tern part plus sleeve) to this 
swifty skim! Whip it up in a 
morning, zip in and go! Make 
pocket a bright contrast.

Printed Pattern 4599: NEW 
Misses’ Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. 
Size 12 (bust 34) takes 1% yards 
60-inch fabric.

SEVENTY FIVE CENTS — for 
each pattern; add 25 cents for each 
Pattern for Air Mail and Special 
Handling.

Send to Anne Adams c/o PO­
LISH DAILY ZGODA 10 Pattern 
Dept., 243 West 17th Street, New 
York, N. Y. 10011. Print NAME, 
ADDRESS, with ZIP. SIZE and 
STYT.v NUMBER.

FREE! Choose one new pattern 
from 150 styles in new Fall- 
Winter Pattern Catalog. All sizes! 
Catalog 50c.
INSTANT FASHION BOOK - 
cut, fit, sew modern way $1.00 
what-to-wear answers $1.00

INSTANT SEWING BOOK —

Maria Rodziewiczówna

Barbara 
T ryźnianka

POWIEŚĆ
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Gdy nie odpowiedziała, żachnął się niecierpliwie.
— Marta, czy ty raczysz mnie słuchać?
Ruszyła ramionami.

Wykupiłeś naszyjnik? — spytała zimno.
— Wykupiłem, ale zapomniałem przynieść. Zresztą, po 

co ci on — nie nakładasz przecież na wieczór z ciotką.
— Kłamiesz. Nie wykupiłeś i nie wykupisz.
— No, a gdyby. Już zrobi się o to awantura — ciotka 

wykupi.
—Nie. Wiesz, że pod tym względem ciotka jest nieubła­

gana. Zresztą...
Urwała, twarz jej zmieniła się nagle, jakby ujrzała 

w myśli straszny obraz.
— Co, zresztą?
— Zresztą — te pieniądze nie są ciotki własnością — 

rzekła po namyśle.
— Gadanie. Jak zechce — będą jej.
•— Milcz o tym — czego nie rozumiesz.
— Rozumiem lepiej od was. Ale mniejsza o to. Dasz 

mi swój samochód na dni kilka?
— Nie.
— Dziękuję. Robisz się coraz uprzejmiejsza.
— Dziwię się, że w ogóle dotąd życie wytrzymuję!
— Ta, ta, ta. Melodramat. Czego ci brak? Chyba cię 

gryzie tą ruda małpa?
Hrabina wstała niecierpliwie — założyła ręce za głowę

— w pięknych jej oczach była otchłań rozpaczy:
— Istotnie — czego mi brak?! Mam brata bez charak­

teru i poczucia honoru, mam męża napół tabetyka, który 
jawnie żyje z utrzymanką — mam zbytek za cudze pienią­
dze — niewolę wśród przepychu — mam wstyd, hańbę, 
fałsz, pustkę jako życie — i mam dwadzieścia dwa lata! 
Istotnie — niczego mi nie brak!

— Głupiaś — obojętnie mruknął brat. — Kto nie umie 
żyć — temu zawsze źle. Żebyś chciała: Van Zuilen — i jego 
miliony — byłyby u twoich nóg. Co się obruszasz — nie 
mówię —żeby tak — z lewej ręki. On ci wyrobi rozwód — 
nawet ciotka znajdzie wszystko w porządku.

— Fred, czy nie znajdujesz, żem nie dosyć jeszcze dla 
ciebie zrobiła?

— Ty — dla mnie? Znajduję, że dzięki mnie zrobiłaś 
karierę! — roześmiał się. — Bez tej awantury byłabyś do­
tychczas lektorką u jakichś starych hrabin.

— A ty, czymbyś był?
— Odegrałbym się. Ale jestem dobry brat — wystra­

szyłem cię — i jesteś hrabiną.
Patrzała na niego z jakąś grozą.
— Możeś do spółki z hrabią urządził to wszystko! — 

wyrwało jej się bezwiednie.
— Czegobym dla twego szczęścia nie zrobił — śmiał 

się cynicznie.
— Fred — zlituj się — nie szydź. Ja nie wytrzymam.
— Ale właściwie — poco ty bezustannie przedstawiasz 

jakiś dramat. Zaczynam cię posądzać, żeś się zakochała — 
i torturują cię skrupuły. Wpędzisz się w chorobę! Bo zresztą 
nikt rozsądny — nie wynajdzie w tym życiu powodu do 
desperacji.

— Przestań grać — a będę szczęśliwa.
—Moja droga — zapewnij mi ze czterdzieści tysięcy 

rocznej renty — to grać nie będę. Ciekawy jestem, z czego 
będę żyć — bez kart. Chyba nie z porucznikowskiej pensji, 
ani z tych kilkuset koron, co mi ciotka daje.

— Weź dymisję — i zabierz się do pracy.
— W Ameryce — dokąd byłybyście rade mnie wysłać. 

Ale ja lubię Wiedeń — i za wamibym zanadto tęsknił. 
Jestem teraz w wenie. Nie uważasz — żeś mi nie dała grosza 
od wiosny — a patrz!

— Wyjął z kieszeni garść złota — i potrząsał w dłoniach.
— Więc wykup naszyjnik, lub zresztą oddaj mi nań 

kwit. W Nicei — zimą — muszę go mieć.
— Mało masz klejnotów!
— Ja nie mam ani jednego. Wiesz, że te szmaragdy 

Ossorjów — rodzinne! Jeśli mi nie oddasz — wyznam wszyt­
ko hrabiemu.

— Uspokój się. Odniosę ci ten naszyjnik tymi dniami. 
Słuchaj — a cóż Van Zuilen? On szaleje za tobą — chłop 
zdrów, jak byk — no, i kupiłby pięćdziesięciu Ossorjów!

— Ale ja już nie jestem na sprzedaż.
Fred skrzywił się — zniecierpliwienie przeszło mu po 

twarzy — ruszył ramionami — i wstał.
— Ciotki pewnie nie zobaczę — co i owszem. Wiesz 

co, przyślij po mnie pojutrze twój samochód. Przywiozę 
naszyjnik. No, Marto, daj się przebłagać. Fred jest urwisz
— ale cię kocha! No — nie gniewaj się!

Umiał być przymilny i serdeczny — objął ją wpół, po­
całował, głaskał po włosach.

Zarzuciła mu - ręce na szyję.
— Fred! — szepnęła z głębi serca — powiedz — żem ci 

dobra była, żeś czuł moje serce! Że wierzysz w nie, że ci 
potrzebne!

— Doprawdy — nie umiałbym bez ciebie się obejść. 
Wiesz, oprócz ciebie — nie uznaję kobiety. — Słuchaj — 
a żebyśmy tak machnęli się samochodem — gdzie na połu­
dnie — na jaki tydzień. Jestem strasznie zmęczony — czuję, 
jak mi to dobrze zrobi.

— Owszem. Gdzieżbyś chciał?
— Do Abbazji chociażby. Przekonaj ciotkę — żeby cię 

puściła. Pojutrze się umówimy o termin. — Pożegnał ją 
i wyszedł. Fiaker nań czekał przed bramą — wsiadł —. 
i spostrzegł Tomka, który już przebrany — szedł też ku 
miastu.

— Dokąd? — spytał go Fred.
— Pogapić się.
— Siadajcie ze mną. Pogadamy i wypijemy butelkę na 

nową znajomość. Pasjami lubię wasz fach, a że właśnie 
targuję samochód, dacie mi zdanie o maszynie.

Nazajutrz Tomek cały dzieli był zajęty w garażu, a skoń­
czywszy robotę — ledwie się umył i przebrał — zawołano 
go do hrabiny.

Przyjęła go w gabinecie, spytała, czy nie potrzebuje 
pieniędzy na reperację — a wreszcie po chwili milczenia — 
rzekła, podając mu kartkę.

(Ciąg dalszy)
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Z Posiedzenia Gminy 143 ZNP
Posiedzenie Gminy 143-ej ZNP 

odbyło się w poniedziałek, 6-go 
grudnia, w sali Słowackiego, pnr. 
1700 W. 48-ma ulica.

Posiedzenie zagaił prezes E. A. 
Bodnicki, o godz. 7:30 wieczorem, 
w obecności 37 delegatów i dele­
gatek, reprezentujących 11 grup. 
Sekretarzował R. S. Kolpacki.

.Po odczytaniu i przyjęciu pro­
tokółu i wielu korespondencji, 
przystąpiono do sprawozdań U- 
rzędników i poszczególnych Ko­
mitetów.

Obczerne sprawozdanie z czyn­
ności i reprezentacji zdali — pre­
zes E. A. Bodnicki; wiceprezeska 
H. Orawiec; wiceprezes C. P. Ba­
rą; sekretarz prot. R. S. Kolpac­
ki; sekretarz finans. E. Schiller 
i skarbnik M. Gacki.

Prezes E. A. Bodnicki, w imie­
niu własnym oraz wszystkich de­
legatów złożył gratulacje pani He­
lenie Orawiec, która na Zjeździe 
Rady Nadzorczej została zamiano­
wana przez Cenzora p. Lotarskie- 
go jedną z 5-ciu członków Ko­
mitetu przeglądnięcia terenu Dy­
rektorskiego. Jesteśmy pewni, że 
p. H. Orawiec wywiąże się ze 
swego zadania ku zadowoleniu 
wszystkich.

Jasełka Polskie 
w Telewizji

Kluby polskie ze szkół 
Schurz H.S. i Lane Tech, or­
ganizują program świąteczny 
“Jasełka” w TV, na kanale 
26, dnia 11 grudnia, o 6-ej 
wieczorem, na programie Ze­
nona Kwiatkowskiego.

Chór Klubu Polskiego ze 
szkoły średniej Schurz zapre­
zentuje kolędy polskie a stu­
denci z Lane Tech, opowie­
dzą, jak wyglądają tradycyj­
ne święta Bożego Narodzenia 
w Polsce.

Należy tu podkreślić, iż 
Klub polski w średniej szko­
le Schurz rozwija się bardzo 
pięknie, mimo, iż jest to do­
piero pierwszy rok, kiedy w 
szkole tej wprowadzona zo­
stała nauka języka polskiego. 
Klub polski w Schurz H.S. 
prowadzi pani Morawska, 
mgr. literatury i języków sło­
wiańskich.

3 lata temu rozwinął naukę 
języka polskiego w średniej 
szkole technicznej Lane Tech, 
profesor W. Pawul. Nauka ję­
zyka polskiego cieszy się w 
tej szkole wielkim powodze­
niem do tego stopnia, iż w 
szkole jest już pięć klas języ­
ka polskiego.

Mamy nadzieję, iż inne 
szkoły wezmą przykład i mło­
dzież nasza interesować się 
znacznie nauką języka pol­
skiego.

Chce Korespondować
Grażyną Orzechowska, lat 18, 

zam. w Gliwicach w Polsce, pra­
gnie nawiązać korespondencję z 
rówieśnikami w Stanach Zjedno­
czonych. Grażyna interesuje się 
fotografią, zbieraniem widokówek, 
sportem i turystyką. Korespondo­
wać może w językach: polskim, 
angielskim, rosyjskim i niemiec­
kim. Jej pełny adres: Gliwice, 
ul. Świętojańska 15/8, Polska.

Komitet Rozwoju — przewodu. 
W. F. Szeląg oznajmia, że grupy 
pracują, by zapisać jak najwię­
cej nowych członków w konteście 
dla uczczenia naszych sekretarzy 
finansowych.

Komitet Młodzieży i Szkółki — 
wićeprzew. pani M. L. Szeląg in­
formuje, że na ostatniem posiedze­
niu Komitetu Szkółki zapadła u- 
chwała, że tak Kom. Rodzicielski 
jak i Kom. Szkółki ma odbyć ze­
branie i zadecydować co do upo­
minków gwiazdkowych dla dzia­
twy i ustalić datę Gwiazdki.

Posiedzenie Komitetu Szkółki i 
Kom. Rodzicielskiego odbędzie się 
w sobotę dn. 11-go grudnia, w 
sali Cornell Sq. Parku, przy 50-ej 
i So. .Wood ulica, o godz. 11:45 
przed południem. Uprasza się oso­
by wchodzące do tych Komitetów 
o liczne i punktualne przybycie, 
sprawa jest bardzo ważna i na­
gląca.

Gwiazdka Szkółki Gminy 143-ej 
ZNP odbędzie się w sobotę, dnia 
18 grudnia, w sali Cornell Sq. 
Park, o godz. 10-ej rano. Prosimy 
o liczne przybycie, ażeby przez 
swoją obecność pokazać dziatwie, 
iż interesujemy się tym, co oni 
dla nas przygotują i się nauczą.

Komitet Finansowy — oblicze­
nia książek odbędzie się w mie­
siącu lutym, dokładnie w poniedz., 
dnia 7-go lutego, o godz. 7:00 wie­
czorem punktualnie.

Komitet Zabaw — przew. p. H. 
Orawiec, zapytuje kiedy ma się 
odbyć Instalacja Gminy. Zadecy­
dowano, że Instalacja Gminy ma 
się odbyć zaraz po posiedzeniu w 
lutym —- bliższe szczegóły podane 
zostaną w odpowiednim czasie. 
Sekretarka Komitetu p. L. Szeląg 
podała do wiadomości, że wpłynę­
ło jeszcze $5.00 do dochodu z o- 
statniej zabawy towarzyskiej.

Delegatka do Wydz. Kobiet p. 
S. Pyra podała do wiadomości, że 
Wydział Kobiet odroczył się do 
lutego — na razie nie ma żadnych 
ważnych spraw do zakomuniko­
wania.

Stow. Dobrociynności obszerne 
sprawozdanie oraz serdeczne po­
dziękowanie za poparcie Balu 
Stow. Dóbr, złożyły panie: L. Sze­
ląg i S. Pyra.

Obszerne sprawozdanie z posie­
dzenia Korporacji Domu Młodzie­
żowego zdali E. A. Bodnicki i C. 
P. Bara, którzy zabrali pewne 
stanowisko co do budowy domu 
Młodz., za co izba złożyła im u- 
znanie.

Obszerne sprawozdanie z Kon­
gresu Polonii Amer. zdał del. p. 
W. Czachor, który nadmienił że 
dziś najważniejszym tematem ob­
rad jest sprawa Domu Kopernika 
oraz prośba o wysyłanie jak naj­
więcej delegatów do Kongresu 
oraz delegatko w indywidualnych 
i honorowych. Dodał pewne uwa- . 
gi W. F. Szeląg, do sprawozdania 
del. p. W. Czachor.

Inne Komitety nie składały 
sprawozdań i na tym wyczerpały 
się sprawy rutynowe. Na odpo­
wiedni wniosek, prezes E. A. Bod­
nicki odroczył posiedzenie do 
dnia 3-go stycznia, 1972 r„ które 
będzie posiedzeniem wyborczym 
i życzył wszystkim Wesołych i 
zdrowych świąt Bożego Narodze­
nia i szczęśliwego Nowego Roku.

Kosze Gwiazdkowe będą wyda­
wane 22-go grudnia, od godz. 
12-ej do 3-ej po poł.

E. A. Bodnicki — Prezes
M. L. Szeląg — Koresp. Gminy

NEED WHEELS FOR THE HOLIDAYS SEE US

FOREMOST Rent-A-Car — Car Stolen?
We speclialize in Insurance Theft Loss Cases. 

Two locations to serve you.
LOW RATES — FREE MILEGE, FREE PICK-UP & DELIVERY 
North Side Lot 5971 N. RIDGE, CHICAGO
Northwest 4201 N. MILWAUKEE, CHICAGO

All phones: — 725-3800

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

•to trzy zasady, Jakimi zię kierujemy w stosunku do 
NASZYCH CZTELNIKÓW

W myśl naszego hasła — ery chceelo

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY 

DO DOMU?
Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 

Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.
Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 

lamieszczony poniżej i przesłać go na adres:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. Milwaukee Ave. Chicago, HI. 60622

UWAGA!
Dziennik Związkowy przez chłopca dostarczymy OSOBOM 
KTÓRE ZAMIESZKUJĄ DZIELNICE MIASTA OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NASZE AGENCJE.

KUPON I
Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proszę } 

doręczać mi do domu (za opłatą $1.20 tygodniowo) sześć razy • 
w tygodniu, a za który zobowiązuję się płacić chłopcu regularnie, i

l
Numer domu ..™___„.. Nazwa iihcy  Piętro .— |

(
i

Numer Telefonu - — J

Miaato Zon*  *taa i
■
i

Podpis zamawiającego _______ — ■
■

.................._........................................................._............................... J

“Gwiazdka” Wydziału 
Dobroczynności Zjednoczonych Polek

Zebranie Tow.
Quo Vadis 

Cr. 2993 ZNP

Kalendarzyk Posiedzeń

Klub Borowa odbędzie swe wy­
borcze posiedzenie w niedzielę, 12 
grudnia, o godz. 2:30 po poł., w 
sali p. Białek, pnr. 2601 W. 25-ta 
ul. Członkowie proszeni są o licz­
ne przybycie. — Za Zarząd: Paweł 
Kuraś, prezes; Zofia Olejarz, sekr.

Klub Wolnych Przyjaciół za­
wiadamia, że posiedzenie odbędzie 
się w drugi piątek miesiąca, tj. 
10 grudnia, o godz. 12 w południe, 
w sali Lucky Stop, pnr. 1805 W. 
Division ul. Na tym posiedzeniu 
odbędą się wybory urzędników 
na rok 1972, prosimy więc wszyst­
kich członków o jak najliczniej­
sze przybycie. Jęst dużo innych 
ważnych spraw do załatwienia. — 
Józef Matuga, prezes; Maria Filip, 
sekr. prot.

Tow. Nowa Era Grupa 1462 ZNP 
odbędzie swe ważne posiedzenie 
przedroczne i wybory nowego za­
rządu na rok 1972-i w ten czwar­
tek, dnia 9 grudnia, o zwykłej po­
rze i w lokalu zebrań.

Są również inne ważne sprawy 
do załatwienia. Za zarząd: Prezes 
Adam Maryanowski.

Tow. Sztandar Wolności, Grupa 
1010 ZNP odbędzie swe wyborcze 
posiedzenie w niedzielę, 12 gru­
dnia, w sali pnr. 1101 N. Damen 
ave., róg Thomas ul. Początek o 
godz. 1:30 po poł. Są bardzo waż­
ne sprawy, jak wybór Admini­
stracji na rok 1972 i inne wyma­
gających obecności licznego człon­
kostwa. — Wer. Gaweł, prezeska; 
Fr. Sikora, sekr. prot.

Sekretarz finanns. będzie urzę­
dował już od godz. 7-mej wieczo­
rem. Zarząd uprasza wszystkich 
członków o jak najliczniejszy u- 
dział, aby wybrać nowy zarząd na 
rok 1972.

Za zarząd: Prezes — K. Musie­
lak; Sekretarz prot., S. Pyka.

Dorocznym obyczajem, Wy­
dział Dobroczynności Zjedno-

Klub Pow. Mielec 
Odwołanie Zebrania
Klub Powiatu Mielec zawiada­

mia członkostwo, iż zebranie przy­
padające na niedzielę, 12 grudnia, 
nie odbędzie się. — Prezes Józef 
Mail; sekretarka prot. Helena Ba­
jor.

— Maria Stegowska, 
L. Raczka, sekr. fin.,

Gwiazdka Koła Pań 
Przy Stowarzyszeniu 
Adwokatów Polskich

Koło Pań przy Stow. Adwo­
katów Polskich odbędzie swe 
zebranie połączone z gwiazd­
ką, w piątek lOgo grudnia, w 
sali Związku Polek, pnr. 1309 
N. Ashland Ave. Początek o 
godz. 8:30 -wieczorem.

Zaprasza się wszystkie 
członkinie o liczne przybycie. 
Podana będzie smaczna prze­
kąska, oraz odbędzie się pro­
gram muzyczny i wymiana 
podarunków. — Regina Nie­
mira, za kom. prasy.

w sali Domu Weteranów, pnr. 
1239 N. Wood ul., we wtorek, 
14 grudnia.

Początek punktualnie o go­
dzinie 12-ej w południe. Po 
przekąsce odbędą się wybory 
nowego zarządu Wydziału Do­
broczynności.

Prezeska Wydziału, pani 
Władysława Sosnowska, pre­
zeska gen. p. Zofia Kuźniar 
oraz Zarząd Główny i Zarząd 
Wydziału Dobroczynności 
proszą wszystkie członkinie i 
delegatki poszczególnych 
grup o przybycie i wzięcie 
udziału w tym śwątecznym 
zebraniu.

“Gwiazdor” rozda wszyst­
kim prezenty, systemem 
“Grab Bag”, to też wszystkie 
panie proszone są o przynie­
sienie z sobą jakiegoś upo­
minku, w cenie $1.00 (jedne­
go dolara).
Maria Kleszewska, sekr. prot.

Tow. Quo Vadis, Grupa 
2993 Z.N.P., odbędzie swe po­
siedzenie w niedzielę, dnia 
12-go grudnia, w sali Wydz. 
Kongresu P.A., 1839 W. Divi­
sion Str., o godzinie 2:30 po 
południu.

Upraszamy w s z y s t k i ch 
członków i członkinie o przy­
bycie, ponieważ odbędą się 
wybory nowego zarządu na 
rok 1972. Sekretarz finanso­
wy T. Jasiorkowski będzie 
przyjmował podatki przed 
posiedzeniem, od godziny 1-ej 
po południu.

Prezeska — Wanda Rozma- 
rek; Sekr. prot., Janina Kuli- 
baba; Sekr. fin., T. Jasior- 
kowski.

Tow. im. Romana Dmowskiego, 
Grupa 127 ZNP zawiadamia Swo­
ich członków, że 9 grudnia (czwar­
tek), w sali Ed. Moskal Hall. 5639 
N. Milwaukee Ave. odbędzie się 
ROCZNE WALNE ZEBRANIE 
WYBORCZE. Początek zebrania o 
godz. 7:30 wieczorem. Przedroczne posiedzenie Tow. 

Matki Boskiej Nieust. Pomocy 
Grupa 1333 ZNP odbędzie się w 
niedzielę,
zwykłych posiedzeń. Prosimy o 
przybycie, 
sekr. prot. 
kasjerka.

KPA pnr 1838 W. Division ul. 
Wszyscy członkowie i członkinie 
proszeni są o gremialne i punktu­
alne przybycie.

Za zarząd: Prezes — dr Edward 
Różański; Sekretarz — Wilhelm 
S. Zaleski.

W Rzymie podpisany został 
polsko-włoski protokół mię­
dzyrządowy o rozszerzeniu 
współpracy gospo d a r c z e j, 
przemysłowej i technicznej w 
dziedzinie przemysłu samo­
chodowego. 29 października 
br. zawarty został w Warsza­
wie kontrakt między przed­
siębiorstwem POL - MOT i 
włoską firmą Fiat, dotyczący 
budowy fabryki małolitrażo­
wych samochodów osobowych 
w Bielsku-Tychach. Obecnie 
podpisany protkół międzyrzą­
dowy gwarantuje Polsce dłu­
goterminowy kredyt na do­
godnych warunkach, zabez­
pieczający realizację kontrak­
tu z 29 października b.r.

Współpraca 
Polsko-Włoska

Niedziela, 12 Grudnia
Klub Wola Preemykowska od­

będzie wyborcze posiedzenie w 
niedzielę, 12 grudnia, w zwykłej 
sali posiedzeń, o godz. 2:30 po 
poł. Z uwagi na wybór nowego 
zarządu na rok 1972 i korespon­
dencji z Polski prosi się wszyst­
kich członków o konieczne przy­
bycie na to posiedzenie. — Za 
Zarząd: Józef Sowa, prezes; W. 
Latuszek, sekr. prot.

Zebranie Wyborcze 
Grapy 3184 ZNP
Zarząd Tow. 500-lecia M. 

Kopernika, Grupa 3184 ZNP 
zaprasza człon kostwo do 
wzięcia udziału w dorocznym 
wyborczym zebraniu Grupy, 
które odbędzie się w niedzie­
lę, 12 grudnia, o godz. 2-ej po 
południu, w pięknej sali Oa­
zy pnr. 1250 N. Milwaukee 
Ave. Ponadto w tej samej sa­
li, tegoż dnia, o godz. 3-ej po 
południu dla naszych naj­
młodszych pociech urządza­
my Gwiazdkę.

Ze względu na ważność za­
gadnień a także dlatego, by 
uroczystość młodzieżowa wy­
padła okazale, prosimy tak 
rodziców jak i dzieci o nieza­
wodne przybycie, za co z gó­
ry dziękujemy.

Stanisław Pilch — prezes; 
Zofia Biernat — sekr. prot.; 
Bodgdan Parafinczuk, sekr. 
finansowy.

12 grudnia, w sali

Nominacja 
Ch. Kozłowskiego
Charles J. Kozłowski, se­

kretarz Calumbus Savings & 
Loan Association of Chicago 
został powołany w skład Spe­
cial Insurance Com mittee 
(komitet asekuracyjny) Illi­
nois Savings and Loan Lea­
gue. Nominacja została, ogło­
szona w tym tygodniu w 
Springfield przez prezesa Il­
linois Savings and Loan 
League, Williama C. Atten.

Czwartek, 9 Grudnia
Posiedzenie wyborcze Tow. 

Orzeł Polski Gr. 523 odbędzie się 
w czwartek, 9-go grudnia, w sali 
LoRayne Chateau, pnr. 5925 W. 
Diversey Ave.; początek o godz. 
8-ej wieczorem. Wybór zarządu 
i inne ważne sprawy do załatwie­
nia. Obecność wszystkich człon­
ków i członkiń bardzo pożądana. 
Sekr. fin. będzie urzędował na 
sali od godz. 6:30 wieczorem. 
Członkowie zalegający z podatka­
mi, proszeni są o przybycie i wy­
równanie zaległości. — H. Zieliń­
ski, prezes; A. Moll, sekr. fin.

Piątek, 10 Grudnia
Tow. Tysiąc Walecznych Grupa 

877 ZNP zawiadamia członków i 
członkinie, że posiedzenie wybor­
cze odbędzie się w piątek, dnia 
10 grudnia, o godz. 7:30 wieczo­
rem w sali Lo Rayne Chateau, 
5925 W. Diversey ave. Usilnie 
prosimy o łaskawe przybycie. — 
Antoni Krukar, prezes; Stanisła­
wa Krukar, sekr. prot.

Tow. Kadetów Białego Orła 
Grupa 1377 ZNP odbędzie przed­
roczne posiedzenie w piątek, 10 
grudnia, w sali DuBarek, przy 
47-ej i So. Springfield ul. Począ­
tek o godz. 8 wiecz. Uprasza się 
wszystkich członków o liczne 
przybycie. W programie jest wy­
bór nowej administracji. — J. 
Okrzesik, prezes; M. Sobczyk, 
sekr. prot.

Powołani Do 
Komitetu Kościelnego 

Proboszcz parafii Św. Trój­
cy O. Kazimierz Czaplicki 
C.S.C. powołał p. Mitchella 
Tomaszewskiego i pannę 
Wiktorię Kolman w skład 
Komitetu Kościelnego 
(Church Committee). Do wy' 
żej wspomnianego komitetu 
należą ponadto: Abdon Pal- 
lasch, Ted Kraj’enta i John 
Urbaszewski.

Panna Kolman jest naj­
prawdopodobniej p i e rwszą 
kobietą, która weszła w skład 
podobnego komitetu. Jest ona 
dobrze znana wśród Polonii a 
w szczególności wśród człon­
kiń i członków ZNP gdzie u- 
dziela się aktywnie.

Nowomianowanym składa­
my serdeczne gratulacje i ży­
czymy sukcesu w pracy.

Władysława Sosnowska 
prezeska Wydziału 

czonych Polek w Ameryce u- 
rządza przyjęcie gwiazdkowe

Tow. Nadwiślańskie Grupa 759 j 
ZNP zaprasza wszystkich człon­
ków i członkinie na wyborcze po­
siedzenie tak zarządu jak i dele­
gatów do Gminy 75 ZNP, które 
odbędzie się w piątek, dnia 10 
grudnia, o godz. 7:30 wieczorem, 
w lokalu pnr 2258 N. Mango ulica. 
Uprasza się całe członkostwo o 
liczne przybycie.

Jan Jurek — prezes; St. Wódka 
— sekr. prot.

Roczne posiedzenie wyborcze .. 
Tow. Agatona Gillera — Tomasza j 
Zana Grupa 170 ZNP odbędzie j 
się w piątek. 10 grudnia, o godz. 1 
8-mej wieczorem, w sali posiedzeń |

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa 1 wstrząsająca opowieść z czasów brutal- 

o ego napadu Niemców na Polskę w roku 1939. Powieść ta 
zaczerpnięta została ze źródłowych materiałów dotyczących 
kampanii polskiej z pamiętników uczestników walk i wydarzeń 
oraz z dokumentów wojskowych.

Autorem tej nadzwyczaj interesującej powieści Jest Jerey 
Pomian który ze znajomością rzeczy i bez naciągania fjktow 
opisuje najpierw działalność szpiegowska i dywersyjną Niem­
ców zamieszkałych w Polsce, następnie szaleńczo bohaterski* 
walki z nieprzyjacielem nad Brdą. Wisłą i Bzurą, diabelsko 
podstępne prowadzenie przez Niemców wojny, wreszcie maacw* 
mordy ludności cywilnej i wywożenie jej do Niemiec.

Książką ta w ładnej, mocnej oprawi* płóciennej PA 
cosztuje wrar r przesyłka

Zamówienia wraz s naletytośctą nadsyłać naletr 

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
1201 Milwaukee Ave.
CHICAGO, ILLINOIS 60622

C O D nie wysyłamy

Tow. Strzelców Obrony Białego 
Orła Grupa 2185 ZNP Odddział 
101 PLW odbędzie swe posiedzenie 
przedroczne w piątek, 10 grudnia, 
w sali E. Moskala, 831 N. Ashland 
ave., o godz. 7:30 wieczorem. Pre­
zeska p. Maria Klinger prosi 
członków o łaskawe przybycie, 
gdyż na tym posiedzeniu odbędą 
się wybory zarządu na rok 1972-i. 
Prosimy także o przyniesienie na 
to posiedzenie książeczki, a także 
o zapisywanie nowych członków. 
Nasz długoletni sekretarz prosi o 
kilku nowych członków, gdyż o- 
becnie jest kontest dla sekretarzy, 
do końca br. Możecie otrzymać 
piękne nagrody od ZNP.

Prezeska — Maria Klinger; se­
kretarka — Josephine Przywara; 
sekr. finansowy — Stanisław Ko- i 
cot.

Gwiazdka Dla Emerytów 
Przy Parafii Św. Brunona

Dorocznym zwyczajem. Komitet 
Starszych Obywateli (Senior Citi­
zens Committee) przy par. św. 
Brunona urządza “Gwiazdkę” i 
specjalny program dla swoich 
starszych obywateli, już w tę nie­
dzielę, 12 grudnia, w sali parafial­
nej przy 49-ej i Harding ul. Po­
czątek o godz. 1-ej po południu.

Organizatorem uroczystości jest 
proboszcz parafii ks. Stanley C. 
Stoga. — Będzie to 6-ta z kolei 
“gwiazdka” urządzana przez Ko­
mitet w celu zachowania i podkre­
ślenia prawdziwie rodzinnej at­
mosfery i tradycji. Podobnie jak 
w ubiegłych latach, tylko parafia­
nie są zaproszeni. Ks. Jan R. Ma­
linowski, asystent proboszcza bę­
dzie mistrzem ceremonii.

Młodzież parafialna, w tym hoł­
dzie starszym obywatelom repre­
zentowana będzie przez uczniów 
Szkoły Kultury Polskiej św. Bru­
nona. Kierowniczką szkoły jest 
Irene Necas, asystentką kierow­
niczki Michaeline Drost. Do szko­
ły uczęszczają dzieci polskiego po­
chodzenia, które uczą się polskie­
go języka, tańców i historii pol­
skiej kultury. Wykładowcą jęz.

polskiego jest T. Urbańczyk, nau­
czycielką tańców Miss Celeste, ze 
szkoły tańców Lorraine Gray. — 
Uczniowie szkoły brali udział w 
wielu uroczystościach, między in­
nymi w paradzie 3-cio majowej 
oraz w paradzie 100-lecia roczni­
cy pożaru miasta Chicago.

W programie gwiazkowym wy­
stąpi grupa młodzieży 10 par ta­
necznych ze Zjednoczenia Polsko 
Rzymsko - Katolickiego, odtańczą 
trojaka, krakowiaka i polkę, oraz 
grupa dorosłych pod kierownic­
twem Lillian Golba.

Zespół artystyczny “Giewont”, 
zorganizowany przed 9-laty przez 
Franka Łasa, obecnie pod kierow­
nictwem Michała Cieśli wykona 
szereg tańców i pieśni.

Po programie rozrywkowym bę­
dzie podana gorąca kolacja.

Komitet zwraca się do krew­
nych emerytów, a w wypadku 
osób samotnych — do sąsiadów, 
aby towarzyszyli starszym obywa­
telom, żeby wszyscy mogli wziąć 
udział w uroczystości i spędzić 
niedzielne popołudnie w gronie 
przyjaciół.

Wiadomości z Gminy 87 ZNP
Posiedzenia

Tow. Bartosza Głowackie­
go, Gr. 899 Z.N.P., zaprasza 
członków do wzięcia licznego 
udziału w przedrocznym po­
siedzeniu oraz w wyborach 
nowych urzędników, jakie się 
odbędzie w piątek dnia 10-go 
grudnia, w sali Lipskich, pnr. 
2059 W. 19-ta ulica; o godzi­
nie 7:30 wieczorem.

* * «
Tow. Sokół Polski, Nr. 1, 

Bratnia Dłoń, Gr. 1060 ZNP, 
podaje do wiadomości swo­
im członkom i członkiniom, 
że przedroczne posiedzenie 
połączone z wyborami nowej 
administracji, odbędzie się w 
niedzielę, dnia 12-go grudnia, 
w sali parafialnej St. Ste­
phen’s Parish Hall, pnr. 1852 
W. 22nd Place, o godzinie 2-ej 
po południu.

• • •
Tow. Boi. Chrobrego, Gr. 

1971 ZNP, zawiadamia wszy­
stkich członków, że przed­
roczne posiedzenie i wybory

urzędników odbędą się w nie­
dzielę. dnia 12-go grudnia, w 
sali Lipskich, pnr 2059 W. 
19-ta ulica, o godzinie 2-ej po 
południu.

♦ * »
Tow. Marii Konopnickiej, 

Gr. 2423 Z.N.P., przypomina 
wszystkim członkiniom, że 
przedroczne posiedzenie oraz 
wybory nowych urzędniczek 
odbędą się w poniedziałek, 13 
grudnia, w sali Lipskich, pnr. 
2059 W. 19-ta ulica, o godzi­
nie 7:30 wieczorem.* * *
Podziękowanie Grupom 
Gminy 87 Z.N.P.

Jako korespondent Gm. 87 
ZNP, składam podziękowanie 
Grupom i urzędnikom za 
przychylenie się do mojej 
prośby odnośnie świątecz­
nych ogłoszeń do Dziennika 
Związkowego, oraz wpłacenia 
swoich należności tak, że mo­
głem tę sprawę załatwić na 
czas.

Stanisław Olaksy
Koresp. Gm. 87 Z.N.P. 

WIELKA 
ZIMOWA 

Wyprzedaż 
Przed Świętami

ODZIEŻ DLA MŁODZIEŻY 
Po Zniżonych Cenach 

 
DLA CHŁOPCÓW DLA DZIEWCZĄT

RB

Chłopięce Reg. $4.50

KOSZULE 
SPORTOWE

Rozmiary 8-18

$g88

Chłopięce Reg. $31.50

KURTKI 
NORFOLK 

z Gładkiego Corduroy

g88

Dziewczęce Reg. $21.98

PŁASZCZE 
ZIMOWE
Rozmiary 7-12

$1488

Dziewczęce Reg. $3.50

ORLONOWE 
SWETRY
Rozmiary 4-6x

$088

Ponadto Setki Innych Taniości Na Składzie

BEZ ŻADNEJ WPŁATY — 26 TYGODNI DO SPŁACENIA

BEZ PROCENTÓW MÓWIMY PO POLSKU

OBECNIE! 2 | WIELKIE SKŁADY ODZIEŻY OLA CAŁEJ RODZINY

MILWAUKEE i ASHLAND
Otwarte w Pon., Czwartki, Piątki, 12—9

Wtorki, Środy i Soboty, 9:30—6; w niedziele, 12—-5

4131 N. HARLEM
NAPRZECIW HARLEM - IRVING PLAZA

Otwarte w Pon., Czwartki. Piątki 12 - 9. 
Wtorki, Środy i Soboty 9:30 - 6 — w Niedziele 12- 5.
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Watykan a Wschód
Za kulisami ostatniego synodu biskupów 

w Rzymie podobno dużo mówiono o podję­
ciu przez Watykan dyplomatycznej ofensy­
wy w kierunku ZSSR i państw satelickich. 
Emisariusze Watykanu starają się uzyskać 
bezpośredni kontakt z rządami Komunisty­
cznymi i z 60 milionami katolików i to jako­
by ponad głowami miejscowych hierarchii 
kościelnych.

Pierwszym krokiem była poprawa stosun­
ków z rządem węgierskim przez nakłonie­
nie kardynała Mindszenty’ego do wyjazdu

Z Węgier, czego rząd ten pragnął, ale na 
co kardynał stale nie godził się. Ponadto 
Watykan miał zobowiązać kardynała, by 
zachował milczenie w sprawie położenia 
Kościoła na Węgrzech.

W toku są również bezpośrednie rozmowy 
Watykanu z rządem PRL. Rząd ten w 
czerwcu b. r rozpoczął przekazywanie Koś­
ciołowi po-niemieckiego majątku kościelne­
go na Ziemiach Odzyskanych, ale warun­
kiem ostatecznej normalizacji jest uznanie 
przez Watykan granicy na Odrze i Nysie, 
co powinno nastąpić po ratyfikacji umowy 
Warszawa-Bonn. Niewątpliwie w związku 
z tym w polskiej prasie katolickiej pojawi­
ły się artykuły o historii i zasadach przed­
wojennego konkordatu. Podobno kardynał 
Wyszyński domagał się zezwole ładz na 
budowę 1,000 kościołów i zwolmenia kle­
ryków od służby wojskowej, ale nie wiado­
mo, czy te żądania poparł Watykan.

Najbardziej zagadkowo przedstawia się 
sprawa zabiegów Watykanu w ZSSR. We­
dług tygodnika “Newsweek” pierwsze lody 
zostały przełamane w marcu b. r. gdy arcy­
biskup Casaroli złożył w Mo: oficjalną
wizytę, pierwszą od roku 1926. , czasie tej 
wizyty Watykan miał prosić o uznanie 
przez rząd sowiecki 21 biskupów, o złago­
dzenie przepisów, ograniczących seminaria 
duchowne, oraz o zgodę na utworzenie le- 
gatur apostolskich na Litwie i w Estonii.

W zamian za to — podajemy to na od­
powiedzialność tygodnika “Newsweek” — 
Watykan gotów jest “poświęcić 5 milionów 
katolików obrz. ukraińskiego w ZSSR”. 
Byłoby to bardzo na rękę Kremlowi, ponie­
waż katolicy ci, prześladowani od roku 1945, 
zeszli w podziemie i rozbudzają tam ukraiń­
ski nacjonalizm. Z takiego kroku Watyka­
nu byłby również zadowolony prawosławny 
patriarcha w Moskwie, ponieważ to ułatwi-

• łoby mu wchłonięcie reszty unitów.
Na potwiedzenie tego “Newsweek” przy­

pomina, że biskupi ukraińscy zorganizowali 
; w Rzymie swój “samozwańczy synod”, że
• domagali się utworzenia unickiego patriar­

chatu z kardynałem Ślipij’em na czele, na 
co Watykan nie zgodził się, oraz że Waty­
kan użył pełnego nacisku, by kard. Ślipij

• nie mówił o swych przejściach w łagrach 
sowieckich, bo to popsułoby grę Watykan- 
Kreml.

Sprawa, jak widzimy, przedstawia się ta­
jemniczo i dramatycznie. Pragniemy wie­
rzyć, że rewelacje tygodnika “Newsweek” 
polegają na błędnych informacjach.

Inwestycje
Ostrożny w ocenach tyg. “Businesweek” 

twierdzi, że im bliżej jesteśmy roku 1972 
tym lepiej on wygląda. Głównym źródłem 
tej optymistycznej oceny jest wzrost in­
westycji, co oznacza ruch w przemyśle bu­
dowy maszyn, który wywoła ożywienie w 
innych dziedzinach gospodarki.

W trzecim kwartale wydatki na inwesty­
cje były blisko $1 bilion mniejsze niż prze­
widywano, ale w dwóch miesiącach czwar­
tego kwartału podskoczyły znacznie w górę. 
Jeżeli wydatki na nowe maszyny i urządze­

nia fabryczne utrzymają się na tym pozio­
mie przez grudzień, roczna suma na in­
westycje wyniosłaby $84 biliony, o $4 bi­
liony więcej niż w ub. roku.

Badania przeprowadzone przez Bgencje 
rządowe i prywatne co do planów inwesty­
cyjnych na przyszłość przyniosły identycz­
ne i pocieszające wyniki. Wydatki inwesty­
cyjne w pierwszym kwartale 1972 r. będą 
większe o $3.1 biliona, co dałoby $87.1 
rocznie. W drugim kwartale wydatki in­
westycyjne wzrosną o $1.3 biliona w po­
równaniu z pierwszym kwartałem. Jeżeli 
te przepowiednie oparte na planach wiel­
kich korporacji staną się rzeczywistością, 
wydatki inwestycyjne w pierwszym pół­
roczu 1972 r. będą o 9 procent większe niż 
w pierwszym półroczu 1971 r.

Rozpoczęte prace potwierdzają wyniki 
badań. Wartość nowych zakładów, których 
budowę rozpoczęto w trzecim kwartale br. 
ocenia się na $7.7 biliona, o 16 proc, więcej 
niż w drugim kwartale. Wartość wszyst­
kich inwestycji w stanie realizacji rozpo­
czętych poprzednio w czwartym kwartale 
wynosiła $19.6 biliona, wykazując poważny 
wzrost po pięciu kwartałach stałego spadku.

Optymizm ekonomistów opiera się na 
realnych podstawach. Odbiło się to na gieł­
dzie, która zaczęła wykazywać tendencję 
zwyżkową. Nie bez znaczenia jest również 
stabilizacja wewnętrzna: spokój na uniwer­
sytetach i w wielkich miastach, wzrost za­
ufania do rządu i wiary, że z Ameryką nie 
jest tak źle jak głoszą masochiści.

INNI PISZĄ:
Realizm w Rodezji

THE WALL STREET JOURNAL. — Jak 
można było oczekiwać, proponowana ugoda 
między Wielką Brytanią a Rodezją spotkała 
się — jako “sprzedaż ideałów” — z atakami 
ze strony tych czynników murzyńskich czy 
brytyjskich lub innych, które domagały się 
zastosowania “twardej linii” wobec białego 
przywództwa rodezyjskiego.

Z drugiej jednak strony ugodę tę uznać 
można za przejaw politycznego realizmu z 
obu stron. A taki chłodny realizm dawno był 
potrzebny w emocjonalnej, rasowo napiętej 
sytuacji w Rodezji. W. Brytania wycofała 
się z poprzednich swych postulatów w spra­
wie natychmiastowego przekazania władzy w 
Rodezji murzyńskiej większości, dwudziesto­
krotnie liczniejszej od białej, rządzącej mniej­
szości. Małe jest prawdopodobieństwo, aby 
na podstawie nowej ugody Murzyni uzyska­
li szybko — jeżeli kiedykolwiek w ogóle — 
większość w parlamencie rodezyjskim.

Wygląda to rzeczywiście na “sprzedaż” 
ideałów równości i demokracji, popieranych 
przez Wielką Brytanię i Stany Zjednoczone. 
Obecnie bowiem pięć milionów Murzynów 
w Rodezji ma tylko 16 swych reprezentan­
tów w parlamencie, podczas gdy 250 tysięcy 
białych dysponuje 50 miejscami.

Ale ugody tej nie można rozpatrywać z 
punktu widzenia ideałów, ale raczej zgodnie 
z tym, czego można było rozsądnie oczekiwać 
oraz pod kątem długoterminowych efektów 
tego porozumienia. Pod tym zaś względem 
ugoda stanowi wyraźną poprawę obecnej sy­
tuacji. Rodezja była bowiem swego rodzaju 
“krajem przestępczym”, wobec którego sto­
sowano polityczne i gospodarcze sankcje, ja­
kie bez wątpienia stanowiły poważny ciężar 
dla handlowych działalności białych Rode- 
zyjeżyków. Ale tego rodzaju represje nigdy 
dotąd nie zmusiły dotkniętego nimi państwa 
do kapitulacji i Rodezja nie była wyjątkiem. 
Wymiana handlowa kryje za sobą zbyt wie­
le korzyści dla zbyt wielu stron, by można 
było tak łatwo jej zakazać politycznym de­
kretem. Tak np. nawet kongres Stanów Zje­
dnoczonych znudził się tą maskaradą i wy­
powiedział się za zniesieniem zakazu impor­
tu chromu z Rodezji.

Byłoby jednak nierozsądnym i niebezpiecz­
nym pozostawienie Rodezji w obecnej jej sy­
tuacji. Biała mniejszość, odcięta od Wielkiej 
Brytanii i reszty świata, nie miałaby bowiem 
żadnego bodźca, by pójść na drogę jakiego­
kolwiek — ostatecznie nieuniknionego — u- 
kładu z przeważającą murzyńską większo­
ścią. Nawet ugoda brytyjsko-rodezyjska stać 
się zaś może podstawą takiego układu, po­
nieważ zawiera pewne gwarancje polityczne 
i majątkowe dla Murzynów i zapoczątkowu­
je proces przyznania im równej reprezenta­
cji w parlamencie. Nie byłyby realistyczny­
mi nadzieje na kapitulację białych Rodezyj- 
czyków, zważywszy na ich “siłę przetargo­
wą” i skomplikowane interesy gospodarcze. 
Brytyjski rząd konserwatywny raz jeszcze 
wykazał, że potrafi stawić czoło realnej sy­
tuacji politycznej. Daje to możność wypra­
cowania jakiegoś sposobu współżycia między 
białymi a Murzynami w Rodezji.

To i Owo
Próbki księżycowe przywiezione przez 

“Apollo 14” są najstarsze i najbardziej zło­
żone ze wszystkich dotychczasowych przy­
wiezionych przez poprzednie wyprawy, — 
oświadczył kierownik laboratorium NASA. 
Ocenia on ich wiek na 3,5—4,5 miliarda 
lat. Są one starsze od bazaltów przywiezio­
nych przez “Apollo 11” i “12”, które liczyły 
do 3,6 miliarda lat. Sześćdziesąt procent skał 
z “Apollo 14” składa się z małych fragmen­
tów, które połączyły się dawno temu. Powo­
duje to, że ich budowa jest znacznie bar­
dziej złożona niż jednorodnych bazaltów 
“Apollo U”.

Pod Redakcją: '•

N Wiesława Bielińskiego

•KALEJDOSKOP
Jeszcze o Picasso. — W 10 Latach Trzykrotnie 

Wzrosły Ceny Jego Obrazów. — Wykonał 
13,000 Obrazów i Rysunków. — Polak To­
warzyszył Napoleonowi Na Elbie.

Po wtorkowym Kalejdosko­
pie o Picassie, otrzymałem 
wiele zapytań telefonicznych 
na temat tego sławnego mala­
rza. Dziś podaj ę szereg dal­
szych szczegółów, dotyczących 
Picassa, zaczerpniętych z pra­
sy. # * *
Ile Kosztuje Obraz Picassa?

Jego dzieła to jedne z naj­
pewniejszych walorów na 
rynku sztuki. Najrzadsze i naj­
bardziej poszukiwane są obra­
zy z okresu kubistycznego •— 
(1907 — 1917). Najwyższe ce­
ny jednak osiągają płótna z 
“różowej” i “niebieskiej” epo­
ki (1902 — 1906). Rekordową 
cenę zapłacono za Macierzyń­
stwo nad brzegiem morza — 
sprzedany w 1968 w Nowym 
Jorku za 2.555.500 fr. oraz za 
Autoportret z 1901 sprzedany 
w 1970 W Londynie za 1.793.154 
fr.; wśród płócien kubistycz- 
nych Butelka rumu (1911), za 
którą w ub. r. w Paryżu zapła­
cono 1.250.000 fr.

Ceny późniejszych płócien, 
choć nie osiągają tak zawrot­
nych kwot, też nieustannie idą 
w górę. Dla przykładu Mar­
twą naturę z dzbanem (1932) 
w 1960 sprzedano za 36.032 fr., 
w 1964 — za 100.875 fr., w 
1970 — za 107.600 fr.

Coraz większym zaintereso­
waniem cieszą się jego rysun­
ki. W 1970 na licytacji w Wer­
salu za akwarelę Różowe mi­
łości zapłacono 71.500 fr., w 
tym samym roku w Londynie 
za portret w ołówku (1919) — 
165.435 fr. Rysunki Picassa 
wystawiane w tym roku w je­
dnej z paryskich galerii roz- 
sprzedano w ciągu jednego 
dnia. Ich ceny wahały się od 
30 do 60 tysięcy fr.

Grafiki nie schodzą poniżej 
2.000 fr. Przeciętna cena wy­
nosi około 10.000 fr. Niektóre 
jednak, o niewielkiej ilości od­
bitek, osiągają nawet ceny ry­
sunków.
Ile Obrazów Namalował?

Artysta pracuje bardzo szyb­
ko i nieustannie. Szkice, drob­
ne rysunki często niszczy.

Ich ilości właściwie nie spo­
sób obliczyć. Według katalogu 
Zervosa, Picasso w latach — 
1892 — 1962 wykonał około 11 
tysięcy obrazów i rysunków. 
Jeśli dodać do tego twórczość 
ostatnich dziewięciu lat (śre­
dnio 200 obrazów rocznie — 
otrzymamy cyfrę około 13 ty­
sięcy obrazów i rysunków, nie 
licząc grafik, ilustracji książ­
kowych, trzystu rzeźb, niezli­
czonej ilości ceramik. Także 
więc ilościowo dzieło Picassa 
jest niezwykłe.
Gdzie Znajdują Się 
Jego Obrazy? —

Większość dzieł Picassa już 
przed laty trafiła do muzeów, 
zwłaszcza amerykańskich. — 
Unikalny zbiór ponad 50 płó­
cien w wczesnego okresu (ze 
sławnych kolekcji Morozowa i 
Szczukina) — znajduje się w 
Z.S.R.R.

Jedyne dotąd na świecie 
muzeum Picassa otwarte zo­
stało w zeszłym roku w Barce­
lonie. Dużą kolekcję jego dzieł 
posiada muzeum w Antibes.

Francja w hołdzie dla Picas­
sa malarza zamierza zrealizo­
wać wreszcie projekt utworze­
nia Fundacji Centrum Picassa, 
prawdopodobnie w dawnym 
muzeum w Luksemburgu. Ma 
się tam również mieścić ośro­
dek dokumentacji poświęcony 
życiu i twórczości malarza — 
jego korespondencja, prace o 
malarzu, filmy, reprodukcje, 
katalogi. Być może z czasem 
placówka ta przejmie ofiaro­
wane przez Picassa jego pry­
watne zbiory. Malarz bowiem 
oprócz znakomitej kolekcji — 
współczesnego malarstwa od 
dziesiątków lat zachowywał, 
wymieniał a nawet odkupo- 
wał te z własnych dzieł, które 
uważał za najlepsze. Wśród 
nich niemal wszystkie płótna 
“rodzinne” — a więc portre­
ty kochanych kobiet, dzieci, o- 
brazy macierzyństwa, niektó­
re martwe natury, a także se­
rie prac z różnych epok o po­
dobnym temacie: jak martwa 
natura na stole, malarz i jego 
model, a także niezliczone iloś­
ci rysunków, rzeźb i ceramikę.

Fundacja ta prawdopodob­
nie przejmie owe “Picassy 
Picassa”. — Malarz gromadzi 
swoje dzieła, chcąc za wszelką 
cenę uniknąć ich rozproszenia, 
a także niemiłych sporów — 
spadkowych. Kolekcja, którą 
posiada, jest bezcenna. Arty­
sta może ją tylko ofiarować. 
Na razie jednak testament Pi­

cassa jest tajemnicą. Może się 
on okazać ostatnim żartem 
wielkiego malarza.

* * *
Paweł Jerzmanowski Zaufany 
Człowiek Napoleona

Z ciekawostek historycz­
nych, dotyczących Polski i Po­
laków, podaj ę dziś, zaczerpnię­
tą z Krajowej Agencji Infor­
macyjnej, historię o Polaku, 
który towarzyszył Napoleono­
wi w czasie jego wygnania na 
Elbę.

Polaków, którzy w armiach 
napoleońskich okryli się sła­
wą, jest doprawdy wielu. Na 
jedno z czołowych miejsc wy­
suwa się Jan Paweł Jerzma­
nowski, pułkownik gwardii i 
towarzysz Napoleona na wys- 
Elbie.

Pochodził on z zasłużonej w 
Rzeczypospolitej Polskiej ro­
dziny herbu Dołęga, urodził 
się 25 czerwca 1779 r. w Mnie- 
wie. Jego ojciec Franciszek 
był posłem łęczyckim. Jana 
Pawła pociągnęła służba woj­
skowa, skoro zaś po rozbio­
rach Rzeczypospolitej w kraju 
mógłby wstąpić jedynie do 
którejś z armii zaborczych, — 
przekradł się w sierpniu 1799 
r. do Legii Naddunajskiej. By­
ła to polska formacja wojsko­
wa utworzona w tymże roku 
z inicjatywy Tadeusza Kościu­
szki i Karola Kniaziewicza. 
Trzon jej stanowili Polacy, — 
którzy wcieleni do austriac­
kich pułków dostali się do 
niewoli francuskiej, lub też sa­
mi dezerterowali aby służyć w 
polskich szeregach. — Legia 
Naddunajska, którą dowodził 
generał Kniaziewicz, składała 
się z 4 batalionów piechoty, 4 
szwadronów jazdy i oddziału 
artylerii lekkiej. Brała udział 
w kampanii letniej 1800 roku. 
Jerzmanowski dzięki okazy­
wanej brawurze po tych pier­
wszych bojach awansował na 
podporucznika 2 baonu, któ­
rym dowodził Drzewiecki.

W kampanii zimowej Legia 
wsławiła się zwłaszcza pod 
Hohenlinden; Jerzmano w s k i 
został porucznikiem. Wyróż­
niał się męstwem, zwracał u- 
wagę jako zdolny taktyk, znał 
języki, wróżono mu dużą ka­
rierę. Gdy w traktacie pokojo­
wym zawartym w Luneville z 
Austrią, pominięto sprawę 
Polski, Kniaziewicz wraz z — 
wielu legionistami na znak 
protestu podał się do dymisji. 
Należał do nich również Jerz­
manowski. Zamierzał wrócić 
do kraju, został jednak we 
Francji w Chalons sur Marne.

W 1805 roku przywdziewa 
znów mundur adiutanta do­
wódcy kawalerii generała Or- 
denera, a w rok później za 
sprawą Kościuszki jest mia­
nowany adiutantem generała 
Duroca. Bierze udział w wie­
lu bitwach, w 1807 roku prze­
chodzi do armii polskiej, zosta- 
je kapitanem pułku lekkokon- 
nego gwardii. Walczy w Hisz­
panii, również w słynnej szar­
ży pod Samosierrą. Otrzymuje 
krzyż Legii Honorowej. Jest 
już szefem szwadronu. W 1812 
roku, wyrusza na wyprawę 
moskiewską. W walkach od­
wrotnych na czele swego od­
działu osłania resztki “wiel­
kiej armii”. — W niemieckiej 
kampanii dowodzi już dwoma 
szwadronami; wsławił się m. 
in. uderzeniem pod Dreznem 
dnia 27 sierpnia 1813 r. — na 
czworobok austriacki, wziął 
wtedy do niewoli 1300 jeńców. 
W dwa miesiące później w 
wielkiej bitwie narodów pod 
Lipskiem na oczach cesarza 
zagarnia 4 działa i 300 jeńców. 
Za kampanię 1813 r. otrzymu­
je Virtuti Militari i baronię 
cesarstwa z dotacją tysiąca 
franków. Podczas dalszych 
walk zostaje ranny w bitwie 
pod Craonne. Otrzymuje sto­
pień majora gwardii, który od­
powiada randze pułkownika 
w szeregach liniowych. Towa­
rzyszy Napoleonowi, jak już 
wspomniano na Elbę. Jest do­
wódcą przybocznego szwadro­
nu szwoleżerów polskich. Ce­
sarz darzy go pełnym zaufa­
niem. Jerzmanowski przygoto­
wuj e jego powrót do Francji.. 
Po wylądowaniu podpisuje o- 
dezwę do wojska, aby łączyło 
się z cesarzem. W Fontaine­
bleau w marcu 1815 r. jego od­
dział przemianowany został 
na “ułanów czerwonych lek­
kiej kawalerii gwardii”. W 
kampanii “100 dni” zostaje 
ranny pod Waterloo. Ofiaruje 
się towarzyszyć Napoleonowi 
na wyspę św. Heleny, — lecz 
sprzymierzeni nie udzielają 
mu zezwolenia. Wraca do Kró­
lestwa Polskiego, w 1816 roku, 
wstępuje do tworzącego się

Siły Zbrojne Indii 
i Pakistanu

Patrząc na stan sił zbroj­
nych, pisze tyg. ‘Newsweek”, 
wojna na subkontynencie 
Azji południowej powinna 
skończyć się zwycięstwem In­
dii. Indie mają blisko 1 mi­
lion ludzi pod bronią, Paki­
stan około 400,000. Lotnictwo 
Indii posiada 625 samolotów 
bojowych, w tym 7 eskadr no­
woczesnych rosyjskich Mi­
gów 21, gdy Pakistan posiada 
255 samolotów bojowych, w 
tym dwie eskadry uzbrojone 
w doskonałe francuskie Mi­
rage 3.

Przewaga Indii nad Paki­
stanem na morzu wyraża się 
stosunkiem 4 do 1. W broni 
pancernej Indie mają również 
przewagę, 1,450 do 1,000 czoł­
gów i wozów pancernych. 
Dywizje pancerne Indii są u- 
zbrojone w czołgi krajowej 
produkcji, które są zmodyfi­
kowaną wersją brytyjskich 
Centurionów, mogące strze­
lać w ruchu, gdy Pakistan po­
siada starego typu czołgi ame­
rykańskie, które trzeba za­
trzymać do celnego strzela­
nia.

Przewaga Indii jest szcze­
gólne wyraźna na froncie 
wschodnim. Wschodni Paki­
stan zajmujący wschodnią 
część Bengalu dzieli od Za­
chodniego Pakistanu obszar 
Indii. Odległość między oby­
dwoma częściami państwa 
wynosi przeszło 1,000 mil. 
Wschodni Pakistan z chwilą 
wybuchu wojny został całko­
wicie odcięty od swojej bazy 
zaopatrzenia w Zachodnim 
Pakistanie. Armia Pakistanu 
w Bengalu nie może liczyć 
na dostawy i uzupełnienia, 
które przychodziły drogą 
morską wokół półwyspu In­
dyjskiego. Wobec przewagi 
Indii na morzu droga ta zo­

stała odcięta. To samo odnosi 
sę do dróg powietrznych. Sa­
moloty z Pakistanu musiały- 
by lecieć przeszło 1,000 mil 
ponad terenami Indii, nara­
żone na ogień broni przeciw­
lotniczej i ataki myśliwców.

Pakistan posiada we wscho­
dnim Bengalu 3 dywizje pie­
choty, razem około 80,000 lu­
dzi. Wojska te muszą walczyć 
z przeważającymi siłami In­
dii, atakującymi z trzech 
stron: z zachodu, północy i 
wschodu.

Sytuację wojsk pakistań­
skich pogarsza jeszcze wroga 
postawa ludności i ataki par­
tyzantów na składy i tyły 
walczących oddziałów. Indie 
nie mają trudności z uzyska­
niem wiadomości o ruchach 
wojsk Pakistanu w Bengalu, 
ponieważ ludność chętnie u- 
dziela im informacji. W tej 
sytuacji, armia Pakistanu w 
Bengalu nie będzie mogła 
walczyć długo.

Na długim froncie zachod­
nim walki mogą trwać dłużej. 
Na tym odcinku Indie mogą 
stracić Kaszmir, który od po­
wstania obydwu państw jest 
główną kością niezgody mię­
dzy nimi. Jest to górska kra­
ina zamieszkała w większo­
ści przez muzułmanów, któ­
rzy pragną połączenia swego 
kraju z Pakistanem. Ale stąd 
pochodził b. premier Indii — 
Nehru, który za cel swego ży­
cia uważał utrzymanie Kasz­
miru przy Indiach. Kaszmir 
łączy z Indiami jedna droga 
wzdłuż Himalajów i Paki­
stańczycy mogą łatwo odciąć 
cały kraj od Indii. Przewaga 
Indii na innych odcinkach 
frontu może jednak uniemoż­
liwić Pakistańczykom ofensy­
wę w Kaszmirze.

Czystki i Rezygnacje 
w Radach Narodowych w Polsce

(FEI) — Trwającymi od 
dłuższego czasu w Polsce czy­
stkami zarówno w partii jak i 
administracji państwowej ob­
jęto również członków Rad 
Narodowych wszystkich 
szczebli.

Z “Życia Warszawy” dowia­
dujemy się że na 165.744 rad­
nych wybranych w wyborach 
powszechnych 1 czerwca 1969 
liczba ich zmniejszyła się o 
5,040.

Wspomniany dziennik in­
formuje że 3,455 radnych 
“zrzekło się mandatów wsku­
tek zmian w podziale admini­
stracyjnym”. Siedmiu rad­
nych “utraciło prawo wybie­
ralności, zaś 361 pozbawiły 
mandatów same rady narodo­
we”.

‘Interesujące są — pisze 
“Życie Warszawy” — poszcze­
gólne powody, jakie legły u 
podstaw decyzji rad o cofnię­
ciu kredytu zaufania w sto­
sunku do niektórych radnych. 
Na mocy ordynacji wyborczej ; 
nastąpić to może tylko wów­
czas, gdy radny skazany jest 
prawomocnym wyrokiem są­
du za przestępstwo popełnio­
ne z niskich pobudek, bądź 
gdy się mu udowodni jaskra­
we naruszenie godności rad­
nego, co jest przedmiotem o- 
ceny dokonywanej przez całą 
radę”.

“Radny, który okaże się pi­
jakiem — czytamy — huliga- 
nem czy notorycznym awan­
turnikiem nie ma czego, rzecz 
jasna, szukać w radzie narodo­
wej. Otóż na owe 361 przy­
padków pozbawienia manda­
tu radnego przez radę — w 
277 przyczyną był brak 
aktywności społecznej, nie 
branie udziału w pracy rady i 
komisji w ciągu przynajmniej 
6 miesięcy. Wyroki sądowe 
były podstawą pozbawienia 
mandatów 46 radnych, zaś 38 
uznano za niegodnych funkcji 
reprezentanta władzy tereno­
wej”.

Z danych “Małego Rocznika 
Statystycznego 1971 r.” wyni­
ka, że w dniu 1 czerwca 1969 
r. (bezpośrednio po wybo­
rach) było na terenie kraju 
ogółem 5,934 rady narodowe,

a w 1970 r. 5,933 rady naro­
dowe, czyli w tym okresie 
liczba ich zmniejszyła się o 
jedną radę.

W okresie 1971 r. nie prze­
prowadzano aż tak radykal­
nych zmian w podziale admi­
nistracyjnym kraju, by zaszła 
konieczność zrzeczenia się 
mandatów ,455 radnych. Moż­
na więc przypuszczać że więk­
szość z nich objęto czystką.

Prasa krajowa w okresie 
ostatnich miesięcy dość często 
informowała o rezygnacji m. 
in. także przewodniczących 
rad narodowych.

To samo “Życie Warszawy” 
podaje np. w jednym z następ­
nych numerów o rezygnacji 
C. Sadowskiego ze stanowiska 
przewodniczącego wojewódz­
kiej rady narodowej w Łodzi 
w “związku z jego przejściem 
do innej pracy”.

Najpoważniejszą więc gru­
pę wśród wymienionych 5,040 
radnych stanowią ci towarzy­
sze, którzy rzekli się “dobro­
wolnie” mandatów albo poz­
bawieni ich zostali z tytułu 
sankcji wynikających z wy­
roku sądowego za przestęp­
stwa pospolite lub okazali się 
“huliganami i notorycznymi 
awanturnikami”.

Anegdoty
Słowa podobne są do pro­

mieni X. Jeśli się nim umie­
jętnie posługiwać przenikają 
wszystko.

Aldous Huxley * * *
Człowiek zdrowy to ten, 

którego co dzień boli co inne­
go-

Michel Chrestien * * *
Człowiek współczesny w je­

dnej kieszeni nosi pastylkę u- 
spokajającą, a w drugiej pod­
niecającą.

Nauki są jak owoce, któ­
rych łupinka gorzka, ale ziar­
no smaczne.

K. Brodziński♦ *
Chirurg-plastyk może dziś 

zrobić wszystko z ludzkim no­
sem z wyjątkiem jednego: nie 
powstrzyma go od wtykania 
w cudze sprawy . . .

(B. Bardot)

wojska polskiego, lecz bez 
przydziału. Po amnestii we 
Francji prosi o dymisję w ar­
mii polskiej, otrzymuje ją z 
prawem noszenia munduru. 
Zamieszkuje w majątku żony 
Marii Goetguen hr. Desor- 
maux, właścicielki zamku La 
Grande Rabiere pod Tours. W 
czasie Powstania Listopado­
wego organizował transporty 
broni do Polski, nawet jeden 
ze statków z Londynu sam 
konwojował, lecz przybył do [ 
brzegów Żmudzi już po wyco- j 
faniu się generała Giełguda i [ 
Chłapowskiego. Jerzmanowski | 
zmarł we Francji 15 kwietnia, i 
1862 roku. Pochowany jest na 
cmentarzu Montmartre.

WIÓRA
SPOD PIÓRA

WYJAŚNIŁ
Żona: — Czy to prawda, mój 

drogi, że zające uważane są za 
najgłupsze stworzenia na świecie?

Mąż: — Prawda, mój zajączku...
* * *

NASI OJCZULKOWIE
— Mój tatuś może podnieść 

wielki kamień.
— A mój tatuś potrafi podnieść 

trzy takie kamienie.
— Mój tatuś nie będzie podno­

sić. On ma zastępcę.
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W ubiegłym tygodniu Ralph 
Nader zwrócił się do FDA z 
wezwaniem o zakaz sprzeda­
ży przetworów zawieraj ących 
szkodliwą substancję. W dniu 
7 grudnia Dept. Żywności i 
Lekarstw przystąpił do akcji.

One of the most informa­
tive little books published on 
hockey is the official rule 
book of the National Hockey 
League. In the suds parlors, 
where many of the rule argu­
ments originate, it is called 
the “great equalizer.”

Significantly the book con­
tains just about everything a 
person wants to know about 
the operation and supervision 
of a big league hockey game, 
i.e. the rink, teams, equip­
ment, penalties, officials and 
playing rules. It’s compact 
and pocket size for quick con­
sultation and if you are a hoc­
key buff, the book is a great 
buy for 50c. You can have 
one by simply writing the 
NHL, 922 Sun Life Bldg., 
Montreal.

Można by mnożyć te szcze­
góły, ale i na podanych widać, 
że organizatorzy będą chcieli 
zabłysnąć. Ciekawe jak ta o- 
gromna machina zadziała w 
praktyce. Bo może się np. o- 
kazać, że koncentracja obiek­
tów w jednym miejscu stanie 
się b. uciążliwa dla kotłują­
cych się na tak małym terenie 
tłumów. Ludzi i samochodów. 
— Oczywiście przewidziano 
miejsca na parkingi, ale z ko­
nieczności muszą być dość od­
dalone. Licząc się z trudno­
ściami, także pobliskie tere­
nom olimpijskim — zakłady 
BMW odstępują na parkowa­
nie swój wielopiętrowy nowy 
garaż.

went 
pins, 
scor- 
with

prezencik dla każdej 
— obecnej. Prezeska, 
Moskal uprzejmie prosi 
członkinie o obecność.

New Hockey 
Rules Book 
Available

pa- 
b.r. 
po- 
in-

corporation interested in the 
development of snowmobil- 
ing. Similar meetings have 
been held successfully in Al­
bany, New York; Duluth, 
Minnesota; and Portland, 
Maine. For further informa­
tion, contact Mr. Robert Rygg, 
2901 Pleasant Avenue, Min­
neapolis, Minnesota 55408; 
612-827-4035, or Jean Ber­
trand, 450 Sherbrooke Street 
East, Suite 1401, Montreal, 
Quebec; 514-849-1624.

Dla 
piada 
datki 
rżysk 
— jak dotychczas — ogrom­
ną sumę 2 miliardów marek. 
Więcej niż się spodziewano. 
A tylko 30 milionów marek 
dadzą karty wstępu (4,2 mi­
liony biletów w cenie od 5 do 
100 marek; z tego 1,2 miliony 
sprzedano za granicę). I orga­
nizatorzy podkreślają, że są 
te bilety tańsze niż na trzech

veloping, what she considers, 
the ideal swiming figure — 
broad shoulders, slender hips 
and long legs — she knew she 
had a winner.

Now Hansje swims 15 kilo­
meters (9.3 miles) daily dur­
ing the summer and eight 
kilometers (4.96 miles) each 
day supplemented by cross 
country running — in the 
winter.

She skis; has worn out four 
racing bicycles, and is a good 
ice skater and water polo 
player.

v Hansje rises at 5 in the 
morning and is in bed by 6 at 
night. She eats fruit and 
drinks the juice of 12 oranges 
each day.

“I do not give my charges 
vitamin preparations; they 
are healthy of their own ac­
cord,” said Mrs. Bunschoten.

When the Hilversum open 
air pool opens each May, 
Hansje and Mrs. Bunshcoten’s 
other “children” of the Naar- 
den Swimming Club, plunge 
into the 55-degree spring 
water.

“Nature awakens and they 
must do likewise,” said 
Bunschoten.

With training and high 
school studies, Hansje 
little time for anything else.

XXX

Nie w tym więc interes, ale 
w koniukturze, którą olimpia­
da nakręca, w zarobkach ja­
kich dostarcza. Wprawdzie to 
będzie tylko 16 dni od 26-go 
sierpnia do 10 września, ale 
trzeba gościom olimpijskim 
na ten czas dostarczyć 130 
tysięcy łóżek. Burmistrz Mo­
nachium zapewnia, że to już 
załatwione. Oczywiście także 
poza Monachium, oczywiście 
także w prywatnych kwate­
rach. Oto jeden z interesów. 
Drugi — gastronomia, trzeci 
— handel itd.

Omaha Gets 
Royals Pitcher

Kansas City, (UPI)—The 
Kansas City Royals have as­
signed the right-handed pit­
cher, Roger Nelson, to their 
Triple-A farm club at Omaha 
of the American Association. 
Nelson lost his only decision 
this year with the Royals.

Departament Żywności i 
Lekarstw (Food and Drug 
Administration) przeprowa­
dził nowe badania środka an- 
tybakteryjnego — hexachlo­
rophene (sześcian chlorku) 
dodawanego w celach dezyn­
fekcyjnych do przetworów 
mydła. FDA ostrzega przed 
używaniem mydła, zawiera­
jącego ponad 3 procent po­
wyższego składnika jako szko­
dliwego dla dzieci i dorosłych.

W listach rozesłanych we 
wtorek, 7 grudnia, do 600,000 
lekarzy Dept. Lekarstw poda- 
je wynik dotychczasowych 
badań, jakie wykazały, że he­
xachlorophene może być 
wchłonięty przez pory ciała, 
a przeniknięcie tego środka 
do naczyń krwionośnych mo­
że spowodować uszkodzenie 
mózgu, jak to miało miejsce 
w doświadczeniach dokona­
nych na małpach.

Środki do czyszczenia i my­
dła zawierające hexachloro­
phene używane są powszech­
nie w szpitalach i domach 
prywatnych, szczególnie do 
codziennej kąpieli noworod­
ków, od 22 lat w celu zapobie­
żenia infekcji skóry. Według 
Krajowej Akademii Nauk Ści­
słych środek ten jest skutecz­
ny w wypadku liszai (impeti­
go) lub trądziku (acne), nie 
ma natomiast znaczenia w od­
niesieniu do innych bakterii.

Winthrop Laboratories, za­
kłady wyrabiające HsiHex u- 
trzymują, że produkt jest cał­
kowicie bezpieczny, jeżeli u- 
żywa się go ściśle według 
przepisów, umieszczonych na 
opakowaniu.

Ex-Hawk Ubriaco To Coach 
Semi-Pro Hockey Team Here

Jest jeszcze inny ważny as­
pekt sprawy — prestiżowy; 
dla miasta i dla Republiki 
Federalnej.—Stolica Bawarii 
słynęła jako wysoko rozwi­
nięty ośrodek nauki i sztuki 
ze swym uniwersytetem i A- 
kademią Sztuk Pięknych, z 
której wyrosła monachijska 
szkoła malarska i w której 
także wielu Polaków się 
kształciło. Słynęła zabytkami 
i muzeami.

XXX

Bawarczycy — jeśli można 
mówić o jakiejś przeciętnej 
charakterystyce — to ludzie 
z wyglądu dobroduszni. Poz­
drawiają się tradycyjnym — 
“Gruess Got”. Opaśli. Lubią 
posiedzieć nad kuflem piwa 
i pośpiewać za zasłoną cyga­
rowego dymu. Takimi właś­
nie ich się widzi w lokalach, 
gdzie na scenie występują Ty­
rolczycy w ludowych stro­
jach.

* * *
Ponieważ tylko nieliczni bę­

dą mogli oglądać olimpiadę 
na stadionach, od sprawności 
obsługi informacyjnej zależeć 
będzie w jakim stopniu ta 
największa sportowa impreza 
świata przekazana zostanie 
milionom czytelników, słu­
chaczy i telewidzów. Dlatego 
organizatorzy chcą do maksi­
mum ułatwić pracę obsłudze 
prasowej. Jest w tym zapew­
ne także przeświadczenie, że 
w ten sposób również sobie 
zapewnią “dobrą prasę”.

* * *
Oto parę szczegółów na ten 

temat. Do Monachium ma 
przyjechać 4 tys. dziennika­
rzy, w tym 1,200 radiowych i 
telewizyjnych oraz 350 foto­
reporterów. Ponadto — 2,500 
osób obsługi technicznej. W 
miasteczku prasowym każdy 
z tych 4 tys. akredytowanych 
dziennikarzy otrzyma osob­
ny pokój lub apartament — 
(najniższy dzienny koszt — 
$8 z wkalkulowanych w tę 
cenę śniadaniem i obiadem). 
Żeby ich pomieścić zbudowa­
no 46 domów. Ponadto resta- 
racja na 1000 miejsc i czynny 
24 godziny bar. W menu re­
stauracyjnym będzie codzien­
nie na obiad do wyboru 5 
przystawek 2 zupy 3 główne 
dania, 5 dodatków, 3 sałaty, 
6 deserów. Tyle od strony by­
towej, o którą ma dbać 1,200 
stewardów i 230 hostess, — 
dziewcząt znających języki, 
służących pomocą w organi­
zowaniu pobytu i pracy.

Gdy się temu obecnie przy- | 
gląda z przerażeniem widzi się i 
w wyobraźni ludzi, siedzą-' 
cych na tej samej sali w bru- ’ 
natnych koszulach, noszących I 
na rękawach czerwone opaski! 
z hackenkreutzem. Z takiej ! 
przecież — monachijskiej pi­
wiarni ruszył kiedyś brunat-j 
ny pochód grozy na Europę. 
A dzisiaj mają tu odbywać się 
nowoczesne igrzyska olimpij-I 
skie. Olimpiada ma zatrzeć [ 
te złe skojarzenia, jakie przy­
pomina nazwa bawarskiej 
stolicy.

Czy to się uda?
XXX

Już rozpoczęto przygotowy-1 
wać medale dla zwycięzców | 
w olimpiadzie 1972 r. Ogółem; 
przyzna się ich 1,109, przy! 
czym najwięcej otrzymają! 
lekkoatleci — 150 a następnie I 
pływacy — 144 medale.

Nad zdrowiem sportowców 
czuwać będzie ponad 200 le­
karzy oraz 1.400 pielęgniarek, j 
sanitariuszy, masażystów oraz ; 
asystentek medyczno - tech­
nicznych. i

Reliable - R & L - 1. A. D. 
Score Clean Sweeps In M. L C

Co do samej pracy. Na sta­
dionach będzie 2.658 miejsc 
dla dziennikarzy ze stolikami 
wyposażonymi w telefon, — 
podłączenie dla magnetofonu, 
miejscem na maszynę i pa­
pier. Co drugi stolik — tele­
wizor. Ponad 3 tys. miejsc 
siedzących bez stolików. Dla 
fotoreporterów 32 pokoje- 
ciemnie. Dla agencji i dzien­
nikarzy piszących: 70 daleko­
pisów, 210 linii telefonicz­
nych, 34 urządzenia do prze­
kazywania zdjęć.

XXX
900 miejsc na stadionach 

dla spikierów. 100 kamer tele­
wizji kolorowej. 21 wozów do 
retransmisji kolorowej TV. 
70 studiów radiowych. 4 sa­
telity włączone w s y s t e m 
przekazywania transmisji te­
lewizyjnych przez Atlantyk i 
Pacyfik. 163 wozy technicz- 

Dancer na dla radia i TV. 40 gońców 
at auc- na mopedach. kursujących 

1 między centrum prasowym a

The Good Life. The wins put 
R & L ł/2 game out of the league 
lead.

Tyda’s Bombers took 2 games 
from the league leading Mariani 
Printers.

Illinois Association Of The 
Deaf pooled their highest series 
of the season as they swept 3 
games from Maple Lanes.

Postillion Lounge managed to 
win 2 games from stubborn Lin- 
zer Hof. After dropping the 1st 
game by 27 pins, Postillion 
on to win by 18 and 26 
Richard Leesman took top 
ing honors for the victors 
a 624 total.

Joe & Vi’s Tap defeated Hard­
ing TV 2 games, missing a clean 
sweep by dropping the 1st game 
by 21 pins. Stan Kostoff of Hard­
ing TV had a 1st for the league 
as he shot a 94 game.

Jim Rudnick’s 257 game and 
625 series paced Team No. 16 to 
a double victory over Dur-O-Lite 
Pens.

Team No. 1 took 2 games from 
Rueffer Stamp Works, missing a 
clean sweep by dropping the fi­
nale by 20 pins. Joe Michaels of 
Team No. 1 opened with a 257 
game, finishing with a 589 total.

to live, the Gulf Islands be­
tween Vancouver Island and 
the coast of British Columbia 
annually attract thousands of 
nature-lovers, fishermen 
yachtsmen, artists, and wri­
ters.

The polyglot resident popu­
lation pursuing an idyllic 
existence in Canada’s mildest 
climate is descended from a 
mixture of Portuguese, Eng­
lish, Scots, Irish, Negro, In­
dian and Hawaiian adven­
turers who settled there in 
the mid-1800’s.

The most popular islands 
with visitors are Salt Springs 
Galiano, tre Penders, Mayne, 
and Saturna. The entrancing 
scenery combines evergreen 
mountains, deep valleys, and 
freshwater lakes with the 
blue waters of the Gulf of 
Georgia as a backdrop.

Each of the players will be 
paid between $25 and $50 per 
game, depending upon attend­
ance. Tickets for the games 
will be priced from $4.50 to 
$3.

“Ultimately, we’d like to 
improve to the point of being 
a farm team for a professional 
team,” Ubriaco said. But he 
and Edward Glaeses, Cardi­
nals' board chairman and a 
Dundee attorney, denied that 
there is any current affila- 
tion with their team and the 
Chicago Cougars of the pro­
posed World Hockey Associ­
ation.

Certain officials of the Cou­
gars also run the Twin-Ice 
Forurn.

QUALITY HI-SPEED

Printing Service

stał wysłany list do parafian - ro­
dzin z okazji nadchodzących 
Świąt Bożego Narodzenia — z ży­
czeniami świątecznymi od Księży 
i Brata, wraz z rozkładem nabo­
żeństw na uroczystość Narodze­
nia Chrystusowego — obiecanego 
Mesjasza świata. Równocześnie, w 
liście Ks. Proboszcz podał do wia­
domości zaproszenie na ZABAWĘ 
PARAFIALNĄ, którą urządzają 
Zjednoczone Towarzystwa przy 
parafii w sobotę, 29 stycznia, 1972 
r., w sali parafialnej św. Jana 
Kantego, począwszy od 8:30 wie­
czorem. Spodziewamy się że pa­
rafianie licznie wezmą udział w 
zabawie — tanecznej pod nazwą 
“MARDI GRAS DANCE” jak w 
ubiegłym roku.

Opłatki na Wigilię Bożego Na­
rodzenia można nabyć od Służby 
Kościelnej — Marszałków po każ­
dej Mszy św., w niedzielę, 12 i 
19 grudnia; lub w biurze parafial­
nym każdego dnia.

Pogrzeb... ś.p. Katarzyny Wi­
kary odbył się 2 grudnia, o 10 
rano. Duszę zmarłej polecamy 
modlitwom parafian, a rodzinie 
wyrażamy serdeczne współczucie. 
Niech odpoczywa w pokoju Pań­
skim.

Ważne! Serdecznie apelujemy 
do wszystkich urzędniczek i u- 
rzędników Bractw, Sodalicji i To­
warzystw przy parafii św. Jana 
Kantego o przybycie na posiedze­
nie we wtorek. 14 grudnia o 7:30 
wieczór — w sali Cantian Room, 
w budynku szkolnym, w sprawie 
omówienia spraw przygotowania 
do zabawy parafialnej — t. zw. 
“Mardi Gras Dance,” która bę­
dzie w sobotę, 29 stycznia. 1972 
r. w sali parafialnej. Ks. Felix 
Miliskiewicz, Cdi. — kapelan i 
Robert Gliński — przewodniczący 
i wiceprzewodniczący Paweł Glab 
— serdecznie zapraszają wszyst­
kich przedstawicieli.

The Fourth International 
Snowmobile Congress

The Fourth International 
Snowmobile Congress will be 
held in Quebec City, Quebec, 
on January 18, 19, and 20, 
1972, at the Laurentides Ho­
tel. Representatives of fed­
eral and regional govern­
ments from the United States, 
Canada, and Europe will be 
in attendance as well as key 
industry personnel, members 
of the community and snow­
mobile users.

The theme of the Fourth j 
Annual Congress is “Respect! 
— Responsibility — Recrea­
tion — The Three R’s of 
Snowmobiling.” Subject mat­
ter to be covered will include I 
discussions on environment, 
snowmobile safety, user pref­
erence, economics of the sport 
of snowmobiling, and med­
ical reports. Actual reports 
dealing with the relationship 
of the snowmobile to the en­
vironment, an inside look at 
snowmobile safety, an expla­
nation of snowmobile noise 
and financial opportunity 
within the snowmobile indus­
try wil highlight the meeting. 
The three-day meeting will 
begin on Tuesday 'morning, 
January 18th, with an ad­
dress by a key representative 
of the Government of Quebec. 
That afternoon, Congress par­
ticipants will be provided op­
portunity to enjoy snowmo­
biling on a specially designed 
trailed network in the beau­
tiful Laurentides Part, one of 
the most progressive use 
areas in the province.

The Congress is being held 
under the auspices of the In­
ternational Snowmobile Con­
gress, Inc., a newly formed

Podejrzany 
o Podpalenie

Władze prowadzą dochodze­
nia w sprawie trzeciego z rzę­
du pożaru nieczynnej od 6-ciu 
miesięcy restauracji — “Sand 
Trap Lounge”, 7480 Milwau­
kee ul., Niles, w dniu 30 paź­
dziernika br. Poprzednio re­
stauracja była ulubionym 
miejscem zebrań przywódców 
syndykatu kryminalnego. Po­
dejrzanym o podpalenie jest 
m. inn. policjant. Dochodzenia 
prowadzili stanowy szef stra­
ży pożarnej Robert May i asy­
stent gen. prokuratora Scotta, 
Bernard Carey.

Wezwania do stawienia się 
przed sądem zostały wysłane 
do kierownika policji w Niles, 
Clarence Emirksona i 7 poli­
cjantów.

Mniejsze pożary miały miej­
sce w dniach 10 i 17 paździer­
nika. Wśród dowodów znajdu­
je się zegarek na rękę, znale­
ziony w uszkodzonym budyn­
ku.

Restauracja przed kilku laty 
była bacznie obserwowana 
przez FBI, gdy stwierdzono, że 
policjant wysokiej rangi, pro­
tegowany Richarda Cain, ów­
czesnego inspektora w biurze 
szeryfa, często przebywał w 
restauracji w towarzystwie 
gangsterów.

XXX

Monachium żyje olimpiadą. 
To się widzi nie tylko na te­
renach obiektów olimpijskich. 
W samym centrum niektóre 
ulice są wyłączone z ruchu 
w związku z budową metra. 
Wiele z zabytkowych budyn­
ków otrzymuje odświeżający 
makijaż. Widzi się różnego 
rodzaju inwestycje, którym 
olimpiada dodała bodźca — 
np. leżący dość daleko od 
centrum olbrzymi hotel “A- 
rabella” i z nim kompleks u- 
sługowo-handlowy. Parter i 
przyległe pawilony oferują 
właściwie wszystko, co gość 
hotelowy chciałby kupić. Nie 
musi jechać po to do centrum.

XXX

miasta i Bawarii olim- 
to wielki interes. Wy- 
na przygotowanie ig- 
olimpijskich wyniosły

Whatever 
need—you 
bera . • .

We’ll design a letterhead 
for you to fit all required 
specifications ... or follow 
your design, 
your printing 
get the best

The Duke’s 
In Town

The one and only Duke El­
lington makes his first U.S. 
appearance since his return 
from his highly acclaimed 
Russian tour at the Aragon 
Ballroom on Saturday, De­
cember 11 at 8:30 p.m. The 
Duke and his band will play 
for your listening and danc­
ing pleasure. The evening is 
jointly sponsored by the Jazz 
Institute of Chicago and Har- 
mond S. Harvey, operator of 
the Aragon.

Duke will be playing the 
songs that made him famous, 
among them, “Mood Indigo,” 
“Night Train,” “In A Senti­
mental Mood,” and “Take the 
A Train,” which serves as the 
bands theme song. At the end 
of his performance he’ll turn 
to his audience, as he always 
does, and say, “love you mad­
ly,” which will be recipro­
cated by loud applause from 
the audience.

Tickets are available at 
$5.00 at the Aragon Ballroom 
box oHice, 1106 W. Lawrence 
Avenue. For information dial 
LO 1-9500. Tickets are also 
available at TICKETRON lo­
cations throughout Chicago- 
land. For information dial 
T-I-C-K-E-T-S.

Ostrzeżenie Przed Szkodliwym 
Środkiem Do Kąpieli

Northern Dancer 
Produces

Twelve Northern

Ofiary na kwiaty będą zebrane 
j w niedzielę, 12 grudnia na Mszach 
św. — druga kolekta “specjalnie” 
przeznaczona na kwiaty które o- 
zdobią Ołtarz na Święto Bożego 
Narodzenia i przez cały okres 
świąteczny. Wszystkim ofiarodaw­
com składamy serdeczne podzię­
kowanie. “Bóg Zapłać” za szczo­
dre serca.

Roczna kolekta na dalsze utrzy­
manie Katolickiego Uniwersyte­
tu w Washington, D.C. będzie 
przyjęta od parafian w niedzielę, 
12 grudnia b.r. na Mszach św. Ja­
kakolwiek będzie przyjęta od 
rafian w niedzielę, 12 grudnia 
na Mszach św. Jakakolwiek 
moc udzielona tej Katolickiej
stytucji przez roczną zbiórkę w 
wszystkich diecezjach w Stanach 
Zjednoczonych przez członków 
Kościoła Chrystusowego będzie 
cenna. Naszym dobrodziejom ser­
deczne dzięki.

Dla członkiń — Niewiast Soda­
licji Św. Teresy — Małego Kwia- 
teczka odbędzie się przedostatnie 
w tym roku posiedzenie w nie­
dzielę, 12 grudnia o 2:30 po po­
łudniu w sali Cantian Room w 
budynku szkolnym. Będzie wybór 
i instalacja urzędniczek na rok 
1972. zabawa gwiazdkowa, prze­
kąska i 
członkini 
p. Joanna 
wszystkie

Członkinie Polskiej Opieki Spo­
łecznej (Oddział Pomocniczy) z 
różnych polskich parafii w Chi­
cago odbędą posiedzenie w środę, 
15 grudnia o 12 w południe w sali 
parafii św. Jana Kantego. Ks, 
Proboszcz, Jan S. Pawełczak, C.R. 
powita zespół zebranych. Przed- 

! stawicielki naszej parafii, Panie 
■ Antonina Głogowska i Helena 

Głąb kończą przygotowania do 
przyjęcia zacnych Pań.

List Ks. Proboszcza do para­
fian ... W ubiegłym tygodniu zo-

ników i obsługi. Obok — też .poprzednich olimpiadach, 
spore miasteczko: prasowe z 
cent rum radiowo-telewizyj­
nym.

». BOBU .

stadionami. A do tego jeszcze 
mózg elektronowy “Gołym”, 
który się nauczy 10 tys. da­
nych z historii dwudziestu 
olimpiad od 1896 roku i bę­
dzie odpowiadał natychmiast 
np. kto, gdzie i za co jaki me­
dal zdobył.

The Chicago Cardinals, a 
semi-professional ice hockey 
team, was officially formed 
here recently and annuonc- 
ed that their coach will be 
Gene Ubriaco, a former cen­
ter for the Black Hawks who 
retired two seasons ago.

The Cardinals, who have 
played on an informal basis 
previously, will commence 
their official 26-game 1972 
schedule on Jan. 15. All their 
games will.be at the 3,000- 
seat Twin-Ice Forum in Oak 
Brook and will be scheduled 
for Saturday nights and Sun­
day afternoons.

Most of the players on the 
team are between 25 and 32 
years old and former partici­
pants with college teams.

“They are all otherwise 
employed”, Ubriaco said at a 
Sheraton-Chicago news con­
ference. “They just want to 
continue playing hockey, and
this is a very entertaining| yearlings were sold 
brand”. |tion in 1969.

Male Cali Is Gut 
For Swim Star, 13 

Miss Bunschoten’s Mother Is a Rigid Mentor
Hilversum, the Netherlands 41. herself of a former cham- 

(UPI)—Boy friends and other pion swimmer. “By the time 
distractions are out for Hansje she was five she was already 
Bunschoten. swiming two kilometers (P/i

“I have nothing against boy miles) a day,” she said, 
friends,” said the teen-aged I When Mrs. Bunschoten no­
swimming star’s mother and ticed her daughter was de­
trainer, Mrs. Wil Bunschoten, 
“but my belief is you stop go­
ing hard at swimming when 
you get interested in the op­
posite sex.”

Mrs. Bunschoten, who also 
trained a former butterfly 
world record holder, Ada 
Kok, has been criticized here 
for her Spartan training me­
thod.

It includes daily dips in al­
most-freezing spring water 
and near primitive lodgings 
for her and her charges when 
traveling to championships.

“It is a necessity,” said Mrs. 
Bunschoten. “Otherwise they 
get lazy and their interests are 
diverted.”

Mrs. Bunschoten’s training 
methods are beginning to pay 
off.

Virtually unknown 12 
months ago, her 13-year-old 
daughter, Hansje, smashed the 
European 400-meter free-style 
record on Aug. 15.

Two weks later, Hansje bet­
tered that clocking by 4 sec­
onds with a time of 4 minutes 
31.3 seconds.

Mrs. Bunshcoten started 
her Spartan tactics with 
Hansje at a very early age.

“We held her head under 
water when she was one year 
old,” said Mrs. Bunschoten,

! Gulf Islands Offer 
Beauty, Serenity 
Internationally acclaimed

I as one of the most beautiful

Alliance Printers
1201 MILWAUKEE AVE

Przedolimpijska Panorama
Między 174 i 192 metrem 

wysokości usytuowany jest 
na wieży olimpijskiej 5-pię- 
trowy kompleks platform ob­
serwacyjnych, bar i restaura­
cja. Siedząc przy stoliku — 
jak twierdzi Jan Kulkowski— 
można obejrzeć panoramę 
Monachium i terenów olim­
pijskich. Restauracja kręci się 
bowiem wokół osi. Kiedy spo­
żywa się tam obiad, jedno o- 
krążenie trwa 70 minut. Mo­
że być nastawiona na szybszy 
ruch obrotowy: 36 lub 53 mi­
nuty. W miejscu stoi położona 
centralnie kuchnia i hall z 
garderobą. Ale kelnerzy ja­
koś sobie radzą z tą zmienia­
jącą się ciągle sytuacją sali.

* « *
Z tej wysokości ludzie są 

trochę mniejsi od mrówek, a 
samochody od dziecinnych za­
bawek. Pracujących widać w 
wielu miejscach tego rozleg­
łego placu budowy, ale wy­
daj e się, że jest ich mniej 
niżby się można było spodzie­
wać. Wszystko ma być zakoń­
czone do końca grudnia tego 
roku i urządzenia olimpijskie 
mają już swój właściwy pe­
łen uroku kształt.

* * *
Organizatorzy XX igrzysk 

szczycą się tym, że udało im 
się większość obiektów zloka­
lizować w jednym miejscu i 
w stosunkowo niewielkiej od­
ległości od miasta. Rzeczywi­
ście >na 300 hektarach wokół 
wieży ulokowano stadion na 
80 tys. widzów, halę sportową 
(12.000), pływacką (9,000), 
tor kolarski (5,000), halę bok­
serską (7,000), do siatkówki 
(3,000) i hale hokejowe (16,- 
000). Ponadto — sale i tereny 
treningowe.

* * *
W odległości zaledwie kil­

kuset metrów znajdują się 
końcowe stacje metra, szyb­
kiej kolejki nadziemnej (to 
nowe inwestycje), tramwaju 
i autobusów.

* * *
Również blisko jest do mia­

steczka olimpijskiego, które 
bieleje nowoczesną architek­
turą. 14 tys. miejsc dla zawód-

took all league honors last week 
in the Maple Lanes Classic 
League by sweeping 3 games 
from Eastgate Engr. Co. Reliable 
blasted a 2900 series (their high­
est this season) and a 1023 game 
(also their highest) with Captain 
Mel Tomczyk leading the attack 
with a 627 total. Teammate Hank 
litkowitch had a 626 total in- 
"luding a 256 game. Wayne 
Tangier had a 591 for Eastgate.

Captain Angelo Ercoli cracked 
a 598 series to lead Roy & Lar­
ry’s to a 3 game victory over

TEAM STANDINGS 
W. L.

Mariani Printers 28 8
Roy & Larry’s 271/3 8i/a
Postillion Lounge 25 11
Tyda's Bombers 23 13
Eastgate Engr. 20 16
The Good Life 20 16
Reliable Sheet Metal 19 17
Joe & Vi’s Tap 17 19
Dur-O-Lite Pens 17 19
Harding TV 1614 191/2
Maple Lanes 15 21
Linzer Hof 15 21
Team No. 16 14 22
Team No. 1 13 23
Rueffer Stamp Works 13 23
Ill. Assn Of The Deaf 13 23

Reliable Sheet Metal Works
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Odbudowa Zamku Królewskiego 
w Warszawie

Na podzamczu trwa urzą­
dzanie zaplecza budowlanego. 
Segreguje się ocalałe kamien­
ne fragmenty Zamku. Zakoń­
czono w zasadzie prace przy 
odgruzowaniu placu budowy. 
Ogromną ich część wykonali 
mieszkańcy całego Kraju w 
czynie społecznym, przyspie­
szając rozpoczęcie wstępnych 
robót budowlanych przy fun­
damentach.

Pierwszy etap odbudowy 
Zamku Warszawskiego — do­
biega końca. Na koncie odbu­
dowy zgromadzono dotych­
czas 104 min z. oraz 60,5 tys. 
dolarów.

Warszawa — Na terenach 
Zamku Królewskiego w War­
szawie kończy się montaż 
specjalnej konstrukcji ruro­
wej, na której rozpięty zosta­
nie brezentowy dach chro­
niący w okresie zimy przed 
śniegiem i deszczem. Praco­
wać pod nim będą archeolo­
dzy, poszukujący pod posadz­
kami piwnic śladów zabudo­
wy z czasów Wazów i wcześ­
niejszych. Brezentowe osłony 
umożliwią także prowadzenie 
innych robót, m.in. zakładanie 
sieci kanałów wewnętrznych 
dla instalacji wodociągowo- 
kanalizacyjnej, klimatyzacyj­
nej, ogrzewniczej.

Protesty Murzynów i Liberałów 
Przeciwko Nominacji Hanrahana
Gwałtowne protesty prze­

ciwko nominacji prokuratora 
Edwarda Hanrahana na dru­
gą kondencję wzmagają się 
nie tylko w kołach społeczno­
ści murzyńskiej w Chicago, 
ale także w szeregach libera­
łów partii demokratycznej. 
Murzyni zwalczają Hanraha­
na z furią i zaciekłością z te­
go powodu, bo zarządził on 
najazd na kwaterę główną 
murzyńskiej organizacji — 
“Czarna Pantera” —w dniu 
4-go grudnia 1969 roku i w 
rezultacie tego najazdu dwóch 
młodych przywódców: Fred 
Hampton i Mark Clark — 
zostali zabici. Potem proku­
rator Hanrahan został oskar­
żony przez federalną wielką 
ławę o spisek z 12-ma polic­
jantami celem udaremnienia 
wymiaru sprawiedliwości.

James Compton, dyrektor 
Chicagoskiej Ligi Urbanisty­
cznej, złożył wczoraj mocny 
protest przeciwko nominacji

Gwiazdka Dla 
Dzieci i Młodzieży 

Zjedn. Polek w Am.
Zarząd Główny Zjednoczo­

nych Polek w Am. urządza 
gwiazdkę dla dziatwy, w nie­
dzielę, dnia 12 grudnia, od 
godziny 1:30 do 4-ej po poł.

Wszystkie sekretarki grup 
są proszone o powiadomienie 
dzieci, aby przybyły do Gage 
Park, 55 i S. Western Ave.

Program będzie krótki. — 
Gwiazdor rozda dzieciom pre­
zenty a dla Mamuś, które 
przybędą z dziećmi, zostanie 
podana kawa i ciasto.

Zofia Kuźniar, prezeska.

“Gwiazdka” Polish 
Women’s Civic Club
Doroczna “Gwiazdka” Po­

lish Women’s Civic Club od­
będzie się w dniu 13 grudnia 
w Lake Shore Club of Chicago 
(Mediterranen Room) — pnr. 
850 N. Lake Shore Drive.

Program rozpocznie się 
■ przysięgą — J. Kostańska; od­
śpiewanie hymnu narodowe­
go; inwokacja — p. B. Górny; 
powitanie gości — E. Kurelo; 
życzenia świąteczne — pani E. 
Maciak.

W części rozrywkowej, kie­
rowniczka programu M. Sku­
pień przedstawi “The Musical 
Murk Family”. Rodzina Murk, 
składająca się z rodziców, 4-ch 
córek i syna występuje w licz­
nych klubach w Chicago i w 
innych stanach. Akompaniuje 
na fortepianie Betty Bowman.

Polish Women’s Civic Club 
zaprasza członkinie i gości na 
doroczną gwiazdkę. Rezerwo­
wanie stolików do 8-go grud­
nia u p. T. Kempa, 5258 So. 
Ashland ul., Chicago, Illinos 
60609.

Hanrahana na drugą kaden­
cję, podnosząc jako główny 
zarzut jego zachowanie się w 
związku z tragicznym wypad­
kiem w kwaterze głównej 
“Czarnej Pantery” w dniu 4 
grudnia 1969 roku.

Cornelius Toole, adwokat 
Krajowego Sto warzyszenia 
dla Awansu Ludzi Koloro­
wych, oznamił, że “rekord 
Hanrahana jest zły” i na to 
stanowisko należy postawić 
prawego kandydata, godnego 
zaufania społeczeństwa.

Aiderman William Cousins 
z 8 wardy, nazwał nominację 
Hanrahana “policzkiem dla 
ludności murzyńskiej” i wszy­
stkich ludzi, którzy mają po­
czucie prawości i uczciwo­
ści. Hanrahana nazwał “aro­
gantem o bardzo słabym re­
kordzie na stanowisku proku­
ratora”.

Sen. Charles Percy oznaj­
mił, że nie wyobrażał sobie 
dotąd, żeby mógł być miano­
wany kandydat na urząd pu­
bliczny, przeciwko któremu 
jest oskarżenie karne. Następ­
nie sen. Percy wezwał kongr. 
Romana Pucińskiego do za­
jęcia w tej sprawie stanowi­
ska publicznie.

Na to kongr. Puciński, jako 
kandydat demokratów na se­
natora, powiedział, że “wy­
zwanie sen. Percy, żeby on 
się wypowiedział w sprawie 
nominacji Hanrahana, jest 
“intruzją w sprawy systemu 
nominacyjnego partii demo­
kratycznej”.

Hanrahan zapewnił Komi­
tet Nominacyjny, że zostanie 
uniewinniony od oskarżenia 
— powiedział kongr. Puciński 
i dodał — że wszelkie próby 
zrobienia politycznego kapi­
tału na tej tragicznej sprawie 
w kwaterze “Czarnej Pante­
ry” będą potępione przez 
ofiary zbrodni w Illinois, ja­
kie ścigał energicznie proku­
rator Hanrahan.

Sen. Humphrey 
Będzie 19 Grudnia 

w Chicago
Sen. Hubert H. Humphrey 

(D-Minn.), będzie 19 grudnia 
głównym mówcą na bankiecie 
dla uczczenia “Man of the 
Year” 1971 roku, w akcji 
surzedaży bondów Izraela. — 
Mowę b. Wiceprezydenta słu­
chać będzie przeszło 3,500 o- 
sób zgromadzonych dla ucz­
czenia znanego nrzemysłowca 
Louisa Zahn’a. Bankiet stano­
wi główną część programu ak­
cji sprzedaży bondów Izraela 
na sumę 25 milionów doi., na 
terenie Chicago. Przewodni­
czącym bankietu jest Harold 
L. Rosenberg.

CZY W ZIMIE, czy w lecie, 
Dziennik Związkowy poinformuje 
Cię zawsze o wszystkim, co dzieje 
sie w świecie.

UWAGAUWAGA

i ORGANIZACJE

Pp. KUPCY, 
TOWARZYSTWA

Niniejszym zawiadamiamy, że ogłoszenia z życze­
niami do Wydania Świątecznego, które ukaże się w 
sobotę, 18 grudnia b.r., przyjmowane będą tylko 
do soboty, 11 grudnia, do godziny 11:30 przed po­
łudniem.
HANDLOWE OGŁOSZENIA, do czwartku. 16 
grudnia, do godziny 4-ej po poł.
OGŁOSZENIA DROBNE, do piątku, 17 grudnia, 
do godziny 11-ej przed południem.
NEKROLOGI, do piątku, 17 grudnia, do 4-ej po 
południu.
W sobotę, 18 grudnia, nekrologi PRZYJMOWANE 
NIE BĘDĄ.

Prosimy o łaskawe nadsyłanie ogłoszeń wcze­
śniej lub podanie ich telefonicznie przed powyżej 
wymienionym terminem — BR 8-8700.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 9-GO GRUDNIA (DECEMBER 9), 1971____________________ _____________

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, dziadek i brat 
nasz, ś.p.

Edward S. 
Starnowski 

po krótkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 7go 
grudnia, 1971 roku, o godzinie 
5ej wieczorem, przeżywszy lat 
62.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia ligo grudnia, o go­
dzinie 9ej rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 3224 West 
Montrose Ave., do kościoła Our 
Lady of Mercy, a stamtąd na 
cmentarz Maryhill na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Mary A. (z domu Panczy- 
kowska), żona; Marian V. Zaj- 
kowska, córka; Joseph O. 
Hebert i Jerome E. Starnowski, 
synowie; 10 wnucząt; , Chester 
Stratton, Sylvia Gralevvski, 
Jean Brzezińska, Roman Si­
korski i Lillian Szmurlo, sio­
stry i bracia; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Alt-Benson Funeral Home, 
Telefon 478-2036.

(9, 10)

Prawo Stanowe o Cofnięciu 
Stypendiów—w Akcji Sądowej

Stow. Studentów oraz 7 stu­
dentów uniwersytetu Illinois 
złożyli pozew w Fed. Sądzie 
Okręgowym o odwołanie pra­
wa stanowego, na mocy któ­
rego uczniowie i studenci bio- 
rący udział w demonstra­
cjach, skierowanych przeciw 
uczelniom, mogą być pozba­
wiani przyznanego im uprzed­
nio stypendium.

Zgodnie z prawem stanu Il­
linois student, który bierze 
udział w demonstracjach na 
szkodę instytucji wyższego 
szkolnictwa, w sposób nie­
zgodny z zasadami konstytu­
cji, będzie pozbawiony sty­
pendium, przyznanego mu 
przez władze stanowe.

Pozew, z ramienia studen­
tów, złożył we wtorek adwo­
kat Lawrence Silver z Filadel­
fii, określając istniejące pra­
wo jako “nie sprecyzowane”, 
wskutek czego dany student 
nie wie co właściwie może 
przyczynić si® do odebrania 
mu stypendium.

Siedmiu studentów Uniw. 
Illinois brało udział w demon­
stracjach w dniu 6 maja br., 
gdy protestowali przeciw 
przybyłej na teren campusu w 
Urbana, Komisji rekrutacyj­
nej U. S. Strzelców Morskich. 
Wówczas urzędnik admini­
stracji Uniw. A. J. Rudasill 
zalecił wydalenie demonstru­
jących i pozbawienie ich sty­
pendiów. Zarząd odrzucił za­
lecenia Rudasilla, ale w paź­
dzierniku b. r. rektor kampu­
su Urbana, Jack W. Peltason 
odebrał stypendia 5-ciu spo­
śród wymienionych studen­
tów. Dwaj studenci utrzymu­

ją, iż grożono im powzięciem 
podobnej akcji.

Pozew złożono w imieniu 
następujących studentów: Ro­
bert Farrugia, Melanie Go- 
renstein, Kenneth Patis, Da­
vid M. Ross, Robert Petzig, 
James Oldenberg i Curtis Sto­
jan. Pozwani — Rudasill, Pel­
tason i urzędnicy administra­
cji Stanowej Komisji Stypen­
dialnej.

Sędzia Fed. Sądu Okręgo­
wego Julius J. Hoffman oznaj­
mił, że odroczy datę przesłu­
chań do czasu, gdy oskarżeni 
i rzecznicy prawni uniwersy­
tetu otrzymają wezwania do 
stawienia się w sądzie.

Urzędy Pocztowe 
Przed Świętami

Pocamistrz Chicagoski Hen­
ry W. McGee ogłosił godziny 
otwarcia urzędów pocztowych 
w okresie przed świętami. — 
Urzędy pocztowe t. zw. “sub­
stations” otwarte będą od 8 
rano do 2 po południu w tę 
sobotę i 18 grudnia, a od 8 ra­
no do 6 wieczorem w dni po­
wszednie przyszłego tygodnia. 
Od dnia 20 do 23 grudnia o- 
t warte będą one od 8:30 rano 
do 5 po południu, a od 8:30 
rano do 12 ,w południe w dzień 
wigilijny.

Główne biuro pocztowe pnr. 
433 W. Van Buren otwarte 
będzie od 7 rano do 6 wieczo­
rem od dnia 11 do 24 grudnia. 
Tak główne biuro, jak i urzę­
dy pocztowe “substations” — 
zamknięte będą w niedziele.

Wielką Reformę Planów...
(ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

czy też na specjalnych kon­
tach oszczędnościowych w 
bankach dla zapewnienia so­
bie emerytury na starość. Dy­
widendy płacone przez rząd, 
banki czy też firmy asekura­
cyjne, byłyby wolne od po­
datku federalnego.

Z planu Nixona, mogliby 
korzystać także robotnicy na­
leżący do firmowych planów 
emerytalnych, z tym jednak, 
że na formularzach podatko­
wych mogliby odciągnąć tyl­
ko $1,500 rocznie, bez względu 
na wpłacone do planu emery­
talnego stawki i zaprowadzo­
ne oszczędności na starość. Je­
śli obywatel wpłaciłby prze­
ciętnie $400 rocznie na firmo­
wy plan emerytalny, mógłby 
odciągnąć tylko $1,100 z wy­
kazu podatkowego na konto 
oszczędności w banku lub od 
zakupionych bondów rządo­
wych na swój własny plan 
emerytalny.
Plany Emerytalne

Plan emerytalny prezyden­
ta Nixona, przewiduje ustano­
wienie minimalnych standar­
dów dla zabezpieczenia praw 
robotnika do pensji emerytal­
nej jeśli zostanie zwolniony 
z pracy przed dojściem do lat 
65, lub też w wypadku zmia­
ny pracy.

Podczas przesłuchów przed 
Komitetem Kongresowym Dla 
Spraw Emeryckich, seria 
świadków zeznawała o trage­
diach osobistych wywołanych 
przedwczesnym zwolnieniem 
ich z pracy i utracie emerytu­
ry po wielu latach pracy i 
płacenia stawek emerytal­
nych. Plan Nixona przewidu­
je, że robotnik zwolniony 
przedwcześnie z pracy, byłby 
uprawniony do minimalnej 
emerytury na podstawie lat 
przepracowanych w firmie i 
wieku w którym rozpoczął

40-Lecie 
Kapłaństwa 
Kard. Cody

Liczący 63 lata życia kard. 
John Cody, arcybiskup Chi­
cago, obchodził wczoraj 40- 
lecie święceń kapłańskich.

Jest on obecnie 6-tym z ko­
lei arcybiskupem Chicago. 
Święcenia kapłańskie otrzy­
mał w Rzymie w 1926 roku, 
a potem pracował w sztabie 
dyplomatycznym kard. Facel­
ii, ówczesnego sekretarza sta­
nu, a późniejszego Papieża 
Piusa XII. W 1938 roku ks. 
Cody wrócił do swego rodzin­
nego miasta St. Louis, gdzie 
został sekretarzem arcybisku­
pa Johna Glennona. W 1939 
ks. Cody został mianowany 
biskupem sufraganem.

Po śmierci kard. Meyera, 
arcybiskupa Chicago, Cody 
został przeniesiony do Chica­
go, gdzie 24 sierpnia 1965 r. 
został konsekrowany arcybi­
skupem.

Archidiecezja w Chicago 
jest największa w Stanach 
Zjedn., obejmując ponad 2,5 
miliona wiernych, 2,500 księ­
ży, 4,000 sióstr zakonnych i 
255 księży zakonników.

pracę — tak, że zestaw tych 
cyfr nie przekraczałby cyfry 
50. Przykładowo — jeśli ro­
botnik rozpoczął pracować w 
firmie mając lat 40, miałby 
prawo do minimalnych bene- 
fitów po 10 latach pracy i pła­
cenia stawek emerytalnych.

Plan Nixona obejmuje tak­
że przyznanie większych ulg 
podatkowych dla osób prowa­
dzących własne interesy, czy 
też profesjonalistów, a inwe­
stujących pewne sumy we 
własny plan emerytalny. 
Obecnie osoby te korzystają z 
10 procentowej ulgi podatko­
wej do sumy $2,500. Nixon 
zalecał podniesienie ulgi do 15 
procent do maksymalnej gra­
nicy oszczędności emerytal­
nych w sumie $7,500 rocznie.

Zalecane przez prezydenta 
Nixona ulgi podatkowe na 
plan emerytalny, pozbawiły­
by rząd federalny dochodu 
obliczanego na sumę trzysta 
milionów dolarów w pierw­
szym roku.

Instalacja Tow. 
_ Pobudka, Gr. 723 

Związku Polek
Zarząd Tow. Pobudka Grupy 

723 Związku Polek w Am. zawia­
damia, iż posiedzenie połączone 
z instalacją odbędzie się w nie­
dzielę, 12 grudnia, o godz. 2-ej 
po południu, w Domu Zw. Polek, 
1309 N. Ashland ave. Przysięgę 
od nowego zarządu odbierze pre­
zeska Obwodu 1-go Związku Po­
lek. Komitet Instalacyjny zapra­
sza członkinie wraz z rodzinami.

Helena Kubicka — prezeska; 
Helena Fijałkowska — sekr.

Wiceprez. Agnew 
Spodziewany 

Dziś w Chicago
Wiceprez. Spiro Agnew, 

spodziewany jest dzisiaj wie­
czorem w Chicago, jako głów­
ny mówca na zebraniu Sto­
warzyszenia Fabrykantów 
Illinois. Będzie to już trzecia 
wizyta wiceprez. Agnew w 
Chicago w ciągu ostatnich 3 
miesięcy. Ponad 250 policjan­
tów przydzielono do ochrony 
wiceprez. Agnew podczas je­
go krótkiego pobytu dzisiaj 
wieczór w Chicago.

Opiekunka 
Biednych Pobita
Seattle, Wash. (UPI)—An­

drea Olsen, lat 82, znana po­
wszechnie jako opiekunka 
biednych, została napadnięta 
przez bandytę, okradziona z 
torebki i poważnie pobita. 
Olsen od lat zbiera stare 
znaczki pocztowe, po spienię­
żeniu których używa zdobyte 
fundusze na niesienie oomocy 
biednym. Od roku 1960 pani 
Olsen zebrała i sprzedała 
znaczków na sumę przeszło 
sto tysięcy dolarów. Zebrane 
fundusze przekazywała za­
wsze do Stanowej Rady Ko­
ściołów na pracę charytatyw­
ną wśród biednych.

Polacy 
Mayorami Miast

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec, brat i szwa­
gier nasz, śp.

Scranton, Pa. — Tygodnik 
“Polish - American Journal”, 
redagowany w języku pol­
skim, przygotował spis Ame­
rykanów polskiego pochodze­
nia, którzy wyszli zwycięsko 
na różne urzędy w kraju, w 
wyborach z dn. 2-go listopada.

Wśród poważnej liczby 
zwycięzców, znajdują się na­
zwiska kilku Polaków, wy­
branych mayorami miast. W 
niekompletnym spisie zwy­
cięskich kandydatów, znajdu­
jemy następujące nazwiska:

Joseph Bala (R) wybrany 
mayorem miasta Lackawan­
na, N.Y. — Edward P. Wiater 
(D) wybrany ponownie ma­
yorem miasta North Tona­
wanda, N.Y. — Joseph P. Go­
mulka (D) wybrany ponow­
nie mayorem miasta Amster­
dam, N. Y. — Były senator 
stanowy Stanley J. Pac (D) 
wybrany po raz pierwszy ma­
yorem miasta New Britain, 
Conn. Kontr-kandydatem Pa­
ca był adw. Jan J. Flis (R). 
Tak Pac jak i Flis biorą czyn­
ny udział w pracach Kongre­
su Pol. Amerykańskiej.

Bruce Nawrocki, wybrany 
ponownie mayorem miasta 
Columbia Heights, Minneso­
ta. — Jan Pałczyński, wybra­
ny mayorem miasta West­
field, Mass.

Percy o Lokalnej 
Pomocy Dla Szkół
Sen. Charles H. Percy (R- 

Illinois) powiedział w. środę, 
że wprawdzie niezbędna jest 
pomoc finansowa rządu fede­
ralnego dla szkolnictwa, ale 
władze lokalne powinny doło­
żyć więcej wysiłków w celu 
rozwiązania kryzysu. Senator 
przemawiał do członków Sto­
warzyszenia Kier o w n i k ó w 
Szkół Podstawowych i Śred­
nich DuPage, na przyjęciu w 
St. Andrew Country Club, na 
zachodniej stronie miasta. — 
Prezydent Nixon — powie­
dział Percy — ma szczere za­
miary udzielenia stanowi po­
mocy finansowej na potrzeby 
szkolnictwa, tym nie mniej 
władze lokalne powinny ze 
swej strony uczynić wszystko 
aby przyczynić się do rozwią­
zania kryzysu.

“Mokre” Święta
San Francisco, Calif. (UPI) 

Mieszkańcy Kalifornii będą 
mieli “mokre” święta, jeśli 
zapowiedzi firmy wódczanej 
sprawdzą się. Przeprowadzo­
na przez firmę “Black & 
White Scotch Co.” z Nowego, 
Yorku ankieta, wykazała żeI 
kalifomijczanie .wypiją naj­
mniej 1.2 miliona galonów 
szkockiej wódki podczas świąt 
Bożego Narodzenia i Nowego 
Roku, a mieszkańcy stanu 
Nowego Yorku, wypiją naj­
mniej dwa miliony galonów.

Libia Zabiera 
Brytyjskie 
Rafinerie

Alger, (UPI) — Rewolu­
cyjny rząd Libii upaństwowił 
największe brytyjskie rafine­
rie, aby ukarać Anglików za 
umożliwienie Iranowi zajęcie 
3 wysp w Zatoce Perskiej, któ­
re należały do arabskich szej­
ków.

Jednocześnie Libia, która 
należy do najbogatszych 
państw arabskiego świata, 
wycofała swe fundusze z an­
gielskich banków.

t
Wszystkim krewnym 1 zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec, brat i dziadek 
nasz, śp.

Stanisław Kosiba
Członek Tow. Jefferson Park 
Grupa 850 ZNP, Klubu Świe- 
ciany, Tow. Nr. 1000 ZPRK, 
po krótkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 8-go 
grudnia 1971 roku, o godzinie 
1:20 po południu, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 11-go grudnia, o 
godzinie 8:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 5774-76 W. 
Lawrence Ave., do kościoła 
Św. Konstancji, a stamtąd na 
cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i zna4 ornych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Mar’s (z domu Tryba'ska), 
żona; Felic'a, córka; Jerry, syn; 
Kenneth Steffens, zięć: Valerie, 
synowa; Wiktoria Socha, (Zo­
fia Puzio, Antoni i Władysław 
w Polsce), siostry i bracia; oraz 
wnuki i wnuczka; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Kowachek Funeral Home. 
Telefon: 545-3800.

(9, 10)

Franciszek 
Łukaszewicz 

(szwagier śp. Alfonsa 
Makowskiego)

Członek Tow. Giewont Gr. 
2514. ZNP, po długiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, o- 
patrzony Św. Sakramentami, 
dnia 8-go grudnia 1971 roku, 
o godzinie 8:30 rano, w średnim 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 11-go grudnia, o 
godzinie 8:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 834 N. Ash­
land Ave., do kościoła Św. 
Stanisława Kostki, a stamtąd 
na cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Józefa (z domu Makowska), 
żona; Andrzej, Maria, Włady­
sław i Janina, dzieci; Linda i 
Tina, synowe; (Walenty i Jó­
zefa Daściecko, brat i siostra 
z rodzinami w Polsce); Broni­
sław, szwagier; Anna i Eleo­
nora, bratowe; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy B. F. 

Malec i Synowie.
Telefon: HA 1-5800.

(9, 10)

t
Wszytkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka nasza i babcia moja, ś.p.

Mary Breske 
(z domu Jażdżewski) 
(żona ś.p. Izydora)

Członkini Grupy 22 Związku 
Polek w Am. i St. Genevieve 
Court No. 598 C. of F., po dłu­
giej chorobie, pożegnała się z 
tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 8go grud­
nia, 1971 roku, rano, w star­
szy wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia ligo grudnia, o go­
dzinie 9:15 rano, z Schielka 
Funeral Home, pnr. 7710 W. 
Addison ul., do kościoła St. 
Ferdynand (Msza św. o godz. 
lOej rano), a stamtąd na cmen­
tarz Św. Wojciecha na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Harry (Irene) i Alice (Wal­
ter) Smolen, dzieci; Ronald 
Smolen, wnuk; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Schielka Funeral Home, 
Telefon NA 5-3444.

t
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
brat nasz i wuj nasz, śp.

Andrzej Bochnia
Członek Edw. Choronzak Post 
80 AMVETS, Logan Square 
Post 405 A.L. i Chicago Flag­
ship Post 1100 VFW, po krót­
kiej chorobie, pożegnał się z 
tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 7-go gru­
dnia 1971 roku, o godzinie 
10:10 wieczorem, w średnim 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 11-go grudnia, o 
godzinie 10-ej rano, z zakła­
du pogrzebowego, pnr. 1922-24 
W. Chicago Ave., do kościoła 
Św. Bonifacego, a stamtąd na 
cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Katarzyna (Stanisław) Czyz 
i Maria (Franciszek) Kurpasi, 
siostry i szwagrowie; oraz bra­
towe, siostrzeńcy i siostrzenice; 
bratanki i bratanice; wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
A. L. Gazda.
Telefon: HU 6-1230.

(9, 10)

t
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
żona moja, matka nasza i sio­
stra moja, śp.

Helena Uczeń
(z domu Pruchnicka)

po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 7-go 
grudnia 1971 roku, o godzinie 
8:30 rano, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, dnia 10-go grudnia, o go­
dzinie 9-ej rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 5247-53 W. 
Fullerton ul. (blisko Lock­
wood), do kościoła Św. Geno­
wefy, a stamtąd na cmentarz 1 
Św. Wojciecha, na parcelę fa- 

;■ milijną. |
I Na ten smutny obrządek za­

praszamy wszys.kich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Karol, mąż; Paul, syn; Caro­
lyn, córka; Stanisław Pruchnic­
ki, brat; wraz z całą rodziną.

Pogrzebowi:
Poterek.
Telefon: BE 7-6400.

(8, 9)

I

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żo­
na moja, matka nasza, siostra 
moja i babcia moja, ś.p.

Bronisława M. Dub
Członkini Tow. Pań Chicago 
Gr. 2191 Z.N.P., po krótkiej 
lecz ciężkiej chorobie, pożegna­
ła się z tym światem, opatrzo­
na Św. Sakramentami, dnia 
7go grudnia, 1971 roku, o go­
dzinie 9:30 wieczorem, w śred­
nim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia ligo grudnia, o go­
dzinie 9:15 rano, z zakładu po­
grzebowego pni*. 2644-46 N. 
Central Ave., do kościoła St. 
Priscilla (Msza św. o lOej), a 
stamtąd na cmentarz Św. Woj­
ciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stanisław J., mąż; Suzanne 
i Marlene (James) Murphy, 
córki; Charles (Eleanor) Bo.i- 
kowski, brat i bratowa; Kevin, 
wnuk; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Jan Baran,
Telefon NA 2-1488.

(9,10)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka, babcia i prababcia nasza, 
ś.p.

Leokadia 
Czerwińska 
(z domu Betlej) 

(żona ś.p. Leona) 
po ciężkiej chorobie, pożegna­
ła się z tym światem, opatrzo­
na Św. Sakramentami, dnia 
7go grudnia, 1971 roku, o go­
dzinie 6:25 wieczorem, w sędzi­
wym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, dnia l.Ogo grudnia, o go­
dzinie 10:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 1256-58 W. 
Ślsza ulica, do kościoła Św. 
Jana Bożego, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwst anta 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Irena (Piotr) Sobański, Elż­
bieta Popowska i Danny (Mary 
Lou), dzieci; oraz wnuki i 
wnuczki, prawnuki i prawnucz­
ki: wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Jan Patka Funeral Home, 
Telefon BO 8-5257.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, szwagier i dziadek 
nasz, ś.p.

Louis Grzanka
po krótkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 8go 
grudnia, 1971 roku, o godzinie 
lej w nocy, w podeszłym wie­
ku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia ligo grudnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 6250 N. Mil­
waukee Ave., do kościoła Św. 
Konstancji, a stamtąd na cmen­
tarz Św. Wojciecha na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Marie (z domu Kolton), żo- 
3 na; Irene (Frank) Gackowski 

i Edmund (Nora) Stevens, cór­
ka, zięć, syn i synowa; Stefania 
Grzanka, bratowa; Joanne 
(Ron) Reisinger, Donna (Jack) 
Remmer, Mark Stevens i John 
Gackowski, wnuczki i wnuki; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Colonial Funeral Home, 
Józef Wojciechowski i Syn, 
Telefon SP 4-0366.

(9, 10)
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Z Życia Stowarzyszenia

Samopomocy Nowej Emigracji

Sylwester Stow. Samopomocy

Dzień Polski w Muzeum.

I 1855 E. 122nd St.

Wizyta Biskupa Małysiaka

Pola-

Polska Choinka.

* DO WYNAJĘCIA
Ks. Biskup Małysiak z Krakowa

Gościem Polskiej Parafii w Chicago

★ FARMY

1970 r. Ks. A. ★ FUTRA

* INTERESYFabryka Dymu

★ KONTRAKTORZY

SAMOCHODY

SPRZEDACIE
PRĘDZEJ * MEBLE

przez

OGŁOSZENIE
* RUMMAGE SALE

* Domy Poza Chicago

Matki Boskiej
Był również

naszego organizacyjnego lo- 
przy 1514 Milwaukee Ave. 
będzie pięknie udekorowana 
tańca będzie grała doborowa

ZENON KWIATKOWSKI 
Starga WOPA - 1490 KC

“GŁOS POLONII"
WOPA—1499 KC

I POTRZEBNY wspólnik do nowo- 
otwierającego się Photo-land Inc.

■ Photo Sendee. — 252-6988.

O Chłopie Co Straśnie 
Śmierzci Boł

JADWIGA i ANTONI 
PIEŃKOWSCY, Kierownicy FARM FOR SALE. Good invest­

ment. 40 acres consisting of 20 
acres of fruit trees, (grapes, rasp­
berries, currants) and 20 acres of 
land. 3 tractors and house. Call 
4-10 P.M. — 616-926-7915.

$5.00. Bar i bufet tanie. Wybór 
zabawek. A przy tym doskonała 
zabawa. Zresztą kto w ubiegłym 
roku witał Nowy Rok w Stowa­
rzyszeniu Samopomocy ten najle­
piej pamięta, jak świetnie bawili­
śmy się. Zapowiadamy więc co- 
najmniej tak świetną zabawę, jak 
to było w roku ubiegłym Zatym 
serdecznie zapraszamy. Rezerwa­
cje biletów będzie można zała­
twiać w Stowarzyszeniu Samopo­
mocy, 1514 Milwaukee Ave., w 
piątki od godz. 7:00 do 9:00 wiecz. 
i w soboty w godz. od 5:00 do 
8:00 wiecz. Tel.: HU 9-2250. A po- 
zatym w inne dni o każdej porze 
tel.: 252-7084.

Kalendarzyk Posiedzeń.— Wizyta Biskupa 
Małysiaka.—Gawędy Skalnego Podhala

Kraków — W Rzepedzi na 
Rzeszowszczyźnie pow staje 
fabryka dymu płynnego. Bę­
dzie to pierwszy tego typu o- 
biekt w Kraju. Zakład, który 
ruszy już w przyszłym roku, 
wytwarza będzie dym wędzal- 
niczy potrzebny do produkcji 
niektórych typów wędlin i se­
rów. Płynny dym w Rzepedzi 
będzie również arty kułem 
eksportowym.

Codziennie od 12 w poł. 
do 12:30 po poł.

ADAlM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

CORP.
2702 N. Mathis 

Champaign, Ill. 61820 
217-359-1741

Do Chicago przybył w od­
wiedziny ks. biskup Albin 
Małysiak, R.M., sufragan Ar­
chidiecezji Krakowskiej.

Będzie on gościem Parafii 
Św. Pięciu Braci Polaków 
Męczenników od wczoraj, 
dnia 8 do niedzieli, dnia 19 
grudnia.

Ks. Biskup Albin Małysiak 
odprawi Pontifikalną Mszę 
Świętą w Kościele Św. Pięciu 
Braci Męczenników w nie­
dzielę, 12-go grudnia, o godzi­
nie 11-ej. Po południu od go­
dziny 2-ej do 6-ej w sali para­
fialnej odbędzie się przyjęcie, 
program i spotkanie się z do­
stojnym gościem. Serdecznie 
zapraszamy wszystkich para­
fian na Mszę Świętą i na 
przyjęcie.

Ks. Biskup Albin Małysiak, 
C.M. dnia 22-go października, 
1971 r. przybył z Polski do 
Stanów Zjednoczonych. Ks. 
Biskup przybył na uroczysto­
ści 75-ej rocznicy założenia 
parafii św. Stanisława Kost­
ki w Brooklynie, New York. 
Parafię tą prowadzą Księża 
Misjonarze św. Wincentego a 
Paulo, do których Ks. Biskup 
też należy.

Urodził się on w roku 1917 
w powiecie żywieckim, nie­
daleko Krakowa. Święcenia 
kapłańskie otrzymał w roku 
1941. Był to czas największe­
go terroru Gestapo na zie­
miach Polski.

W czasie wojny i po wojnie 
Ks. Biskup udzielał rekolek­
cji różnym grupom wiernych. 
Pracował również w ekipie 
misyjnej. Podczas wojny nasz 
Biskup pełnił funkcje kapela-

Odkrycie Broni 
w Mieszkaniu

“TONY PIEŃKOWSKI 
Show”

FUTRA NOWE i UŻYWANE
Minki, perskie baranki, foki 
(Northern seal), nutrie. Żakiety. 
Przerabiamy, przefasonujemy. — 

Bardzo niskie cenv.
A. PRZYBYŁA

4418 MILWAUKEE 
725-1326

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

w CHICAGO NADAWANE 
CODZIENNIE 

w KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

RUMMAGE SALE 
D.G.R.R. CANCER CLUB

Doroczna sprzedaż. Odzież, rze­
czy domowe, rozmaitości, itp.
JUTRO: 9 do 9, PIĄTEK 9 do 6 

SOBOTA 9 do C 
3331 W. LAWRENCE AVE.

Policja dokonała we wtorek 
rajdu na mieszkanie w domu 
pnr. 1449 E. 67-y Place, znaj­
dując w nim 21 sztuk broni i 
125 funtów marijuany. Aresz­
towano lokatorów tego miesz­
kania, — 27-letn. Alexandra 
Harpera i 21 - letnią pannę Lu­
ther Mae Simmons.

19 karabinków należało do 
klasy broni używanej przez 
“sniperów”. Policja zamierza 
sprawdzić, czy z broni tej nie 
strzelano w ostatnich czasach. 
Policja miała nakaz na rewi­
zję mieszkania, a to w związ­
ku ze śledztwem w sprawie 
napadu rabunkowego na kie­
rowcę auta Illinois Bell Tele­
phone Co., dnia 3 grudnia.

Harper jest jedną z trzech o- 
sób podejrzanych o ten napad.

MAINTENANCE 
MACHINE REPAIR 
Plant expansion has created a 
need for mechanics on all shifts 
to maintain and repair food pro­
cessing machinery. We need ex­
perienced people who can assume 
responsibility quickly. We offer 
excellent wages, some overtime, 
and a complete benefits program. 
Apply between 8:30 and 12 noon 
Monday thru Friday:
Oscar Mayer & Co.

1241 N. Sedgwick St.
An Equal Opportunity Employer

Posiedzenie Zarządu i Dy­
rekcji ZKM, odbędzie się dnia 
10 grudnia (piątek), o godzi­
nie 8-ej wieczorem w Domu 
ZKM, pnr. 1401 W. Superior 
ulica.

Ze względu na ważne spra­
wy, które będą omawiane, — 
prosimy o liczne przybycie 
człónków Zarządu i Dyrekcji 
ZKM.

Franciszek Barnaś, prezes; 
Anna S. Nikiel, sekretarka.

Codziennie 
od 4:30 po poł.

i od 5:30 wieczorem 
W Stoboty 4 • 6:30 wiecz.

2:00 - 3:4)0 Po Południu
oraz

Sobota
1:00-2:00 Po Południu 

WTAQ (1300)

BLOOMINGDALE 
(Bliski Zachód)

PRZEZ WŁAŚCICIELA. Muro­
wany, 3 sypialnie, 2% łazienki. 
GE kuchnia. Pełny bezment. — 
Przylegający garaż na 2 auta.

$39,500 894-2115

Staci* WTAQ—1309 KC 
Codziennie 9:35 - 10:00 rano

Wzorem lat ubiegłych Stowa­
rzyszenie Samopomocy i w tym 
roku urządza swego tradycyjnego 
“Sylwestra”. Odbędzie się on w 
sali 
kału 
Sala 
a do
europejska orkiestra. Wstęp tylko

2 Mieszkaniowy Murowany, 
Nowszy Budynek

W PAR. ŚW. KONSTANCJI
Okolica Austin i Lawrence. 5 po­
koi — na dole; 4 pokoje — na gó­
rze. Kryte werandy, oddzielne 
wejścia. Gorącą wodą ogrzewąpie. 
Garaż na 2 auta. $53,900.

SCHORSCH BROS.
589-1100

“POLSKA 
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja WOPA

W tym roku polska choinka w 
Muzeum Wiedzy i Przemysłu u- 
dekorowana jest ręcznie wykona­
nymi ozdobami w Stowarzyszeniu 
Samopomocy przez grono osób, 
których listę podaliśmy w ubie­
głym tygodniu. Ozdoby tematycz­
nie związane są z księżycem a 
ściśle biorąc, z legendą o Panu 
Twardowskim na księżycu. Toteż 
jedna z ozdób pokazuje tę legen­
darną postać siedzącą na srebr­
nym globie. Warto te misterne o- 
zdoby zobaczyć.

Ale ozdoby na polską choinkę 
(która podobno wzbudza za­
chwyt) nie tylko zostały wykona­
ne ręcznie, ale również choinka 
została nimi udekorowana. Poda- 
jemy zatym listę osób, które po­
święciły Dzień Dziękczynienia, 
aby w Muzeum ustroić naszą pol­
ską choinkę. A oto ich nazwiska: 
Panie — Stefania Gondek, która 
jest koordynatorem całego pro­
gramu “Dnia • Polskiego,” Helena 
Kostrzewa, Kathy Kukla, Stani­
sława Płoszaj, Barbara Sawicka, 
Hanna Starkowska, Danuta Wroń­
ska i Irena D. Zaleska. Panowie: 
Kazimierz Lebryk, Edward Mok- 
wa, który projektował wzory po­
szczególnych ozdób, Józef Nowak, 
Edmund Sawicki, Zdzisław Star- 
kowski, Stanisław Wroński i Je­
rzy D. Zaleski, który opiekował 
się pracami od strony organiza­
cyjnej. Wyżej wymienionym oso­
bom Zarząd Stowarzyszenia Sa­
mopomocy wyraża słowa wdzięcz­
ności i serdecznie dziękuje.

W Muzeum Wiedzy i Przemy­
słu 
zwany 
World” już
realizowany, 
składają się 
(wśród nich 
gólnych Narodów i pokazy zwy­
czajów bożenaro dzeniowych, 
przygotowanych przez poszcze­
gólne środowiska narodowościo­
we. W tym celu grupa narodowo­
ściowa, biorąca udział w progra­
mie ma swój dzień, kiedy to w 
sali teatralnej w formie często 
barwnego widowiska ma możność 
pokazania swych zwyczajów świą­
tecznych. Równocześnie w' restau­
racji podawane są potrawy, zwią­
zane ze zwyczajami danego kraju.

“Dzień Polski” odbędzie się w 
niedzielę, dnia 19 grudnia br. A 
w tym dniu w restauracji będą 
również podawane potrawy pol­
skie. Wstęp do Muzeum wolny. 
Zachęcamy do odwiedzenia w tym 
dniu Muzeum Wiedzy i Przemy­
słu.

DELUXE
18 Apartment Bldg. 

Vic. 69th & South Pulaski
KLEIN REALTY

422-7702

na Zakładu dla Starców im.! 
Helclów. Zaraz po skończeniu 
działań wojennych zlecono 
mu obowiązki wikariusza i 
katechety w szkole średniej 
w Tarnowie.

Przez kilka lat od roku 1950 
— Ks. Biskup był dyrekto­
rem Zakładów Wychowaw­
czych im. Ks. Siemaszki w 
Krakowie. Opiekował się w 
tych zakładach 400 dziećmi, 
sierotami półsierotami. Osta­
tnio przez 12 lat pełnił funk­
cje proboszcza wielkomiej­
skiej parafii w Krakowie pod 
wezwaniem 
Lourdenskiej. 
dziekanem.

W styczniu 
Małysiak otrzymał od Ojca 
św. Pawła VI nominację na 
Biskupa Sufragana Archidie­
cezji Krakowskiej. W Kra­
kowskiej Kurii Metropolital­
nej sprawuje obowiązki wi­
kariusza generalnego. Jest 
też Kierownikiem Wydziału 
Katechecznego. Wiemy, że w 
Polsce nie ma szkół parafial­
nych.

Ks. Biskup Małysiak jest 
również Opiekunem Wydzia­
łu Zakonnego Krakowskiej 
Kurii Metropolitalnej. Wy­
dział ten pragnie jak najwię­
cej zakonnic włączyć w pra­
cę katechetyczną. Wielką tro­
skę Wydziału stanowią rów­
nież kontemplacyjne zakony 
żeńskie. Na skutek przemian 
społecznych borykają się one 
z bardzo wielkimi trudnościa­
mi materialnymi.

W niedzielę, dnia 19-go gru­
dnia ks. biskup Małysiak od­
prawi mszę św. o godz. 9:45 
rano w kościele św. Francisz­
ka Asyżu przy 813 W. 
Roosevelt Street, gdzie pro­
boszczem jest ks. Stanisław 
Dopak.

Najlepszy w Północno-Zachodniej 
Dzielnicy

Dom Otwarty w Sobotę
i Niedziele od 1 - 4 
3401 N. OCTAVIA

6 pokoi, 3 lub 4 sypialnie, 2 pełne ła­
zienki. centralnie ochładzany, wykoń­
czony bezment z elektrycznym ko­
minkiem. Narożna parcela 37'/,xlL5. 
Niskie podatki. Duże tylne podwórze 
z patio. Murowany garaż na 2 auta. 
Trzeba obejrzeć. Właściciel czeka na 
ofert?. Rzetelnie oceniony.

EDISON REALTY’—283-3646

MASZYNA DO SZYCIA
Nigdy nie była używana. Wszelkie 
ściegi automatycznie. Robi dziurki 
do guzików, szyje zakrytym ście­
giem i haftuje. Wartość'$349, odda 
ze strata za $135.

Teł. JU 3-5681

pp. Mgr. JÓZEF i SŁAWA 
MD SALO WIE—Właściciele 

p. DIANA MIGAŁA-C1HAK 
Kierowniczka

DELUXE
28 Apt. - Vic. 111th & Crawford

Koło nr. 19-tjr im. Andrzeja 
Ducha Knapczyk będzie miało 
przedroczne posiedzenie w nie­
dzielę, dnia 12 grudnia, w Domu 
Podhalan. Początek posiedzenia o 
godzinie 2:30 po południu. Na 
tymże posiedzeniu będą wybory 
urzędników na następny rok. Pre­
zes zarządu uprasza wszystkich 
członków o liczne przybycie.

* * *
Klub Szaflary, Koło nr. 24-ty 

Związku Podhalan odbędzie swo­
je posiedzenie w niedzielę, dnia 
12 grudnia, w Domu Podhalan, 
3035 W. 51 ulica, — o godzinie 
2:30 po południu. Po posiedzeniu 
będzie instalacja nowych urzęd­
ników na rok 1972. Prezes Jan 
Duda prosi wszystkich członków 
o punktualne przybycie.

* * *
Koło nr. 8 im. Gen. A. Galicy 

odbędzie swe posiedzenie przed­
roczne w niedzielę, 19 grudnia, w 
Domu Podhalan. Początek o go­
dzinie 2:30 po południu. Prezes 
Mieczysław Mrożek prosi wszyst­
kich członków o punktualne przy­
bycie, ponieważ będą wybory no­
wych urzędników.

Do parafii Pięciu Braci 
ków Męczenników przybywa Ks. 
Biskup Sufragan Archidiecezji 
Krakowskiej Albin Małysiak, któ­
ry odprawi pontyfikalną mszę św. 
w tymże kościele w niedzielę, 
12-go grudnia, o godzinie 11-ej. 
Po południu — od godziny 2-ej 
do 6-ej będzie przyjęcie w sali 
parafialnej, program i spotkanie 
z Dostojnym Gościem.

Z tejże przyczyny prezes Zarzą­
du Głównego Związku Podhalan 
Andrzej Wróbel, prosi wszystkich

ZRÓBCIE RAZ — A DOBRZE I 
Kompletne przeróbki j reperacje. 
Wewnątrz i zewnątrz. Od komi­
nów do piwnicy — w mieście 
i poza Chicago.
GENERAL CONTRACTING CO. 

4146 W. Armitage 
489-5000

LAKE IN THE HILLLS 
N.W. of O’Hare

NEW KINGSBFRRY—3 BEDROOM 
All brick Ranch. Air cond. Oak floors. 
l’,i tile baths. Full basement. Stove, 
refrigerator, range hood, disposal, dish 
washer, washer and dryer, humidifier. 
$29,900.

DENEB CO. — 658-5623

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW” 

Staitja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek, Środę, 

(Czwartek i Piątek, 
7 -7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI 

Anonserzy 
PELVGIA i BRONISŁAW 

MROZOWIE

program bożenarodzeniowy 
'Christmas Around the 

jest w całej pełni 
Na program ten 

: wystawa choinek 
i polskiej) poszcze-

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUC1NSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 dni w tygodniu 
8’430 - 9:30 rano

od poniedz. do piątku
9 • 9 wiecz.

“GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA” 

Stacja VVTAQ—1300 KC 
Sobota 6:35 - 7:30 wiecz.

Koło nr. 25 Harklowa odbędzie 
swe posiedzenie w niedzielę, 19-go 
grudnia, w Domu Podhalan. Po­
czątek o godzinie 2:00 po połud­
niu. Ze względu na ważność 
spraw, wszyscy członkowie winni 
przybyć punktualnie. Za zarząd: 
Józef Gil — prezes.

MINNESOTA FATS
Needs assembly line workers and 

general factory help. 
MUST SPEAK ENGLISH 

FLUENTLY. Apply at 
1555 West 44th St.

Door No. 10 See Mr. Morgan“UNCLE” HENRY 
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA

Niedziela 8:00-9:00 Rauo

2 Krotnie Podpalił 
Budynek Szkolny

Policja szeryfoska areszto­
wała we wtorek, 14-letniego 
wyrostka, ucznia pierwszego 
roku szkoły średniej Bloom 
Township w Sauk Village, za 
dwukrotne wzniecenie ognia 
w budynku szkolnym, w ubie­
głym tygodniu. Uczeń tłuma­
czył się, że chciał się uchronić 
przed nauką. Jeden ze wznie­
conych przez niego pożarów 
spowodował ewakuację 1,400 
uczniów w ub. tygodniu i 
szkody w budynku są wyrząd- 
dzone na sumę przeszło $5,000.

Drugi raz wzniecił on ogień 
w schowku, jednakże pracow­
nik porządkowy na czas ogień 
zauważył i ugasił. — Chłopiec 
miał przy sobie klucz uniwer­
salny, którym mógł otwierać 
wszystkie schowki w budynku 
szkolnym.

Dom Pełen Hiszpańskich Mebli
Obrazy, lampy na łańcuchach, ży­
randol, aksamitna kanapa, skó­
rzana kanapa i fotel, ścienne de­
koracje, lustra, Zig-Zag maszyna 
do szycia. Duże “stereo” oraz wie- 

•le rozmaitości. Dzwonić w week- 
' end po 11 rano:

673-7052

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

W jednyj wsi była — prosem i 
piyknie — tako baba straśnie | 
mądro. Syćkom prowde wiedzia- j 
la, toz to ludziom wróżyła co wto- | 
rego cłeka ceko abo kie umrę- I 
haj. Naloz sie chłop co sie straś- j 
nie śmierzci boł i poseł do niyj. ' 
Zapłacił jej dobrze bo dwie kury 
doł, .coby mu pedziała kie umrę. : 
Toz to mu pedziała ze jak pój­
dzie do młyna a wywali się to 
juz po nim to zaroz umre-haj. 
On uwierzył i jak szedł do młyna 
ślizgawica była straśna, juści roz 
sie wywalił. Leży i ceko kie 
przyńdzie śmierzść i umrę. Przy­
leciała świnią i zacena mu worek 
ze siociem targać. Targa, a on 
nic. Jaze kie się wiezyj wziena 
do niego i już owiec zjadła, chłop 
zacon krzyceć na nie-hań załoś- 
śnie.

Je ksy pońdzies do chlywa. kie- 
by jo końdek żywy był dołbyk 
ci tyz, zebyk ci doł. I co się nie ro­
bi, przyseł kumoter i jego podź- 
gignon i napedziół mu ze on żywy.

A przyseł do domu co sie tam 
robiło to strach Boski, babe mioł 
wielgom i zaceno go prać. Miloń- 
skich by zjadła, aj zjadła nie be- 
dzies ty innych bab słuchoł. Zbiła 
go cysto piyknie — do imentu.

Ono — prosem piyknie wasyk 
miłości — było za co bić, haj, bo 
coby chłopu świnią potargała wo­
rek i siocie śniegu ozezuła, to 
bar-zo nie piknie — haj.

I jo tak uwazujem, ze kaby ta 
baba mogła wiedzieć o śmierzci. 
Downiyj to może wiedziały bo 
były carownice-haj. Chłop to pro­
sem piyknie wasycti miłości — 
wse babskim rozumie źle wyń- 
dzie-haj.

górali aby wystąpili w strojach i 
góralskich ze sztandarami na po- j 
witanie Ks. Biskupa. Prosi się ! 
także muzykantów o udział i u- I 
świetnienie powitania. Zbiórka 
odbędzie się przy kościele Pięciu 
Braci, 43-cia i S. Richmond.

Crane Operator
Minimum 1 year Exp. Many Com­
pany benefits. Good place to work, j 

Apply
M ELDED TUBE CO.

OF AMERICA
Chicago

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA 

Codziennie 
od 6:30 do 7:3» rano 

Sobota 11 - 11:30 rano 
Niedziela 1 • 2 po poł.

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC—1240 KC 
Codziennie 7 - 8:30 rano 
2 - 3 po poł. w niedziele

ROBERT 
LEWANDOWSKI

Właściciel

Ze Związku 
Klubów Małop

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA 

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
oraz o 8-ej wiecz.
Dr. W. SIKORA

Producent i Właściciel

Potrzebni 
Mężczyźni 

Do Obsługi
FILE FOLDER MASZYNY
Doświadczonych w składaniu i 
ozdobi aniu oraz obytych z urzą­
dzeniami i formami do cięcia 
papieru. (Floding, tabbing and 
die cutting).

Stała praca, 
doskonała komunikacja.

Barkley Corp.
1220 W. Van Buren

Pytać o Mr. A. W. Boedeker

Tel. 666-7Q61

ENGINEER

Air Pollution 
Control

Deputy Director 
$18,111 to $21,590 
Milwaukee County 

Wisconsin
Principal duty involves assisting 
the Director in carrying out his re­
sponsibility for administration of 
air pollution control and the en­
forcement of the Milwaukee Coun­
ty ordinance. Duties include de­
veloping plans, rules, regulations, 
new programs participating in and 
directing studies, research, tests 
and evaluations: and represent the 
department at hearings and meet­
ings of technical, civic and other 
interested groups.
Minimum qualifications are an ac­
credited bachelor’s degree , in me­
chanical, chemical or environ­
mental engineering; eligibility for 
P. E. registration in Wisconsin; 
and 5 years experience in air pol­
lution control or related DUblic 
health activities.
Official application forms must be 
on file on or before 4 p. m., Feb­
ruary 3, 1972, to be considered for 
this position and may be obtained 
by contacting:

Milwaukee County
Civil Service Commission 

901 N. 9th St. 
Milwaukee. Wis. 53233 

(414 j 278-4163 
An Equal Opportunity Employer

SEWING MACHINE MECHANIC
Do you have 10 years experience in maintaining and repairing 
sewing machines? If so, we have on opening for a responsible 
individual who wants to relocate to the beautiful Pacific 
Northwest. We are one of the leaders within the Wool Garment 
industry and offer excellent salary and fringe benefits. This 
opening presents a good opportunity with advancement pos­
sibilities. For additional information write:

PENDLETON WOOLEN MILLS
801 RIVER ROAD
Portland, Oregon 97222

Attn.: Personnel Manager

INVESTMENT $1.500
COMPLETE NEW AND PROVEN 

CONCEPT IN MAIL ORDER
you are the type of individual who 

I is tired of making money for every- 
| body but yourself, you ma be one of 
I the qualified applicants we aie look­
ing for. We can give you a business 

I which requires a part time effort to 
I operate, but can give you full time 

earnings. A perfect second income and 
I practical solution against lay offs and 
i business slowdown. We are now ac- 
I cepting applications for the Chicago- 
land area.

339-3197

PRESSMAN
EXPERIENCED

For new Harris-Aurelia 26-inch
2 color press. Must be able to do . 

j top quality color work quickly. I 
i Only qualified man need apply.

PRINTING IMPRESSIONS

DROBNE
w Dzienniku Związkowym

W Dzienniku Związkowym zobaczycie dużo drobnych 
ogłoszeń samochodów osobowych, ponieważ Dziennik 
Związkowy szybko znajduje nabywców i ogłoszenia są 
bardzo tanie. Jeżeli macie auto na sprzedaż

TELEFONUJCIE BRunswick 8-8700

DZIENNIK ZWIĄZKOWY

Auto Body Man
COMBINATION

Full time. Experienced. 
Commission basis.

3518-24 W. 63rd St. Call 776-5888

GRINDING­
SPRING MAKERS

Grinding foreman. — Progressive 
young co. needs grinding 

specialist.
Good pay, plenty of overtime.

MAJOR SPRING
12 W. Factory Rd., Addison, III. 

543-6655

Co Słychać 
Wśród Podhalan

Pisze Władysław Tokarz.

4 NOWOCZESNE, czyste pokoje, 
2 sypialnie, ogrzewane. 2200 za­
chód - 1000 północ. 3-cie piętro. 
Tel. 276-8176, po 6-ej wieczorem.
4 POKOJOWE mieszkanie w su- 
terynie, umeblowane, przystępnie. 
— 278-3894.
DUŻY umeblowany pokój dla pa­
ni. 1121 N. Damen. HU 6-7264.
4 POKOJE, gazowe ogrzewacze, 
2-gie piętro, $100 miesięcznie. 
Dzwonić po umówienie: 745-0720.
5 POKOI, świeżo odnowione. — 
916 N. Avers — HU 6-2045.
4 POKOJE umeblowane, tylne 
mieszkahie. 2915 N. Hamlin.

Blisko LAWRENCE i AUSTIN 
10-cio letni murowany dom typu 
ranch, 2 sypialnie (den wykoń­
czony jako ew. 3-cia sypialnia). 
Gazem gorącą wodą ogrzewanie, 
wykończony basement z pokojem 
rekreacyjnym. Garaż na 2 auta. 
Pieszy dystans do Św. Konstancji. 
Właściciel opuszcza miasto, chce 
szybko sprzedać. $38,000.

LAWRENCE REALTY
I UN 7-4444 Mówimy po polsku.

Okazja
PIĘKNY, MUROWANY DOM

Na Jackowie. Za gotówkę lub 
wpłatę $13,000, reszta morgecz go­
towy. Pełna cena $38.000. Z pod­
wójną parcelą, naokoło ogrodze­
nie metalowym płotem. Central­
ne ogrzewanie gazem. 4-ka na 
2-im. garaż na 4 auta. Prywatny 
wjazd z ulicy. Ładny ogródek. 
Miesięczny dochód komornego. 
$500. — Dzwonić do właściciela.

278-0383

TRUCK PARTS 
COUNTER MAN 

Prefered G.M.C. experience 
also 

DIESEL MECHANIC 
Must be experienced 

Phone 757-5621 
MEIDELL 

G.M.C. TRUCK INC. 
196 East 14th Street 

Chicago Heights, Ill.

4 Men Wanted
For lite assembly work. Fac­
tory in Addison. Phone

543-0650
MR. KOZA

SZLIFIERZ 
DO SPRĘŻYN 

(Spring Grinder) 
Wolimy doświadczonego ale nie­
koniecznie. — Dobra początkowa 
stawka, 50 godzinny przeciętny 
tydzień pracy. Płatne ubezpiecze­
nie, szpital i wiele świadczeń fir­
mowych.

STANLEY SPRING 
& STAMPING CORP. 

5050 W. Foster Ave.

FURNITURE 
FINISHER

Dependable, experienced only for 
all around touch up work. Per­
manent. Excellent working condi­
tions.
CALL MR. COUCH after 9:30 a.m.
L. FISH FURNITURE CO. 

523-7700
★ PRACA 2ENSKA

KOBIETY
Do ręcznego szycia w wy­
twórni draperii.
5651 W. IRVING PARK RD.

SPring 7-0670
LITERNICTWO — 427-2541

* Pomoc Domowa
LIVE IN

HOUSEKEEPER
For elderly couple. Own room. 
References required. Salary open. 
In Des Plaines. Close to transpor­
tation.

255-9101 — 9 a.m. til 2 p.m.

LIVE-IN HOUSEKEEPER
5 day week, permanent, in doctor’s 

home. Own room and bath.
4 children (2 school age), refer­
ences. Good salary and home for 
right person. Some English neces­
sary.

771-7119
POTRZEBNA GOSPODYNI

5 dni w tygodniu.
Musi mówić po angielsku. Dobre 
wynagrodzenie. Jedna osoba w 
domu. Trochę gotowania. Musi 
mieć dobre referencje.

Tel. 943-8670

★ AUTA
’68 PONTIAC - - - - 772-8924

★ Ogrzewanie
POLSKA obsługa ogrzewania. Te­
raz czas na wyczyszczenie wasze­
go pieca. Reperujemy i przerabia­
my. — 439-3348.

★ PRZEPROWADZKI

HENNESSY MOVERS 
Call today—Move today. 

7 days a week.
227-5486

★ ROZMAITE
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Alarm!

cena

niów, oświadczył, iż dystrykt 
musi przeprowadzić duże mo­
dyfikacje we wszystkich pro­
gramach, nim zapadnie decy­
zja na odrzucenie tych czy in­
nych pro gramów. Maine 
Township jest drugim pod 
względem liczby uczniów dy­
stryktem w stanie Illinois, po­
minąwszy szkoły w Chicago.

Obcięcia programów ozna­
czają zredukowanie i liczby 
nauczycieli o około 70-u. ‘Na-

wyni- 
oddał

We wtorek przed połud­
niem patrolowy Reuben Olson 
z posterunku policji przy Chi­
cago ul., został wezwany dro­
gą radiową do dómu pnir. 2244 
N. Cleveland. Jeden z lokato­
rów zawiadomił policję, że 
drzwi ną. drugim piętrze bu­
dynku są otwarte. Policjant 
przybył na miejsce, gdzie zna­
lazł zwłoki Cpstabel, na po­
dłodze, z kulą w głowie.

Costabel pracowała w szpi­
talu Grant od listopada 1970 
roku. Kilka dni temu wzięła 
urlop, by jechać do domu na 
święta, a według zeznań przy­
jaciółki, Betty Pintos, we wtó- 
rek miała iść po zakupy. Przy­
jaciółka telefonowała do niej 
kilkakrotnie, lecz stale tele­
fon był zajęty. Gdy to samo 
powórzyło się w środę. Pintos 
udała się do mieszkania Cos- 
tabel. W międzyczasie sąsie- 
dzi zauważyli otwarte drzwi 
do mieszkania i powiadomili 
policję.

(43-cia warda) podał do wia­
domości, iż być może będzie 
demokratycznym oponentem 
Edwarda V. Hanrahana w 
prawyborach. Singer, nieza­
leżny i często w niezgodzie z 
partią, demokrata, cieszy się ! 
znacznym poparciem wśród ; 
wyborców. Przypuszczalnie o- 
koło 20,000 najmłodszych wy­
borców’, w wieku 18-20 lat, 
oddałoby swoje głosy za Sin­
gerem. Analiza wyborczai 
ostatnich lat wykazuje spa- j 
dek ilości głosujących w mie-i 
ście. natomiast wzrost w po-1 
wiecie Cook.

Jeżeli Singer ostatecznie 
zdecyduje się ubiegać o nomi­
nację Hanrahana oficjalnie 
zgłosi on swoją kandydaturę 
przed poniedziałkiem przy­
szłego tygodnia. Ostateczny 
termin składania petycji o u- 
dział w prawyborach upływa 
z dniem 21 marca.

6. Nie przesyłać pieniędzy 
w listach czy przesyłkach. Dla 
większego bezpieczeństwa 
można wysyłać czeki.

7. Przesyłki należy do­
kładnie i prawidłowo zapako­
wać żeby uchronić je przed 
ewentualnym uszkodzeniem.

8. Delikatne przesyłki jak 
porcelana, instrumenty mu­
zyczne, radioodbiorniki itp., 
muszą być oznakowane ety­
kietą “FRAGILE”. Na pacz­
kach żywnościowych należy 
umieścić etykietę “PERISH­
ABLE”.

9. Paczki najlepiej jest u- 
bezpieczyć. Listy wartościo­
we wysyłać jako polecone.

10. Wysyłać kartki świą­
teczne i przesyłki jak naj­
wcześniej. Najmniejszy tłok 
na pocztach panuje o godz. 
10 rano i między 1:30 a 3:30 
po południu.

przypuszczenia, iż akcja wiel­
kiej ławy nastąpi w styczniu.

Conlisk zarządził przepro­
wadzenie już kilku śledztw ze 
swej strony, kiedy otrzymał 
zawiadomienie o zamiarze wy­
stąpienia wielkiej ławy przy­
sięgłych. Uważa również, iż 
komendanci powinni być od­
powiedzialni za postępowanie 
swych policjantów i wydał im 
nakazy, by byli “twardzi” wo­
bec podwładnych.

Mimo, iż główny nacisk w 
śledztwie prowadzony jest 
przez agentów FBI, udział 
biorą również agenci od wal­
ki z narkotykami i Stanowe 
Biuro Śledcze. W obecnej fa­
zie dochodzeń wymienia się 
sześciu policjantów z dystryk­
tu zachodniego do śledztwa o 
ewent., ich rolę i udział rzeko­
my w rynku narkotyków.

Kilku z detektywów nawet 
zostało już przesuniętych z 
działu walki z narkotykami, 
do służby patrolowej, w ostat­
nich sześciu miesiącach.

Skandal torów wyścigo­
wych w Illinois, obejmujący 
najwyższe figury polityczne

• stanu z byłym gubernatorem 
Otto Kernerem na czele, 
wchodzi obecnie w fazę po­
stępowania karnego. Mianowi­
cie wielka ława przysięgłych 
powiatu Sangamon w Spring­
field postawiła w stan oskar­
żenia senatora stanowego Ber­
narda S. Neinsteina, demokra­
tę z Chicago i byłego senatora 
stanowego Everetta R. Peter­
sa, republikanina z St. Joseph, 
w powiecie Champaign. Obaj 
są oskarżeni o nadużycie wła­
dzy i pogwałcenie przepisów 
etycznych (Illinois Ethics 
Act) w związku z handlem 
akcjami kompanii torów wy­
ścigowych w Illinois.

Neistein posiadał na nażwi- 
sko panieńskie swej żony I 
Alice Berstein, 1557 akcji Fox 
Valley Trotting Club od 10 lat i 

1 i nie ujawnił ich posiadania 
we wrześniu podczas inwesty-1 
gacji federalnej.

Dopiero w dniu 1 paździer- i 
nika Neistein uzupełnił swój ' twa prowadzonego przez urząd i 
raport, przyznając się, że j prokura rski powiatu San-!

I Alice Bernstein jest jego żoną, gamoń w Springfield. '

SUNNYSIDE AVE.
Proszę telefonować:

JEFFERSON PARK NEWS 
Telefon: KI 5-7399 

lub
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

Telefon: — 278-8700

Natomiast Peters, który był 
senatorem stanowym przez 30 
lat, po 6 latach na stanowisku 
reprezentanta stanowego, nie 
ujawnił wcale posiadania ak­
cji 3-*ch kompanii torów wy­
ścigowych w Illinois. Peters 
posiadał te akcje od 10 lat, a 
prawo “etyczne” wymagające 
od takich urzędników publicz­
nych składania raportów o 
swym stanie majątkowym 
obowiązuje dopiero od 1968 ■ 
roku. Prawo “etyczne” wyma- [ 
ga składania raportów z po-1 
siadania akcji przedsiębiorstw . 
wartości powyżej 5,000.

Kara za naruszenie przepi­
sów “Illinois Ethics Act” wy­
nosi najwyżej grzywnę $500 
za każde naruszenie, ale usta­
wa przewiduje też złożenie z 
urzędu za nadużycie władzy 
w związku z “nieetycznym” j 
handlem akcjami, oraz dodat- 
kow’ą karę grzywny do $1.000 i 
i karę więzienia do 5 lat.

Jest to pierwsza sprawa j 
karna w stanie Illinois w re-: 
zultacie 3 miesięcznego śledz-

s

Stacja kolejowa Chicago & 
i North Western Ry. przy ul.
■ Canal i Washington, stała się 
w środę widownią walki z

j bykiem, w niczym jednak nie 
I przypominającej walki popu- 
| larne w Hiszpanii i Meksyku. 
| 800-funtowy byk uciekł z wa- 
I gonu towarowego Hubbard 
i Packing Co., przy 1343 W. 
! Hubbard. Pracownicy zakła-
■ dów usiłowali go złapać, ale 
skończyło się ściganiem zwie­
rzęcia do stacji kolejowej, 
gdzie zatrzymał się bezradnie,

! jak pasażer czekający na po- 
| ciąg. Mężczyzna w białym kit- 
j Id, z miotłą w ręku znalazł 
. się najbliżej uciekiniera. Jak 
się później okazało, był to 

I pracownik zakładów, John 
I McGee, który przemawiał do 
i byka, w nadziei że skłoni go | 
do powrotu. Wystrzelone na-1 

I boje, zawierające środki znie-'nie dla McGee i policjantów. |

mieszkańcy odrzucili projekt. 
Zaś w dystrykcie 75-ym, szko­
ły elem. Mundelein (powiat 
Cook) odrzucono w sobotę 
podwyżkę podatku na szkoły 
po raz czwarty w dwóch la­
tach. Chodziło o 25 centów 
więcej na zredukowanie defi­
cytu oraz na przywrócenie 
pewnych programów jak mu­
zyki i wychowania fizyczne­
go, które zostały zniesione w 
ub. roku.

Sukces Zbiórki 
“Crusade Of Mercy”

Zbiórka w ramach “Crusa­
de of Mercy” przekroczyła już 
$30 min. osiągając najwyższy 
poziom od czasu gdy prowadzi 
się doroczną kampanię. Prze­
wodni czący zbiórki, Robert E. 
Brooker oznajmił w szczegó­
łowym sprawozdaniu, że do­
tychczas zebrano $30,150.000 
— prawie 90 procent sumy 
$33,836,954, zebranie której 
jest celem kampanii 1971 r. 
Brooker przemawiał na przy­
jęciu dla uczestników zbiórki 
w hotelu Conrad Hilton, w 
środę.

Po sprawozdaniu, Donald 
S. Perkins, prezes Crusade of 
Mercy, odczytał proklamację 
mayora Daley ustanawiającą 
środę 8 grudnia, jako “Dzień 
Roberta E. Brookera”, pierw­
szego Chicagowianina, który 
dwa lata z rzędu prowadzi 
skuteczną kampanię zbiórki 
na cele charytatywne. W u- 
biegłym, 1970 r., zebrano $29 
milionów.

Plan Większych Zmian Wśród 
Komendantów Chicagoskiej Policji

BLACK STEER
= 3140 N. CALIFORNIA

Na początku przyszłego 
miesiąca przewidywane są du­
że zmiany na pozycjach ko­
mendantów dystryktów w 
Chic. Policji. Piany* zmian 
włączają komendantów 21 
dystryktów i czołowych admi­
nistratorów depart a m e n t u 
policji współpracujących z 
kierownictwem policji.

Planowane zmiany stoją w 
związku z rozszerzającym się 
śledztwem departamentu 
sprawiedliwości a dotyczącym 
zarzutów przekupstwa w po­
licji w Chicago. Przedmiotem 
śledztwa fed. wielkiej ławy 
przysięgłych .jest około 70 po­
licjantów. W oskarżeniach 
rozważanych przez biuro U.S. 
prokuratorów znajdują się: 
pobieranie łapówek, zmowa do 
pobierania łapówek, wymu­
szania oraz wykroczenia prze­
ciw zarządzeniom od narkoty­
ków. Większe zmiany na czo­
łowych pozycjach w dystryk­
tach policji mają złagodzić u- 
derzenie w policję, jeśli wiel­
ka ława ogłosiła by oskarże­
nia.

Superint. Policji James B. 
Conlisk, Jr., powziął podobną 
akcję zmian w maju 1970 ro­
ku, kiedy zarządził zmiany na 
pozycjach trzech czołowych 
komendantów za ich rolę w 
rajdzie policji na kwaterę 
Czarnej Pantery i w obliczu 
śledztwa w tej sprawie. Zmia­
ny te nastąpiły w przededniu 
raportu wielkiej fed. ławy, 
która poważnie skrytykowała 
departament policji. Istnieją

Pierwsza Sprawa Karna Ze Skandalu 
Torów Wyścigowych w Illinois 

Dwaj Senatorowie Stanowi Postawieni 
w Stan Oskarżenia

Pielęgniarka szpitala Grant 
551 W. Grant, na północnej 
stronie miasta, padła w środę 
ofiarą mordercy, pacjenta 
Wydz. Chorób Umysłowych.

Zwłoki 28-letniej Nancy 
Costabel znalazła policja w 
jej mieszkaniu, pnr. 2244 N. 
Cleveland, gdzie została zabi­
ta strzałem w głowę. Consta- 
bel miała zamiar spędzić 
święta w swym rodzinnym U- 
rugwaju. — Funkcjonariu­
sze wydz. śledczego policji o- 
skarżyli Quinn Rundberga, 27 
letniego pacjenta szpitala. — 
Ruclberg znajduje się pod 24- 
godzinną strażą, do czasu, gdy 
lekarze zwolnią go do stawie­
nia się w sądzie.

Dochodzenia wykazały, że 
Costabel znała Rundberga od 
dwóch lat, gdy pracowała w 
szpitalu Mount Sinai, a Rund- 
berg był pacjentem Wydz. 
psychiatrycznego. Od miesią­
ca przebywał w szpitalu 
Grant.

POLSKA
Fabryka pod 

BIAŁYM ORŁEM 
61 Rok w Wiernej Służbie

Polonii od roku 1910

Przygotujcie się 
już teraz na zimę 

polecamy
KOŁDRY z WEŁNY 
PIERZA i PUCHU 
oraz PODUSZKI

• Kołdry robimy na zamó­
wienie darmo, gdy kupi­
cie u nas materiał.

• Mamy wielki wybór im­
portowanych wsyp i pie­
rza.

• Na poczekaniu przera­
biamy Wasze stare koł­
dry i pierzyny, tak, że 
wyglądają i grzcją jak 
nowe — możecie, patrzeć 
jak to robimy w Waszej 
obecności. (Musicie się 
przed przyjściem do nas 
umówić telefonicznie).

• Również darmo czyścimy 
pierze przez siatkę przy 
przerabianiu Waszych 
kołder i pierzyn.

• Darmo zabieramy od 
Was z domu i dostarcza­
my do Was po wykona­
niu zamówienia.

White Eagle Quilt 
& Pillow Mfg. Co.
1416 W. CHICAGO AVE. 

Chicago, Ill. 6(1622 
Tel. MO 6-1968

Pielęgniarka Szpitala Grant 
Zamordowana w Swym Mieszkaniu 

Policja Oskarża Pacjenta Wydziału 
Chorób Umysłowych

A. R. CITCO
ZAWIADAMIA CAŁĄ POLONIĘ O OTWARCIU 

NOWEGO POLSKIEGO

ZAKŁADU REPERACJI AUT
ORAZ STACJI GAZÓLINOWEJ

pod adresem
1155 N. Central Ave., róg Division

Telefon 378-9873
ALEXANDER CIELMA. Właściciel

WSZEKIE NAPRAWY 
MECHANIZMU SAMOCHODOWEGO I KAROSERII 

SĄ WYKONYWANE
FACHOWO. SZYBKO I SUMIENNIE

Przez Doskonale Wykwalifikowanych Pracowników:— 
RYSZARDA RAMA (mistrzowski dyplom mechandka 
samochodowego oraz wieloletnie doświadczenie) i 
WŁODZIMIERZA MASZKIEWICZA — inżyniera 
mechanika samochodowego z długoletnią praktyką. 
Naprawiamy auta amerykańskich i europejskich marek. 
Zapuszczanie motoru w zimie, gdy bateria “nawali”

TYLKO $3.00.
TELEFONUJCIE O POMOC, GDY TO SIĘ WAM 

STANIE A ZARAZ WYSLEMY JEEPA.
WYPRZEDAŻ NAJLEPSZYCH OPON ZIMOWYCH 

FIRESTONE I GOODYEAR.
NISKIE CENY — PÓKI ZAPAS STARCZY.

wszystkim wśród murzyń­
skich liberałów w łonie Partii 
Demokratycznej, którzy przy- 
rzekli nie dopuścić do wyboru 
Hanrahana.

. Hanrahan znajduje się o- 
becnje w stanie oskarżenia 
pod zarzutem działania nie­
zgodnie z prawem w czasie 
obławy na kwaterę Czarnych 
Panter 4-go grudnia 1969 r. 
W czasie obławy śmierć po­
nieśli Fred Hampton i Mark 
Clark, przywódcy agresywnej 
murzyńskiej frakcji.

Obserwatorzy polityczni da­
ją duże szanse Singerowi, je­
żeli postanowi być oponen­
tem Hanrahana, pod trzema 
warunkami. Po pierwsze, Sin­
ger musi mieć około $500,000 
na koszty kampanii; po dru­
gie musi zademonstrować po­
parcie od takich osobistości 
partyjnych jak sen. Adlai Ste­
venson III czy kongr. Mikva. 
Zarówno jeden jak i drugi 

We wtorek Hanrahan uzy- oświadczyli, iż nie mogą po- 
skał partyjną nominację o po- pierać kandydatury Hanra- 
wtórne ubieganie się o urząd hana. Ponadto Singer musi 
stanowego prokuratora na wykazać, że jego kampania 
pow. Cook. Kadencja trwa 4 jest oparta na odpowiednio 
lata. Nominacja Hanrahana silnych i zdrowych argumen- 
wywołała wiele protestów tach.

KAKTUS-AGMIEL
Sok z Meksykańskiego Kaktusa

Posiada on nadzwyczajne wartości odżywcze i kuraćyjtne. 
Sok kaktusowy był już znany i używany w Meksyku w 
16-tym wieku. “Agmiel” jest to skoncentrowany sok kaktu­
sowy, zawiera w sobie witaminy i minerały jak: wapń, 
żelazo i dużą ilość fosforu, a oprócz tego 40% naturalnego 
cukru. Kaktus Agmiel jest to czysty, naturalny sok bez 
żadnych domieszek.

Bardzo Niska Cena — Butelka (kwarta) $17.95
Do nabycia w składzie:

DR. MICHAELS HERB CENTER 
1223 Milwaukee Avenue 

Chicago, 111. 60622

Gwiazda 
Nad Alaską

Anchorage. Alaska (UPI)— 
Żołnierze stacjonowani na 
Alasce umieścili olbrzymią 
gwiazdę na wieży pocisków 
anty-balistycznych na wyso­
kości 4,000 stóp w górach 
Chugach, która oświetlona 
250 żarówkami widziana jest 
z dalekiej odległości.

Świąteczny Komunikat Poczty
Chicagoski poczmistrz Hen­

ry W. McGee przypomina 
wszystkim mieszkańcom żeby 
zapewnić pewną i szybką do­
stawę przesyłki należy pamię­
tać o stosowaniu się do reguł, 
które są pomocne w pracy 
poczty.

1. Wysyłki trzeba nadać
przed 15 grudnia. ----

2. Podać “Zip Code”.
3. Podać adres wyraźnie, 

najlepiej drukowanymi lite­
rami. Nie używać skrótów po­
nieważ przyczyniają się one 
często do pomyłek.

4. Używać odpowiednich i 
znaczków i podać adres zwrot-' 
ny w lewym rogu listu czyj 
przesyłki. Zapewni to zwrot 
niedoręczonych przesyłek.

5. Nie wkładać monet czy 
innych twardych obiektów do 
listów. Maszyny kasujące 
znaczki mogą zniszczyć cały 
list.

16 Procent — 
Na Żywność

Na stanowej wystawie żyw­
ności jaka obecnie odbywa się 
w hotelu Continental Plaza, 
podają wykres porównawczy, 
z którego wynika, iż przecięt­
na gospodyni amerykańska 
wydaj e około 16 procent do­
chodu rodziny na środki żyw­
nościowe, gdy we Francji go­
spodynie wydają 43 procent, 
w Rosji 50 procent, a w In­
diach 60 procent.

W staw

najmniej 10 procent, tak iż 
będzie trzeba wielu modyfi­
kacji.

Russell Fuog, superinten­
dent dystryktu Oak Park- 
River Forest, gdzie jest zapi­
sanych 4.330 uczniów oświad­
czył, iż okręg straci 15 lub 20 
nauczycieli, klasy zwiększą 
się w uczniach i prawie poło­
wa z nich, która pobiera pro- 
gramy uzupełniające, będzie 

I musiała brać o jeden lub dwa 
7 ,QO j przedmioty mniej. Będzie tam również'zreduk^

Dziennik Związkowy
może być obecnie dostarczony w Wasze gościnne progi 
tego samego dnia, jeśli zamieszkujecie w granicach:

Blisko Belmont i Elston

Wielka, Nowoczesna Grosernia — Delikatesy — Świeże Mięso — 
Własnego Wyrobu Smaczne Wędliny na sposób europejski. 

Wszystkie Nasze Produkty w 100% Gwarantowane.

Porównajcie Nasze Zniżone Ceny
(ważne do dnia 16 grudnia)

/ Zobaczcie Ile Oszczędzicie
Najlepszej jakości ref. SI. 19 cena zniżona do tylko

KOTLETY WIEPRZOWE . . . . 79c **
Od sroka Krajane

Chuda, miękka — reg. $1.49 funt cena zniżona do tylko

WIEPRZOWA Polędwica ^^$1.09 n.
Własnego wyrobu, reg. $1.19 oena zniżona do tylko

WĘDZONA POLSKA KIEŁBASA 89c '“>t
Własnego wyrobu, reg. 69c. pół funta

MEAT LOAF . . .
Importowana polska

SZYNKA KRAKUS .
Dubuque, doskonałe, reg. 79c funi cena

PARÓWKI. . . . . . . . . . . . . . . . . . . 59c f»t
De Luxe. reg. $1.35 ft. cen zinżona do

ŻEBERKA NA BARBEQUE . . 95c » fet
MAMY POZATEM PONAD 20 RODZAJÓW ZNAKOMITYCH 
WĘDLIN WŁASNEGO WYROBU ORAZ PONAD 50 INNYCH 

TANIOŚCI. KTÓRYCH NIE MIEŚCI TO OGŁOSZENIE.
Wielki Wybór Domowych Sałatek i Innych Przysmaków.

Godziny: Pon.. wtorki i soboty — 9-6; środy, czw., piątki — 9-8. 
Bezpłatne parkowisko przy sklepie. MÓWIMY PO POLSKU.

Teł. 539-4510

Radny Singer Może Być Oponentem 
Hanrahana w Prawyborach

Radny William S. Singer, wśród białych jak i przede

cena zniżona do tylko

39c za pół funta
zniżona do

85c za poł funta
zniżona do

Dwa Podmiejskie Okręgi Szkolne 
w Obliczu Redukcji Nauczycieli

Dwa duże okręgi szkolne na ( sze wydatki na szkoły, — mó- 
przedmieściach mogą stanąć I wił Short, —r przewyższą w 
w obliczu redukcji swych i przyszłym roku wpływy o 
programów i liczby nauczy- m ------- ■ ■ ••
cieli, kiedy mieszkańcy tych 
okręgów drogą głosowania 
odrzucili propozycję podwyż­
ki oszacowań od 100 doi. war­
tości realności, by móc zwięk­
szyć fundusz szkolny.

W dystrykcie szkolnym
Main Township H.S. nr. 207 
stracono spodziewany przy­
dział $2.2 milionów w sobotę, 
kiedy mieszkańcy nie zgodzi­
li się na podwyżkę oszacowań [ 
realności o 27 centów, do $1.90 ; 
od $100 wari 
cie 200-ym w Oak Park-River i • .. ,Forest H.S. odrzucono tak . A k 16 dU ?°?słoy± 
projekt podwyżki oszacowań Cóh ^^ZCZa °k°\2;00() 
o 32 centy, jak i podwyżkę o I kl^y^centów, na fundusz budL-

Superintendent Richard Dwa inne “referendum” do- 
Short z Maine Township, któ- i znały porażki na przedmieś- 
rego dystrykt obejmuje czte- ciach, w dystrykcie 64-ym w 
ry szkoły średnie i 11.650 ucz-! Park Ridge — Niles gdzie

-
■-ty ■-ty'ty.

ty>ty-

SECURITYCouncil

Ł

Nierówna Walka z “Bykiem”
Na Ulicach Chicago

czulające nie dawały 
ków, a wtedy McGee
kilka strzałów z 22-kalibro- 
wej strzelby. Byk trafiony 
strzałami zwrócił się w stronę 
swych prześladowców, a przy­
była na miejsce policja odda­
ła do niego szereg strzałów. 
Trafione śmiertelnie zwierzę 
ruszyło powoli ze stacji zna­
cząc drogę krwią. Pomimo 
krzyków zebranych przecho­
dniów, aby nie strzelać wię­
cej, McGee postępował za by­
kiem oddając ciągle strzały. | 
Dopiero przybycie inspektora! 
North Western, Vernona Mc-1 
Collum, położyło koniec “za-l 
bawię”. McCullom, z odległo-! 
ści 20 kroków strzelił między 
oczy zwierzęcia dwa razy, za-j 
bijając je drugim strzałem, i 
Świadkowie nierpwnej walki! 
nie mogli zdobyć się na uzna-

rasa JTATCTWS BTSBICMB

MATSON AVE.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 9-GO GRUDNIA (DECEMBER 9), 1971

MILWAUKEE ZGODA
M. E. PANKIEWICZ, reprezentant, 1577 W. Mitchell St. Tel. OR 1-0960

MOJE CREDO
By, gdy opuszczę płaczu padół.
Nie spytał Bóg Dobry: “Kto to jest?” 
Ilekroć mijam wiejski kościół.
Wstępuję doń oddać Stwórcy cześć;

Bal Debiutantek Klubu Kulturalnego Pań “Polanki” Wielkim Wydarzeniem Towarzyskim

'5

-

? ■

w

Aiderman Czarnecki
Nie Ubiega Się o Wybór

Aiderman J. Czarnecki oświad­
czył, że nie będzie się ubiegał po­
nownie na ten urząd w roku 1972. 
Powiedział on. że powizął tę decy­
zję z powodów osobistych i że je­
go decyzja nie ma nic wspólnego 
z nowym podziałem ward. Jak 
wiadomo, na podstawie ostatniego 
cenzusu miasto Milwaukee zostało 
podzielone na nowe wardy z 19 
na 16-cie. Na podstawie tego po­
działu nowa warda 14-ta została 
tak utworzona że zarówno Czar­
necki jak i aiderman Robert Kor- 
dus znaleźli się w tej samej war- 
dzie i musieliby się ubiegać prze­
ciw sobie.

Czarnecki, który jest alderma- 
nem zaledwie od roku 1968go, nie 
miał wielkich szans przeciw dłu­
goletniemu aldermanowi Kordu- 
sowi. Podczas swego urzędowania 

! był on wielkim zwolennikiem 
; mayora Maiera stąd powstały po- 
j głoski, iż dostanie on inną posadę 
i w zarządzie miejskim. Ponieważ 
, jest również zapowiedziana reor­
ganizacja departamentu ekonomi- 

i cznego która przewiduje kilku 
i asystentów więc spodziewać się 
i należy, że jednym z nich zostanie 
I mianowany Czarnecki.

Cząsteczki Życia w Kosmosie
Odkrył Kalifornijski Uczony

Związek Chemiczny o Strukturze Chlorofilu
NA ZDJĘCIU POWYŻSZYM: 13-SCIE DEBIUTAN TEK , AMERYKANEK POLSKIEGO POCHODZENIA.

W ubiegłym tygodniu odbył się 
11-ty z rzędu Bal Debiutantek 
Klubu Kulturalnego Pań ‘Polanki* 
— który należy do jednego z naj­
większych wydarzeń towarzyskich 
w Milwaukee. W tym roku bal 
odbył się w Grand Ball Room

Hotelu Phistra. Poprzednie bale 
odbywały się w innych lokalach, 
nie tak reprezentacyjnych jak Ho­
tel Phistra co niewątpliwie przy­
czyniło się do powodzenia w tym 
roku. W poprzednich latach było 
mniej debiutantek, podczas gdy w

tym roku wzięło udział 13 pięk­
nych młodych panienek, które 
wchodzą w “życie” społeczne. 
Tradycyjnie debiutantki są ubra­
ne w białe suknie balowe, oraz 
każda ma bukiet biało czerwonych 
kwiatów.

Również w tym roku do uświet­
nienia balu przyczynił się występ 
20 osobowego zespołu tanecznego 
z Detroit “Wawel”, który rozpo­
czął bal Polonezem. Należy się 
uznanie zarządowi, oraz komiteto­
wi organizacyjnemu za postawie­

nie balu tegorocznego na najwyż­
szym poziomie kulturalnym i to­
warzyskim, gdzie udział wzięli nie 
tylko wybitni działacze polonijni, 
i rodziny debiutantek, ale również 
i nasi przyjaciele z kół amery­
kańskich.

Biuro KPA w Washingtonie 
Potrzebuje Naszej Pomocy

Spełnia Obowiązki Centrali Informacji, Jest 
Prawdziwą Ambasadą Polonii w Stolicy

Ponieważ nie było mowy, aże- 
byśmy mogli spokojnie porozma­
wiać z płk. Lenardem w biurze 
— zabrał on mnie następnego 
dnia na obiad, gdzie wreszcie do­
szło do nieoficjalnego “wywiadu”, 
na temat mającej odbyć się kon­
ferencji i posiedzenia Zarządu 
KPA w Detroit do której przygo­
tował on wiele materiałów. Biuro 
jest położone w dobrym punkcie 
pnr. 1028 Connecticut Ave., gdzie 
można łatwo się dostać. Pokoje 
są urządzone z gustem, a na ścia­
nach wiszą przepiękne polskie 
obrazy.

W książce gości zauważyłem 
nazwiska nie tylko polskie, ale i 
innych ze wszystkich zakątków. 
Biuletyny i prasa polska jest do 
dyspozycji gości... ale! I tu dopiero 
wychodzi to wielkie “ALE”. Do­
wiadujemy się, że dekoracje i pię­
kne obrazy to własność płk. Le- 
narda — “wypożyczona”. Że ma­
szyna do pisania to tez jego wła­
sność, że brak maszyny do robie­
nia kopii i wielu innych urządzeń 
biurowych.

Przez konwencję KPA przyzna­
ny budżet na utrzymanie biura 
nie pozwala na zakup najpotrze­
bniejszych i niezbędnych materia­
łów. Tenże budżet nie zezwala na 
zatrudnienie żadnego urzędnika. 
Na szczęście sekretarka zna za­
gadnienia, oraz ma doskonałe 
kontakty w Washingtonie, ale 
Betty Benford nie jest w stanie 
podołać z każdym dniem narasta­
jącej pracy biurowej i informa­
cyjnej.

Prowadzi ona nie tylko biuro, 
ale jest doskonałą centralą infor­
macyjną, o czym miałem okazję 
przekonać się osobiście.

Płk. Lenard natomiast jest pra­
wdziwym “ambasadorem” Polonii 
w Washingtonie. Orientuje się 
szybko w sytuacji i ma świetne 
kontakty na najwyższym szczeblu.

Prócz pracy “ambasadora” wy­
konuje tysiące innych prac: wy­
daj e komunikaty, ma wywiady 
dziennikarskie, konferencje i musi 
śledzić stale prasę obcą, oraz wia­
domości TV.

Nie Wiem jak jeden człowiek 
może dać radę z nawałem pracy 
mając do dyspozycji jedną sekre­
tarkę j śmiesznie małe fundusze.

Powinniśmy się zastanowić w 
jaki sposób pomóc, ażeby na­
prawdę choć w części ułatwić tak 
odpowiedzialną pracę jaką wyko­

nuje biuro KPA w Washingtonie. 
W porównaniu z biurami innych 
narodowości — nasze biuro jest 
“kopciuszkiem”. Nie mówię już o 
częstych powolywaniach się na 
organizacje żydowskie, bowiem te 
mają olbrzymie fundusze i posia­
dają dwa własne domy, z wielo­
ma biurami i całą plejadę dobrze 
płatnych urzędników.

Rozumiem, że KPA dysponuje 
ograniczonymi funduszami, ale nie 
mogę zrozumieć, ażeby nas nie 
było stać na maszynę do pisania, 
czy powielacz, lub maszynę do ro­
bienia kopii.

Tutaj mogłyby przyjść z pomo­
cą Wydziały KPA, lub inne orga­
nizacje polonijne. Wiem, że są 
Wydziały, które mają dość powa­
żne sumy w bankach, inne mają 
możność przyjścia z pomocą w 
formie donacji obrazów polskich, 
czy materiałów. Dlatego też rzu­
cam myśl, ażeby każdy Wydział 
po porozumieniu się z płk. Lenar­
dem wziął na siebie obowiązek 
ofiarowania czegoś co najbardziej 
jest w tej chwili potrzebne.

Widząc heroiczne wysiłki dwoj­
ga ludzi w naszym biurze w Wa­
shingtonie przyszedł mi na myśl 
jeszcze jeden projekt. Gdyby tak 
poszczególne Wydziały urządziły 
jedną imprezę przeznaczając cał­
kowity dochód na wyposażenie 
biura w Washingtonie, to jestem 
pewny, że nie powstydzilibyśmy 
się, że musimy korzystać z pry­
watnych własności i wypożyczo­
nych obrazów.

Muszę się zastrzec ,że uwagi te 
nasunęły mi się po dwukrotnym 
pobycie w biurach i że płk. Le­
nard jest pełny optymizmu i ener­
gii, nie narzekając na żadne braki 
poza brakiem czasu na spełnienie 
jak najlepiej obowiązków tak 
ważnej i odpowiedzialnej placówce 
w stolicy naszego kraju.

O brakach tych dowiedziałem 
się w rozmowie z licznymi by­
walcami biura, którzy korzystają 
zarówno z informacji jak i facho­
wej pomocy i porad. Muszę przy­
znać, iż byłem zbudowany tym, 
co zobaczyłem w naszym biurze 
w Washingtonie, a w rozmowie z 
przyjaciółmi i znajomymi słysza­
łem jedynie same superlatywy na 
temat działalności i osiągnięć tej 
centrali polskości, którą niektórzy 
nazywają centralą informacji i 
dokumentacji, a ja wolę pozostać 
przy swoim określeniu “Ambasa­
da Polonii”.

Initrt

Drzewo Rodzinne

ROŚNIE
Zgodnie z Planem

Otwórzcie konto “kolegium” 
dla dzieci lub konto
“własne gniazdko” dla Waszej 
przyszłości i tylko patrzcie 
jak rośnie, rośnie i rośnie . ..

LINCOLN SAVINGS
and LOAN ASSOCIATION

2222 SOUTH 13TH ST. 645-1207

Komunikat Stow.
Polskich Kombatantów

^Apel Do Czytelników
W związku ze zbliżającymi się 

świętami Bożego Narodzenia 
zwracamy się z gorącym apelem 
do wszystkich Czytelników o za­
mieszczenie życzeń w specjalnym 
wydaniu Dziennika Związkowego, 
który ukażę się dnia 18go grudnia. 
Łamy naszego Dziennika służą 
społeczeństwu, poszczególnym or­
ganizacjom i byznesistom przez 
cały rok, więc nadarza się teraz 
okazja okazania swego poparcia.

Również co raz więcej osób za­
miast wysyłania kartek świątecz­
nych umieszcza życzenia wszyst­
kim znajomym w formie życzeń 
w prasie. Ktokolwiek chciałby 
umieścić ogłoszenie, lub życzenie 
z tej wyjątkowej okazji, proszony 
jest o nie zwlekanie i porozumie­
nie się z naszym przedstawicielem 
M. E. Pankiewicz, 1577 W. Mit­
chell ulica, telefon 671-0960.

NOWE POLSKIE 
Programy Radiowe 
w Milwaukee, Wis.

“ECHA Z POLSKI” 
GODZINA RADIOWA SPK 
Stacja WYŁO, 540 on dial 

Niedziele 10.30 - 11.30 rano 
HENRY GONTAREK 

Kierownik.

polska godzina
RADIOWA

Stacja WQFM 93.3 Mg 
Niedziele 8-10 rano 
RYSZARD MECH 

Kierownik.

POLISH-AMERICAN 
PANORAMA

Stacja WYŁO, 540 on dial 
Niedziele 2-3 po południu 

ALEXANDER ROMAŃSKI 
Kierownik.

Będzie wznowiona 
za 5 miesięcy.

POLISH RADIO PROGRAM
Stacja WQFM 93.3 Mg 
Niedziele 8-9 wieczór 

PROF. SZYMON DEPTUŁA 
Kierownik.

WITKOWIAK
FUNERAL HOME

Nowe, śliczne, duże, kom­
pletnie air conditioned, 4 
kaplice, 2 oświetlone loty 
do parkowania. Pierwszo­
rzędna dzienna i nocna ob-

529 W. Mitchell Ulica
Naprzeciw Kościoła 

Sw. Stanisława

JOIN

AND SERVE

Zebranie Okresowe
(Informacyjne)

Najbliższe takie zebranie odbę­
dzie się w niedzielę, dnia 12 gru­
dnia, o godz. 2-ej po pot, w dol­
nej sali Nowej Federacji pnr. 2329 
South 13th St. Zarząd zwraca się 
do swych członków z prośbą o 
wzięcie udziału w tym zebraniu. 
Bezpośrednio po tym zebraniu od­
będzie Się poczęstunek oraz kole­
żeńska pogawędka.
Z Żałobnej Karty

W okresie jesiennym ubyło po­
nownie z naszego grona trzech ko­
legów. I talę w dniu 1 września, 
zrnarł kol. Jan Kornaga, zaś w dn. 
3-go i 6-go kol. Jan Drogier i 
William Seitz. Zmarli pochowani 
zostali na działce weterańskiej na 
cmentarzu św. Wojciecha. Udział 
w nabożeństwach wzięły poczty 
sztandarowe SPK, oraz licznie ze­
brani Koledzy kombatanci.

Nieszczęśliwy Wypadek

W dniu 3 listopada br., dowie­
dzieliśmy się o drugim nieszczę­
ściu, wypadku jakiemu uległ pod­
czas pracy nasz kol.— Stefan Gór­
ny, gdy doznał on poważnych 
obrażeń oraz złamań. Ostatnio 
otrzymaliśmy wiadomość, że ma 
już opuścić szpital.

Podobnie kol. Stanisław Rud­
kowski i Kazimierz Stefanowski, 
przebywali w szpitalach. Kolegom 
tym, którzy znajdują się zapewne 
już w domu .życzymy pełnego wy­
zdrowienia i wypoczynku.

★ ★ ★

Przypomina się wszystkim Gru­
pom Związkowym, że w miesiącu 
grudniu powinny odbyć swoje ze­
branie przedroczne na których 
mają dokonać wyboru władz oraz 
delegatów do Gminy. Delegaci ci 
powinni być zaopatrzeni w odpo­
wiednie mandaty, które należy 
przesłać do sekretarki Gminy, 
ażeby mieli prawo głosu na rocz­
nym zebraniu Gminy.

Roczne zebranie czyli zebranie 
wyborcze Gminy 8 ZNP, odbędzie 
się w pierwszy wtorek miesiąca

About 10% of Amaricans now 
are older than 65-and 86% of 
them suffer from one or more 
chronic diseases.

Two of every three dollars 
spent on federal health care go 
to support them.

Once the secret of aging has 
been resolved, however, a major 
social and economic upheaval will 
be in store.

The effect will range from new 
efforts5 to control population 
.growth to revision of insurance, 
retirement and pension plans. The 
White House Conference on Aging 
will attack some of the broader 

I social aspects of the problem.
Recent discoveries have em­

boldened some medical research- 
! ers to predict .that some control 
| over aging will be possible within

Wieczornica Żołnierska jaka od­
była się w dniu 6 listopada, od­
niosła pełne powodzenie, a dość 
licznie zebrani koledzy komba­
tanci (w liczbie 36) wraz z Rodzi­
nami oraz Przyjaciółmi zabawiali 
się wesoło. Po wysłuchaniu pro­
gramu, odbyła się wieczerza przy­
gotowana przez nasze Panie, któ­
rym należy się specjalne podzię­
kowanie za ich pracę. Za przygo­
towanie programu dziękujemy tak 
Chórowi Nowe Życie pod kier. 
P. Janusza Okszy-Czechowskiego, 
jaki kol. — M. Komornickiej, oraz 
kol. H. Gontarkowi i T. Lewiń­
skiemu. Dziękujemy też Paniom 
—które pomagały w kuchni, łą­
cznie z Harcerkami, oraz tym kol. 
którzy spędzili wiele godzin przy 
kasie, bufecie oraz przy dekoro­
waniu sali.

Podczas Wieczornicy zostały 
wręczone Srebrne Odznaki Hono­
rowe SPK. kol. Halinie Kamiń- 
skiej, E. Zemlakowi, J. Szczerbie. 
Ponadto kol. Kamińska odebrała 
takąż odznakę nadaną Jej Mężowi 
śp. Romanowi Kamińskiemu.

Przypomnienie
O Najbliższych Imprezach

1. Dnia 31 grudnia br. — Za­
bawa Sylwestrowa, w sali Nowej 
Federacji.

2. Dnia 9 stycznia 1972, w nie­
dzielę, o godz. 2-ej po poł. w tejże 
że sali — Opłatek urządzany w 
tym roku wspólnie z miejscową 
Drużyną Harcerek. Bliższe szcze­
góły będą podane w zaproszenach 
dodatkowych.

Zarząd SPK w Milwaukee.

stycznia, to jest 4-go w Domu Zw. 
o godz. 7:30 wieczorem.

Na zebraniu tym będą złożone 
sprawozdania urzędników z dzia­
łalności całorocznej, oraz nastąpią 
wybory nowych wiadź na rok 
1972. Natomiast w niedzielę, 9go 
stycznia odbędzie się instalacja 
urzędników Gminy z odpowied­
nim programem. Program tej uro­
czystości będzie podany w odpo­
wiednim czasie na łamach Dzien­
nika Związkowego. — Józefa Gra- 
lewicz — sekretarka.

10 years-or, 'at least by the end 
of this century.

It already is possible to increase 
the lifespan of same experimental 
animals by reducing food intake, 
by lowering body temperature or 
by introducing various chemicals 
into the diet.

Some even believe the ravages 
of time ultimately can be rever­
sed by reaching into the cells of 
the body and reactivating genetic 
machinery, that lias been dor­
mant.

And the subject of aging is 
moving rapidly to the forefront 
of medical research, because an 
over larger proportion of Ameri­
cans is living longer, but little 
enjoying the added years.

M. E. Pankiewicz.

Wybory w Grupach i Gminie 8 
Związku Narodowego Polskiego

Some Control Over Aging 
No Longer Just a Dream

Kalifornijski uczony, dzie­
kan wydziału fizyki uniwer­
sytetu stanowego w Fullerton, 
dr Johnson natrafił w prze­
strzeni kosmicznej na ślad 
związku chemicznego o struk­
turze zbliżonej do chlorofilu— 
zielonego barwnika, występu­
jącego w roślinach. Jak wia­
domo, chlorofil odgrywa za­
sadniczą rolę w procesie asy­
milacji dwutlenku węgla 
przez rośliny, umożliwiając 
przemianę energii słonecznej 
w energię chemiczną. Proces 
ten zwany fotosyntezą posiada 
zasadnicze znaczenie dla ży­
cia roślinnego na Ziemi. 
Złożony Związek

Substancja wykryta przez 
dra Johnsona jest podobnie 
jak chlorofil złożonym związ­
kiem węgla, wodoru, tlenu i 
magnezu i składa się z 83 ato­
mów wymienionych pierwia­
stków. Jej cząsteczka jest 
więc aż dziesięciokrotnie wię­
ksza od molekuł odkrytych 
dotąd w pyle między-gwiezd- 
nym.

Odkrycie to dokonane w 
wyniku analizy widma opty­
cznego uzyskanego przy po­
mocy teleskopu obserwato­
rium Lick w Kalifornii,, po­
twierdza—zdaniem dra John­
sona — możliwość zwanych 
wielkich cząstek, czyli związ­
ków organicznych stanowią­
cych budulec wszystkich bia­
łek, a co za tym idzie, wszyst­
kich żywych organizmów. 
Możliwość Życia

Wskazuje to na możliwość 
istnienia jakichś form życia i 
organicznego poza naszą pla-' 
netą, co szczególnie frapuje ’ 
zarówno uczonych, jaki i lai- i 
ków. Dr Johnson zajmuje się j 
już od 18 lat badaniami czą- i 
steczek chemicznych, wystę- | 
pujących w chmurach wodó-1 
rowych przestrzeni między-1 
gwiezdnej. Zidentyfikował te- j 
go rodzaju cząstki w widmie ■ 
optycznym okolic p e w n e j j 
gwiazdy w konstelacji Orion. | 
Ten gwiazdozbiór zawiera je-, 
dna z najjaśniejszych nieregu- | 
larnych mgławic, widoczną j 
gołym okiem pomiędzy gwiaz­
dozbiorami Bliźniąt i B^ka, i 
odległą o około 1500 lat świetl- j 
nych od Słońca.

Dr Johnson podkreśla, że| 
bardzo charakterystyczną i j 
szczególną cechą odkrytych j 
przez niego w Kosmosie czą- I 
steczek jest ich trwałość. O-1

znacza to, że po uformowaniu 
się w Kosmosie mogą pozostać 
w nim przez długi czas. “Mo­
im zdaniem, jest to jeden z 
pierwszych śladów kształto­
wania się elementów życia w 
przestrzeni kosmicznej — 
stwierdził kalifornijski fizyk 
— Mechanizm, jaki działa w 
tym przypadku występuje w 
całym Kosmosie, a już z pew­
nością w systemie słonecz­
nym”.

Gwiazda Polarna.

Sprytny Szantażysta 
Wyłudził SI 00.000
San Francisco, Ca. (D.P.) — 

W Fort Collins — (Kolorado, 
USA) bankier Donald Farn­
ham, stracił $100.000, gdy o- 
trzymał telefon od mężczyzny, 
który rzekomo porwał jego 
żonę i 9-letnią córeczkę. Farn­
ham natychmiast zadzwonił 
do domu, gdzie rzeczywiście 
nikt nie podjął słuchawki, — 
więc zgodnie z żądaniem zo­
stawił teczkę z pieniędzmi w 
kwietniku, niedaleko banku. 
Wróciwszy do domu dowie­
dział się, że żona i córka były 
cały czas w mieszkaniu, lecz 
nie podejmowały słuchawki, 
ponieważ otrzymały prośbę z 
“centrali” aby nie używać te­
lefonu przez godzinę z powo­
du “badań” linii telefonicz­
nych.

"W DOMU 
NIEWOLI" 
Wstrząsająca książka 
Beaty Obertyńskiej 
o losach Polaków 

w Sowietach.
Książka posiada uzupełnienie 

w postaci 13 pięknych 
wierszy Autorki.

Blisko 500 stron.

Cena
Z przesyłką $5 50 

Zamówienia prosimy 
nadsyłać: -
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1201 Milwaukee Ave. 
Chicago, 111. 60622

(Na C.O.D. nie wysyłamy)

Najmilsza Pamiątka! Najlepszy Podarek!

KALENDARZ ZWIĄZKOWY
w Pięknej Szacie Na Rok 1972

JUŻ JEST DO NABYCIA!
Piękne Wydanie — Masa Ciekawych 
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Do Czytania

$2ooDziennik Związkowy 
1201 N. Milwaukee Ave. 
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Telefon: Tilden 4-2997

był prezes

Gr.

E.

za-

Jean

u

o

że

Sohl ul.,

8 wiecz.

I WASZA
1972 Rok

WOLNOŚĆ”

sali Weteranów, I 
w North Ham-

godz. 5:30 Jeet

Lottie Rojkowska Prezeską 
Grupy 252 ZNP na Rok 1972

Korpusu, w 
Gostlin ul.,

go i instalacji nowego zarządu na 
rok 1972-gi. Instalacja odbędzie

urządzonym przyjęciu pre- 
grupy Estelle Norman wrę- 
cenny upominek i przypi- 
kwiaty w imieniu zarządu

W audytorium “Hammond Tech” 
wystąpi również po raz pierwszy

hand- 
Grupy 
mayo-

CZY W ZIMIE, czy w lecie, 
Dziennik Związkowy poinformuje 
Cię zawsze o wszystkim, co dzieje 
się w świecle.

wiecz. — 
staraniem

Perth Amboy, N. J. — Zarząd 
Gminy 192 ZNP, podaje do Wia­
domości, że w niedzielę 19 grud­
nia br. urządza dla dziatwy związ­
kowej tradycyjną gwiazdkę. Im­
preza odbędzie się w polskiej go­
spodzie Tommies Tavern & Hall 
przy 355 Penn St. (tylna sala). 
Początek zabawy o 2 po południu.

Prezes Tadeusz Kaźmierski w 
imieniu zarządu zaprasza na ten 
dzień rodziców i dzieci z poszcze­
gólnych grup przynależnych do 
Gm. 192, jak również delegatów, 
delegatki, urzędników gminy i 
grup z okręgu i związkowców. 
Sympatycy będą mile widziani.

Komitet przygotowuje wesoły 
wieczór. Przy suto zastawionym 
stole, śpiewane będą kolędy, i 
gwiazdor rozdawać będzie poda­
runki świąteczne.

W komitecie pracują oprócz pre­
zesa Kaźmierskiego, Magdalena 
Versusky — przewodnicząca, wi- 
ceprzew. Julia Pająk-Friguletto, 
Helena Wagner i dalsi członkowie 
zarządu. /

Każdy w gronie związkowców 
spędzi wesoło czas.

Obiad i program 
mszy św. w sali 
931 Merrit St. w

Spotkanie
Po 59 Latach

Emigracji 
do której 
życia spo-

ZNP, w sali Weteranów, 241 Go­
si lin ul., w North Hammond.

Stanley J. Pac 
Mayorem Miasta 

New Britain

Należy spodziewać się, że nasi 
rodacy zachęcą swych sąsiadów, 
przyjaciół i znajomych wśród sfe­
ry amerykańskiej do udziału w 
artystycznym programie “Kolęd i 
Muzyki” w dniu 19go grudnia, w 
audytorium “Hammond Hech” w 
Hammond, Indiana.

ZNP z o- 
jubileuszu

Jak podkreślił do parlamentu 
amerykańskiego kongresman Mad- 

j den — “Stefan Korboński, były 
reprezentant polskiego parlamen­
tu, obecnie wybitny pisarz i dzien­
nikarz, służył swego czasu jako 
ostatni Prezydent Polskiego Rządu 
Podziemnego” i nadal głosi praw­
dę o Katyniu”.

Ośrodka Polsko 
z siedzibą pnr 
ul., w Gary u- 
Sylwestrowej w

Franciszek Aleksandrowicz; Grupa 
708 — Józef Szerzega: Grupa 780 
— Maria Kulig, Stanisław Kulig, 
Anna Kulig; Grupa 1911 — Jana 
Tabaka, Władysław M. Golaski, 
prezes gminy; Grupa 2690 — Nel­
lie Kostoroska; Grupa 3127 — An­
na Zawojska i Edward Zawojski; 
Grupa 3131 — Piotr Iwaszkiewicz; 
Grupa 3186 — Janina Fujarska. 
Toastmistrzynią programu była 
znana “milionerka ZNP” Genia 
Gunther, dyrektorka trzech pols­
kich programów radiowych w- Fi­
ladelfii i Trenton, która na ostat­
nim sejmie odznaczona została 
Złotym Krzyżem Ligi Honorowej 
ZNP za zapisanie ubezpieczenia w 
1971 r., na sumę ponad milion 
dolarów.

W skład Chóru Milenijnego 
wchodzą nadzwyczaj utalentowa­
ni śpiewacy z każdego prawie 
miasta w północnym rejonie sta­
nu Indiana, doskonale wyszkoleni 
pod dyrekcją ojca Bernarda Cie­
sielskiego.

Grupa 3095 ZNP
Urządza Opłatek

W czasie obrad Parlamentu Sta­
nów Zjednoczonych w dniu 30go 
listopada, rb. w Washingtonie, 
kongresman Madden przemówił 
do reprezentantów krajowych na 
temat Katynia i zarazem włączył 
do rekordów parlamentarnych 
przemówienie Stefana Korbońs- 
kiego wygłoszone w czasie prog­
ramu “Narodów Ujarzmionych” w 
Nowym Yorku.

Korespondent JERZY MAYNARD
118 Beach Street. Jersey City, N. J. 07307

New Britain, Conn. — W ostat­
nich wyborach miejskich Staniej’ 
J. Pac demokrata który był stano­
wym senatorem, z zawodu 
łowiec i członek czynny 
2612 ZNP, wybrany został 
rem miasta New Britain.

Był czynny w stanowej legisla- 
turze, interesują go wszystkie wa­
żne problemy stanu Connecticut 
dotyczące rozwoju tego stanu.

Wraz z ojcem przyczynił się 
wiele w rozwoju Gr. 2612 ZNP i 
zarząd / grupy wraz z członkami 
przesłali mu list z gratulacjami, 
życząc sukcesu na tym poważnym 
urzędzie. Jest on trzecim z rzędu, 
mayorem wybranym w tym mieś­
cie.

Washington, D. C. — W dniach 
21—24 października, odbył się w 
stolicy United Nations Day, któ­
rego atrakcją był trzydniowy fe­
stiwal popisowy z udziałem 50 na­
rodowości, w lokalu Princes Geor­
ge’s Plaza.

Pięknie popisała się Gmina 203 
ZNP, przy współpracy Polskiego 
Klubu w Annapolis, związkow­
ców z osiedli College Park, Laur­
el. Rockville i południowego Ma­
ryland, oraz północnego stanu 
Virginia.

Gmina wystawiła wielkie stois­
ko z różnego rodzaju eksponata­
mi polskimi, włączając książki, 
porcelanę, kryształy, lalki, obra­
zy płótna, kryształy itp. Związ- 
kowczyuie w krakowskich stro­
jach były częścią malowniczo ude­
korowanego stoiska w barwy bia­
ło-czerwone.

Trzydniową wystawę krajową 
zwiedziło tysiące osób. Uczestnicy 
zwiedzający polskie stoisko po­
dziwiali popisy grupy tanecznej, 
która tańczyła przy muzyce pols­
kiej, krakowiaki i inne luĄowe 
tańce. Wykonawcami byli George 
i Helena Kłem, Marcia Tracy i 
Vicki Brinkman, z College Park, 
pod kierownictwem instruktorki 
Janice Navalaney.

W imieniu Gm. 203 ZNP, wy­
stępowała w charakterze przewo­
dniczącej Estelle Littlefield, dele­
gatka związkowa z College Park 
Club.

Gwiazdka 
Dla Dziatwy 

w Gminie 192 ZNP

W imieniu komitetu: Wanda 
Ryczaj, przewodnicząca; Józef Du­
dek, wiceprzewodniczący i John 
Ryczaj, sekr. komitetu uprzejmie 
zapraszają Polonię do udziału w 
Balu Nocy Sylwestrowej w sie­
dzibie Ośrodka pnr 3946—48 Ge­
orgia ul., w Gary.

Z Przyjęcia Dla 
Komisarki Okr. 4 ZNP

Buffalo, N. Y. — Tow. Wieniec 
Polek Gr. 1591 ZNP, uczciło se­
kretarkę fin. Joannę Kowalską, 
która na ostatnim sejmie związko­
wym w Pittsburghu wybrana zo­
stała ponownie komisarką Okręgu 
4 ZNP.

Na 
zeska 
czyła 
nająć
i członkiń złożyła serdeczne ży­
czenia wydajnej pracy dla dobra 
okręgu i grupy oraz gminy' 19 w 
której sprawuje urząd wicepreze­
ski i jest organizatorką. Impreza 
urządzona w sali Polskich Kade­
tów. zgromadziła członkinie i za­
proszonych gości.

Udział Gm. 203 ZNP 
w Krajowym 

Festiwalu

się
14,000

Pomimo, że mało słyszy 
haniebnym morderstwie 
polskich liderów w Katyniu, kon­
gresman Ray J. Madden, który 
przewodniczył w komitecie inwe- 
stygacyjnym mordu katyńskiego, 
nadal przypomina społeczeństwu 
amerykańskiemu o odpowiedzial­
ności całego świata w ukaraniu 
winnych tego mordu.

Dnia 31-go grudnia w sali obo­
zowej Indiana PNA Camp, rozpo- 
cznie się na dużą skalę przygoto­
wany tegoroczny SYLWESTER, 
który ma sprawić ciepłą atmosfe­
rę. dać wiele niespodziewanych 
atrakcji, a barwne i kolorowe de­
koracje, oraz prezenty w postaci 
kapeluszy i czapek, dobrze zaopa­
trzona bara-bar i kuchnia, to 
wszystko dla uczestników tegoro­
cznego Sylwestra z orkiestrą Wła­
dzia Drewno na czele.

Klub Polski Nowej 
zaprasza całą Polonię 
wchodzi całość naszego
łecznego, Wszystkie organizacje o 
różnych formacjach i nazwach, o- 
raz Drodzy Rodacy i Rodaczki, to 
całość Polonii, która może zaba­
wić się w noc sylwestrową. Wie­
my. że noc ta i Rok Nowy należy 
do Mieczysława — Patrona, nie 
pomijamy śląc Im zaproszenie, by

Turniej Kręglarski 
Okręgu 8-go ZNP
Johnstown, Pa. — Dnia 20 li­

stopada Okręg 8 ZNP, którego ko­
misarzem jest Franciszek Łysa­
kowski, urządził doroczny turniej 
kręglarski dla zespołów męskich 
i żeńskich.

Rozrywki odbywały się na te­
renie Grupy 1327 ZNP. w New 
Westmont Lanes. Koszt sportu wy­
nosił od osoby $6. i $30 od ze­
społu. włączając przyjęcia, kola­
cję, udział w rozgrywkach i na­
grody, które rozdawane były na 
zakończenie podczas bankietu w 
lokalu Monte Carlo w dolnej czę­
ści miasta Johnstown.

Chór Milenijny swymi wystę­
pami zaznajamia społeczeństwo a- 
merykańskie z pięknością i walo­
rami polskiej kultury i literatury, 
odzwierciadlając się w polskich 
kolędach. Strona muzyczna prog­
ramu w opracowaniu przez ojca 
Ciesielskiego jest specjalnie do­
stosowana do kolęd w tłumacze- : 
niu angielskim. Śpiew kolęd przy i 
akompaniamencie orkiestry sym- I 
fonicznej będzie wielką ucztą du- j 
chową dla miłośników pieśni i, 
muzyki — tradycyjno polskiej. 
Program w dniu 19go grudnia od­
zwierciedli kolędy, typowo cechu­
jące różne dzielnice w Polsce.

wspólnie z nami zabawili się.
Bilety są już w sprzedaży 

Czł. Klubu. Cena biletów z ko­
lacją jest bardzo przystępna $6.50 
— od osoby. Po bilety prosimy 
dzwónić Walter Kendron. tel. 887- 
4110, przewodniczący’ Komitetu, 
lub pisać i dzwonić do prezeski 
Klubu Katarzyna Opaluch 3414 
Penn. ul., Gary, tel. 884-2356.

Przewodniczący bary-baru, któ­
ry zaprasza do udziału w tym 
Sylwestrze, a jest nim znany w 
terenie pracy’, wicep. Obozu i wi- 
cepodkomendant PI. 15 SWAP — 
Edward Depta.

A więc pamiętajmy o Sylwestrze 
Klubu Polskiego Nowej Emigracji 
który w tym roku przypada w 
piątek 31-go grudnia. Początek 
Sylwestra o godz. 7:00 wieczorem. 
Stoły będą przygotowane dla goś­
ci, a zamawiając prosimy dzwo­
nić na tel. prezeski Klubu, jak 
powyżej podano.

Za Komitet: Walter Kendron, 
przew.; Katarzyna Opaluch, pre­
zeska; Lucy Eck i Olga Piątek — 
wiceprzewodniczące: Edward Dep­
ta, przew. bary, a Mieczysław Tu- 
kaj, koresp. Komitetu.

Dyrektorem całości programu 
jest ojciec Bernard Ciesielski z 
klasztoru karmelitańskiego w 
Munster, Indiana. Ojciec Ciesiels­
ki zorganizował Chór Milenijny w 
1966 roku w programie uczczenia 
Tysiąclecia Narodu Polskiego.

nowozorganizowany Milenijny 
Chór Męski — solo p. Stefan Wi- 
cik, artysta z Chicago, oraz pani 
Ewelina Tolpa-Lisek, utalentowa­
na artystka-soprano z Gary, Indi­
ana.

“ZA NASZA

Dunellen, N. J. — Ostatnio 
przybył z Polski w odwiedziny do 
brata Hipolita Jakubowskiego brat 
Piotr. Bracia nie widzieli się 59 
lat. Święto Dziękczynienia spędzi­
li w gronie rodzinnym.

Piotr Jakubowski miał okazję 
do radości, ponieważ spotkał swo­
ją córkę Danutę, którą brat Hi­
polit sprowadził na stały pobyt i 
która wyszła zamąż za p. Kasz­
tana.

Hipolit Jakubowski, który jest 
urzędnikiem i członkiem Gr. 2679 
ZNP pomimo poważnego wieku 
udziela się w życiu związkowym. 
Włączając wnuków i prawnuków 
rodzina stanowi stuprocentową ro­
dzinę związkową.

Roczne Zebranie 
Grupy 36 ZNP

Jersey City, N. J. — W ponie­
działek 20 grudnia br., o 8 wie­
czór w sali Domu Polskiego 355 
Grove St., odbędzie się roczne po­
siedzenie Tow. Hauke-Bosaka Gr. ! 
36 ZNP. Złożone będą sprawozda­
nia urzędników z pracy rocznej^ 
nastąpi wybór zarządu na 1972 r. 
i na zakończenie po załatwieniu 
spraw organizacyjnych odbędzie 
się przyjęcie. Członków o liczne 
przybycie proszą M. Morawski — 
prezes i T. Karpiński, sekr. fin.

Wybory 
w Grupie 2366 ZNP
So. Brooklyn, N. Y. — Zarząd 

Tow. Kr. Jadwigi Gr. 2366 ZNP, 
podaje do wiadomości, w czwartek 
16 grudnia br., o 7 wieczór, w sali 
Prospect Hall przy 263 Prospect 
Ave., odbędzie się ważne posie­
dzenie. Między innymi nastąpi wy­
bór nowego zarządu na 1972 r., 
i prezeska Katarzyna Wardaszko 
oraz sekr. M. Szymas proszą wszy­
stkich członków o punktualne 
przybycie.

Instalacja Zarządu Na rok 1972
Zawiadamiamy czł o n k <5 s t wo 

Grupy, polskie organizacje i całą 
Polonię w East Chicago, Indiana 
i okolicy, że zainstalowanie nowe­
go zarządu grupy na rok 1972gi 
odbędzie się w niedzielę, 23 stycz­
nia 1972 roku, w sali Placówki 
40-ej SWAP, w Hammond .India­
na, przy ulicy Gostlin nr. 241. Po­
czątek o godz. 5:30 po południu.

Zapraszamy’ całą Polonię nasze­
go rejonu do wzięcia udziału w 
tej miłej tradycyjnej imprezie, 
która jest połączona z odpowied­
nim programem, kolacją i zabawą 
taneczną przy dźwiękach doboro­
wej i znanej na tutejszym terenie 
polskiej orkiestry ‘Melody’ z Chi­
cago, 111. Organizacje polskie pro­
szone są o wzięcie pod uwagę 
niedzielę, 23 stycznia 1972 roku, 
przy organizowaniu własnych im­
prez ,tak byśmy wzajemnie sobie 
nie przeszkadzali w powodzeniu. 
Dalsze szczegóły i detale wspom- 

; nianej imprezy podane będą w 
i prasie i radio w terminie później- 
I szym.

Odznaczeni Na Bankiecie 
Jubil. 75-Lecia Gminy 1 ZNP

z 
Pomocniczego Pań Plac, 
prezdska Teresa Modrze- 
wiceprezeska Maria Po- 
Calumet City — Pauline 

Mary Linkiewicz, 
z East Chicago Ma- 
prezeska Tow. św. 
Polskiej; z Federa- 
Organizacji miasta

Chór Milenijny przy współ­
udziale 20-to osobowej orkiestry 
symfonicznej wystąpi w trzecim 
z rzędu koncercie “Kolęd i Mu­
zyki” w niedzielę, dnia 19go gru­
dnia, rb. o godz. 3 po poł. w au­
dytorium szkoły “Hammond Tech” 
pnr 5727 Sohl Ave. w Hammond, 
Indiana.

J. P. Wiśniewski 
Wyróżniony

Pittsburgh, Pa. — Członek
506 ZNP, przynależnej do Gm. 38, 
John P. Wiśniewski został wyróż­
niony i mianowany członkiem 
State Human Relations Commis­
sion, w miejsce byłego biskupa w 
diecezji Pittsburgh kardynała John 
Wright. Zasłużył się on na polu 
społecznym. Między innymi był 
instruktorem ekonomii w Duqu­
esne University School of Busi­
ness Administration w latach od 
1946—1950, był prezesem United 
Steelworkers Union local, i obe­
cnie jest wiceprezesem Polish 
Room Committee na Uniwersyte­
cie w Pittsburgh, Pa., gdzie za­
służył się wobec profesorów i stu­
dentów w zakresie prac kolegial­
nych i graduacyjnych programów.

Przedmiotem jego obecnych za­
interesowań jest praca nad pols­
kimi studiami jakie mają być za­
początkowane w Pitt w 1972 r.

East Chicago Kazimierz Marjańs- ; 
ki, który zarazem zwrócił się do 
zebranych z apelem poparcia wy­
tycznych KPA i zbiórki ofiar pod 
kierownictwem Józefa Trybuły na 

! rzecz inwalidów za granicami Pol­
ski.

Sekr. finansowy Gr. 252 ZNP
■ Wallace Marczewski skierował 

serdecznych słowach , 3We uwagi do tych, co jeszcze nie

Maria Mazurek 
Zastępcą Mayera 

w Hartford
Hartford, Conn. — Członkini 

Grupy 464 ZNP, Mary Mazurek- 
Heslin z partii demokratycznej 
wygrała w wyborach miejskich 
zdobywając większość głosów na 
urząd zastępcy mayora miasta w 
którym się urodziła i kształciła. 
Studiowała w Albertus Magnus 
College i University of Connecti­
cut, otrzymując stopień magistra 
historii w Trinity College.

W 1969 r. wybrana została do 
Rady Miejskiej, była nauczyciel­
ką w Northwest-Jones, Burr Ju­
nior High, i Weaver HS. przez 
12 lat.

Była urzędniczką w Democratic 
Women’s Club i Polish Junior 
League i obecnie jest bardzo ak­
tywna w wymienionych organiza­
cjach.

Zasłużyła się dla partii, sprawu­
jąc funkcję komitetowej, przez 19 
lat.

Pierwszym punktem programu 
było zaprzysiężenie Zarzadu Gr. 
252 ZNP na rok 1972, w składzie: 
hnorowy prezes Jan Wytrzymals- 
ki: prezeska Lottie Rojkowska; 
sekr. prot. Weronika Tyl: kasjer 
Michael Gramsas; rewizorzy 
Antoni Baczyński i Chester 
Kotlik.

Stosowne do okazji życzenia 
rządowi składali: aiderman Herb­
ert Breclaw z Calumet City; ko- 
misarka Okręgu 15 ZNP. Maria 
Drewno; prezes krajowy Ligi Mor- 
sklej Stefan Robak i prezeska Od­
działu 4go Ligi Morskiej 
Mudy.

Bardzo treściwie i zwięźle 
maty związkowo-polonijne

Komunikat
Grupy 1810 ZNP

PAMIĄTKOWY 
ALBUM WOJSKA 

POLSKIEGO
NA ZACHODZIE

3 stycznia, o godz. 5:30 wiecz. — 
“Opłatek” i Gwiazdka Grupy 3095 
ZNP, w sali Weteranów, 241 Go­
stlin ul., w North Hammond. Po 
programie i kolacji zabawa tane- ; 
czna.

22 stycznia, o godz. 6 wiecz. - 
Wieczorek instalacyjny “Pułaski | 
Civic Club”, w 
241 Gostlin ul., 
mond.

23 stycznia, o

Ważne Zebranie 
Grupy 1810 ZNP

Zawiadamiamy członkostwo,
przedwyborcze i ostatnie w tym 
roku zebranie grupy’ odbędzie się 
w niedzielę 12 grudnia 1971 r. w 
sali Klubu Syreny. 602 W. 151th 
Str., East Chicago. Indiana — po­
czątek punktualnie o godzinie 2-ej 
po południu. Sekretarz finansowy 
będzie urzędował już od godziny 
12:30 w obiad. Z uwagi, że na za­
braniu tym — jak zwykle w koń-, 
cu roku — jest wiele spraw do 
ustalenia i uchwalenia, obecność 
członków i członkiń na nim jest 
konieczna, o które Zarząd Grupy 
usilnie prosi i przypomina, że o- 
bowiązkiem członków, członkiń 
jest brać udział w zebraniach gru­
py, w szczególności w zebraniu 
ostatnim kończącego się roku, o- 

: raz w zebraniu wyborczym które 
odbędzie się ’■* niedzielę 9 stycz­
nia 1972 r. Zarząd prosi też o 
punktualne i liczne przybycie.

Na porządku obrad zebrania, 
poza sprawami rutynowymi jest 

I ustalenie najważniejszych szcze- 
' gółów przeprowadzenia gwiazdki 

—' świątecznej dla dzieci w grupie, 
J która odbędzie się prawdopodob­
nie też po zebraniu wyborczym 

— . 9-go stycznia 72 r.. szczegóły zo­
staną podane w późniejszym ter­
minie, będą też omawiane sprawy

Klub Polski Nowej Emigracji 
Zaprasza Na Sylwestra w Obozie

Posiedzenia Grup 
Tow. Polonijnych 

11:00 przed poł. — Dyrekcja 
Plac. 40 SWAP, w górnej sali po­
siedzeń Weteranów pod nr. 241 
Gostlin ul., w North Hammond,— 
Feliks Wożniak, komendant.

1:00 po poł. — Grupa 1810 ZNP, 
w sali posiedzeń Syreny/pnr. 602 
W. 151-sza ul., w East Chicago— 
Kazimierz Mariański, prezes.

1:00 po poł. — Plac. 15, SWAP, 
w sali posiedzeń Polish-American 
Center, pnr. 395 Georgia ul., w 
Gary — Stefan Kruszyński, ko­
mendant,

1:30 po poi. — Grupa 330 Unit 
Polskiej, w sali par. Św. Marii, 
przy Tapper i Morris ul., w East 
Hammond. — Zofia Jurczak* pre­
zeska.

1:30 po poł. — Tow.•Dobroczyn­
ności przy parafii Św. Jadwigi, w 
sali parafialnej przy 17-ej i Conn, 
ul., w Gary, — K. Dola ta, pre­
zeska
2:00 po poł Grupa 925 ZNP, 
w sali związkowej św. Trójcy, 
przy Ames i Howard ul., w East 
Hammond. — Jan Kosik, prezes.

2:00 po poł. — Polski Klub Oby­
watelski “Harbor Citizens,” w 
siedzibie Klubowej, pod nr. 3902 
Alder ul., w Indiana Harbor. — 
F. Tamborski, sekretarz.

3:00 po poł. — Korpus Pomoc­
niczy Pań Plac. 15 SWAP, w sali 
posiedzeń Polish-American Cen­
ter, pnr. 2956 Georgia ul., w Gary. 
— Phillis V. Ausenbaugh, sekr. 
prot.
Poniedziałek, 13 Grudnia

6:30 wiecz. — Grupa 362 ZNP. 
w sali posiedzeń K. S. Syrena, 
pnr. 602 W. 151sza ul., w East 
Chicago. Sekretarz finansowy Jó­
zef Nowak będzie przyjmował a- 
sesmenty od godziny 6-ej wie-

Z Wieczorku Instalacyjnego 
Grupy 252 ZNP w Calumet City

Z Życia Związkowego Gmin i Grup 
Okręgów 1-go Do 8-go Z.N.P.

Prezeska Lottie Rojkowska. nad­
zwyczaj zadowolona z licznego u- 
działu gości, podziękowała im za 
wyrażone poparcie, członkom ko­
mitetu za rzetelnie wykonaną pra­
cę. oraz wszystkim tym, którzy 
przyczynili się do sukcesu impre­
zy.

Na honorowe przedstawienie w I 
czasie programu zasłużyli: Józef i 
Trybuła, sekr. Gr. 1810 ZNP; z j 
Gm. 49 ZNP Helen Kuźniar i Le- ■ 
ona Żmijewska; z Okr. 5 Ligś 
Morskiej Jozef Wachel wiceprezes; 
z Oddziału 4go wiceprezeska Ber­
nice Bajza; sekr. prot. Dorothy 
Knapik; kasjerka Blanche Herma- 
nowski i firi. Julia Kendrick; z 
Gn. 167 Sokolstwa Joseph Wy- 

I drzynski prezes: Józef Rogalski 
wiceprezes; Józef Preissig sekr. 
prot. i John Nocek, sekr. fin. 
Korpusu 
4 SWAP 
jewska i 
remba; z
Linkiewicz i 
Vicky Robak; 
ry Miklusak

i Barbary Unii 
ej i Polskich

Nadchodzące 
Imprezy i Obchody

12 grudnia, o godz. 12 w poł. — 
msza św. w kościele Matki Bos­
kiej Częstochowskiej, w intencji 
Gr. 128 Zw. Polek, z okazji 60-cio 
lecia istnienia, 
bankietowy po 
parafialnej pnr 
East Hammond.

19 grudnia — Występ Chóru 
Milenijnego pod dyrekcją ojca 
Ciesielskiego, w audytorium ‘Tech 
High School’, pnr 5727 
w Hammond.

31 grudnia, o godz. 8 
Bal Nocy Sylwestrowej
Klubu Polskiego Nowej Emigra­
cji, w salach obozowych (3 mile 
na południe od US 30 i Highway 
51).

31 grudnia, o godz. 8 wiecz. — 
Bal Nocy Sylwestrowej staraniem 
Placówki 40 SWAP i 
sali Weteranów, 241 
w North Hammond.

31 grudnia, o godz.
Bal Nocy Sylwestrowej staraniem 
“Polish American Home. Inc.” pnr 
3946—48 Georgia ul., w Gary.

W sobotę, dnia 8go stycznia, 
1972 roku, w sali Weteranów pnr 
241 Gostlin ul., w North Ham­
mond odbędzie się tradycyjny “O- 
płatek” Tow. Gen. Sikorskiego,, 
Gr. 3095 ZNP. Program, obejmu­
jący “Opłatek” gwiazdkę dla dzie­
ci, kolację i zabawę taneczną roz- 
pocznie się o godz. 5:30 pod wie­
czór. Do tańca komitet zaangażo­
wał popularny zespół polskich mu­
zykantów’ z Chicago. Atrakcją 
wieczoru będzie również rozgryw­
ka nagród.

W ubiegłą niedzielę, 5go grud- 
*nia, odbjdo się posiedzenie wybor­
cze Grupy 3095 ZNP pod prze­
wodnictwem prezesa Gminy 49 
ZNP Władysława Zygmunta.

W rezultacie obrad wyborczych 
skład Zarządu Grupy 3095 ZNP 
na rok 1972 przedstawia się na­
stępująco: prezes Stanisław Ka­
sprzycki; wiceprezeska Lucy Kru­
pa: wiceprezes Władysław Zyg­
munt; sekr. prot. Millie Rytel: 
sekr. fin. Kazimierz Modrzejews­
ki: kasjer Feliks Woźniak; radni 
kasy — Stanley Madeka, Ted Pa- 
winski i K. Zawitaj.

Przewodnicźąca komitetu “Op­
łatka’’ Lucy Krupa apeluje serde­
cznie do Polonii w tutejszym re­
jonie o zarezerwowanie sobie so­
boty, dnia 8go stycznia, 1972 r. na 
udział w tradycyjnej imprezie! ozorem. — Tadeusz Bogusz, pre- 
Sikorszczaków. I aes.

Filadelfia, Pa. — Dnia 13 listo- 
> pada w Domu Związkowym przy 
12512 E. Clearfield St., odbył się 
piękny bankiet Gm. 1 
kazji przypadającego 
75-lecia istnienia.

Gościem honorowym
ZNP mec. Alojzy Mazewski. Dla 
uzupełnienia poprzednio zamiesz­
czonych sprawozdań należy jesz­
cze podać, że atrakcją programu 
było wręczenie przez prezesa Ma- 
zewskiego odznaczeń członkom na­
leżącym do Związku 50 lat i dłu­
żej.

Grupa 1 — Stanisław Stelmach, 
Józefa Awenik, Bronisława Ra­
dzikowska, Domicyla Witkowska; 
Grupa 708 — Józef Szerzega: Gru­
pa 780 — Maria Kulig, Stanisław 
Kulig i Anna Kulig.

■. Gr, 1 — Stan. Slehnach, Józe­
fa Awenik, Bronisława Radzikow­
ska. Domicyla Witkowska; Grupa 
172 — Franciszka Kasprzak, Wa- 

: leria Pierun, Helena Shneider, Mi­
chał Sworawski, Jadwiga Wali- 
górska; Grupa 342 — Józef Ma- 

| deja, Katarzyna Malaszewska, Ka­
tarzyna Mendocha, Anna Hodoruk,

Występ Chóru Milenijnego 
w Audytorium w 'Hammond Tech

“Sylwester” Bal 
Polonii w Gary

Stowarzyszenie 
Amerykańskiego 
3946—48 Georgia 
rządza Bal Noęy
piątek, dnia 3 Igo grudnia. Zaba­
wa taneczna rozpocznie się o godz. 
8ej wiecz. przy dźwiękach dobo­
rowej polskiej orkiestry. W pro­
gramie pełnego atrakcji wieczoru 
podana będzie kolacja, a wszyst­
kim uczestnikom rozdane będą a- 
trakcyjne czapeczki, wieńce, grze­
chotki itp. na powitanie Nowego 
Roku.

Jubileusz 60-Lat 
Grupy 128 Z.P.A.

’ W dniu 12-go grudnia, 1971 r. 
Towarzystwa Matki Boskiej Nie- I 
ustającej Pomocy, Grupa 128 Zw. • 
Polek w Hammond. Ind. będzie 
obchodzić swój 60-cioletni jubi­
leusz istnienia.

Dla uczczenia tej miłej roczni­
cy będzie odprawione uroczyste 
nabożeństwo w kościele Matki 
Boskiej Częstochowskiej, Tapper 
i Morris ul., w Hammond, o godz. 
12-ej w południe.

Po nabożeństwie — w sali pa­
rafialnej, 931 Merril St., w Ham­
mond — będzie podany obiad, po 
którym nastąpi stosowny prog­
ram jubileuszowy. Na tą uroczy­
stość komitet serdecznie zaprasza 
ogół polonijny.

Za Zarząd: Joanna Zotkiewicz, i 
prezeska: 1

W niedzielę, dnia 5go grudnia, 
w sali “Vicky’s Melody Hall”, pnr 
347—154th PI., w Calumet City, 
ponad 100 osób uczestniczyło w 
pięknym programie instalacyjnym 
Grupy 252 ZNP.

Gości w ~~ _ _ __
powitał honorowy prezes Grupy i najej.ą z NP, wyrażając goto-
252 ZNP, były urzędnik grupy ‘iwość udzielania wyjaśnień nowo- 
wybitny lider polonijny przez o- ; czesnych polis związkowych, 
statnie pół wieku Jan Wy trzy- i 
malski. który zarazem złożył na-) 
leżne słowa uznania komitetowi ■ 
Wieczorku.

Modlitwę przedwieczerzową od- ■ 
mówiła prezeska Grupy 252 ZNP , 
Władysława Rojkowska.

Po smacznej i sutej kolacji dal­
szy program instalacyjny popro­
wadził Aleksander Wachel, kores­
pondent Dziennika Związkowego 
na stan Indiana.

na te-
prze- Hammond Anna Zych, sekretarka 

mówił prezes Grupy 1810 ZNP z i Louise Parot kasjerka.

Piękna oprawa z wytłaczanym 
Orłem Białym w Koronie

Moc zdjęć z życia żołnierzy 
polskich z II Wojny 

Światowej
CENA ZNIZONA

75c
to okazja — zamawiajcie 

piszac

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY .

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago, Illinois 60622
(Na C.OD. nie wysyłamy)

wiecz. i • • ’ • _ _
Wieczorek Instalacyjny Grupy prZygO^-owanja zebrania Wyborcze- 

1810 ZNP, w sali Weteranów pnr!
241 Gostlin ul., w North Ham- '
mond. Po programie i kolacji za- s-ę w niedzielę 23 stycznia 72 r., 
bawa taneczna. Orkiestra “Melo- w sa]j p] 40-tej SWAP w Ham- 
d.i z Chicago. mond, Indiana. Bilety na insta-

5 lutego, o godz. 5:30 wiecz. — lację można już nabyć wcześniej
ZOle*< Jnsta,ac.v.iny Gminy 49 u członków zarządu lub komitetu. 

Za Zarząd: Trybula Józef — sekr.
I prot.

Kongr. Madden 
Rekorduje 
“Katyń”

KRONIKA z GARY, LA PORTE, EAST CHICAGO - 
CITY, HAMMOND, i OKOLICY

Pisze Aleksander Wachel, 6516 Kentucky Ave„ Hammond, Indiana.
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